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Koniec opisu po dwa razy odprawioney ne* 
gocyacyi między fanem Źamoylkim kanclerzem 
W. K: i P. Vanozzi, posłanym 3o niego przez 
kardynała Henryka Caćtani, legata a latere 
Papieża Klemensa VIII roku t596 Wypisz ma= 
nufkryptu biblioteki xiążąt Albanich w Rzymie. 


Kopiia listu kardynała legata , 06 kardynała St. 
Giorgio po powrocie P, Vanozzi o9 kanclerza, 
YRAZIŁEM W dawnieyszym moira liście, iż 
miałem imtencyą wysłać powtórnie sekreta- 
rza mego Vanozzi do kanclerza: iakoż wyie= 
chał dnia 12. Grudnia, i wrócił 2ggo tegoż mie- 
siąca, Był przyjęty zszczególnieyszemi względami 
od P. kanclerza w własnóm jego mieście Zame- 
ciù, przez niego załoźonćm, gdzie ftanął we . 
środę dnia 18go. Pierwszą audyencyą miał na- 
May 480a: 


i 
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zaiutrz. Przełożył powody swoiego wysłania, i 

lubo mowił długo, wysłuchał go P. kanclerz z 

cierpliwością i uwagą. W swey odpowiedzi o- 

świadczył , że tak ważny interes szczególniey= 

szego wyciągał zaftanowienia ; żądał więc cza- 

su do namysłu, nimby mógł dać determinacyą , 

i dlatego praguął mieć kspiią litu (cesarza do 

mnie pod dniem 1rotym L ftopada pisanego: (któ- 

ry mu nie bez przyczyny okazał móy sekre- | 
tarz), przytem treści na piśmie wsźnieyszych ka- 

tegoryy ,o które w mianey rozmowie rzecz była 

czyniona, - 

Kopiia natychmiaft wydasą mu zosta s ite- 

goż wieczora przesłał méy sekretarz wypis ro- 

zmowy w kilku artykułach krótko zebran ch 

połacinie: osnowa była naftępuiąca: ,„Ze ponieważ 

w czasie negocyacyi Krakowskiey , mianey w 

"Sierpniu, żądali PP. Polacy ufkutecznienia umo- 

wy Bedzyńikiey, nim się przyftąpi do dalszego 

traktowania o związek , odpowiedziałem, że rzecz 

"ta ieit sprawiedliwą, a zatem odmówioną bydź 
nie mogła. Lecz nie chcąc tamować ciągu dal- 

szey negocyacyi, sądziłem, iż nie wiele na tém 

zależało, czyli warunki obięte rzeczeną umową 

Będzynfką, przed, lub po utworzonym związku, 
do [kutku doprowadzone zoftaną: gdyż zapewnieni 

bydź mogli o nieważności każdego aktu, fkoroby 

cessya I zawarowane zrzeczenie się. arcy- xiążęcia 

M xymiliana, tak, iak sami żądali, nie naftąpiło. 

Ze co się tycze wyznaczenia nowego ienerałi po 

uczynisnym związku , ponieważ Polacy nie ży- 
czylisobie, aby komenda na zawsze w ręku arcy- 
xiążęcia zofiawała, spodziewałem się wynaleźć 
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środki dogodne do zaspeknienia ich trofkliwości. 
W zgłędeni posiłków, do których trony w związek 
wchodzące dołożyć się miały , na dofisrczenie 
trzeciey części żołdu dla woyfka, wyftawić Sł 
maijącezo , imisłem nadzieię żyfkać , iż summa 
500,000. zł Polikich wspólnie przez oyca Sgo 
i cesarza qfisrowana, ftem tysięcy powiększoną 
bydź może, Co w ogóle 600,000. zł: wyniesie. 
Ze takowa summa wyftarczyć mogła na opłatę 
dobiey armii, ile że król Stefan maiący dokła- 
dną rzeczy wiadomość, zabieraiąc się do woyny 
z Turkiem, podobney tylko pretendował od $. p. 
papieża Syxtusa V, i na niey przeftał. Co do 
zaręczenia, którego tak usilnie wymagali pano= 
wie Polscy ed cesarza Jmci i xiążst elektorów , 
wyraził móy sekretarz, iż z powodow, iuż w samey 
konferencyi obszernie przełożonych i rozważo= 
nych, cesarz nie mógł przyiąć na siebie takowe- 
go obewiązku. Jednakowoż nie wymówiłby się 
przyftawić kaucyą pźttw swoich udz.elnych i 
dziedzicznych. A że oświadczył Vanozzi, iż 
_to były wyrażne kondycye i doftst. czne warunki 
przezemnie w imieniu Qyca Sgo i cesarza, koń- 
cem utworzeaia związku, podane; zatem depra- | 
szałem się o dwie łafki JW. kanclerza: naprzód s 
aby chc'ał mnie uwiadomić , czyli sądzi, że te 
propozycye wniesione na seymik! prze. seymo« 
we będą przyjęte, i czyli nafiępnie na srymie 
samym będą miały dość mocy do utworzenia 
związku. Powtore, aby mi otwarcie wyraził 
zdanie swoję: czy rezumie, że pośrednictwo 
moie w czasie seymu będzie potrzebne , ponieważ. 
przedsię wziąłem dołożyć moiego interesowania 
Ka 
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się, ieżeli obiecywać sobie mogę , iż fkutek ød- 
powie ftaraniom moim, w celu zawarcia związku, 
podiętym. Przeciwnie mam myśl oddalenia się, 
gdyby wypadek miał bydź wątpliwy , lub gdyby 
rozsiana Wiadómóżć o ponowieniu/saiuszu z Por- 
tą, w przypadku mie doyścia związku, sprawdzić 
się miała. Takowega wydarzenia, iako z uszczer= 
bkiem godaości urzędowania moiego, pragaąibym 
unikaąć , Spuszczniąc się zupełnie na rade pana 
kancierza, o którą się dopraszam, nie iako sena- 
tora, lecz iak przyiaciela mojego. 

Te mniąc odemnie zlecenia, mocno nalegał 
Vanożzi, usiłuląc wyczerpnąć myśl kanclerza: 
Lecz gdy ten żądał czasu do namysłu przed 
daniem odpowiedzi, rozmowa inny tok wzięła: 
mówiii w ogólnaści o wewnętrznych przyczynach, 
tamuiących wszelkie determinacye , dla licznych 
i róznomyślnych duchów, obrady kraiowe fkłada- 
iących. Zz ta niezgoda koniecznie bydź musi, gdy 
w senacie zasiadiią po większey części heretycy , 
Rusini, Miżymiiianióci , lub oby szczupły ma- 
iątek posiadaigce, a przeto łatwe do przekupie= 
nia. Dotego, że władza posłów woiswódzkich, po- 
dobna do władzy trybunów, nie tylko zgromadzo- 
| nym fłanom oprzeć się może, lecz obalić uchwalone 
ufławy i decyzye senatu, na mocy prerogatywy 

liberi veto , którey każdy poseł zarówno używać 
może. Nad temi zawadami, które zwał wewnętrz- 
‘nemi , i sądził prawie za nieprzełamane , tak mo- 
cao zaftanawiał się P. kanclerz, dlatego, aby 
okazać, przez iak przykre przeprawy przechodzić- 
by trzeba , i tæ pierwey usunąć , nimby przyszło 
do załatwienia trudności, pochodzących z samych 
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kondycyy j propozycyy przez hdr podanych , - 


które nazywał powierzchownen:i i zewnętrznemi. 
To zdanie mocaemi wspieraiąc przykłady , rzekł 
w zaple: Si res mihi efset cum alio, quam cum 
viro ecclesiastico, hac omnia siluifsem, ac 
suspirando et tacendo respondifsem , quanJo ipse 


unus sim 2x illis , qui tegere puden0a mca Rei- 


publice , et non detegere contenQam (a). Dłużey 
jeszcze rozwódził swe Żale nad metamorfezą: tą 
mienił bydź wyrodny fen tira/nieyszy nieszczę- 
śliwey Rzeczypospslitey, w którey więcey pali- 
czyć można osób, która ingre0iuntur aliis viis, 
quam viis patrum (b),iuż przez zepsucie wieku , 
już przez asdwerężenie dobrego porządku, z po- 
wodu zmiany religii i obyczajów.  Sądził te 
przyczyny ża naycelnieysze i msygłownieysze 
"zguby i obalenia, nie tyiko tey Rzeczypospoli- 
tey, lecz naymocnieyszych iweczrftw, Nakaniec 
powiedział , że wprawczie odebrał różne pisma 
względem negocyacyi Krakowfziey; lecz trudy 
obozowe nie pozwoliły mu czytać wszyfkiego, i 
to co czytał, czytał bez porzadku, w czem winował 
teź po części wł:sne zaniebanie. Co się tycze 


naftępnych seymików, juz to vprzedził, pisząc 


>. 


(a) Gôðymby miał rzecz z inna nie 2 Duchowną 
osobą , nie wspomniałbym o tém : weślchnie- 
nie i milczenie byłoby moią odpowiedzią , 
gdyż sam ieden ztych iestem, który sla- 
rać się powinienem ukrywoć a nie wyiawiać 
to,co wsłyo przynosi moiemu kraiowi. 


(b) Którzy innym nie oyców swych chodzą torem. 
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do wielu senatorów , przyiacióf i krewnych swo- 
ich, prosząc aby się ftarali, iżby obrani posłowie 
mieli moc wolną i nieegrzniczoną traktowania i 
decydowania o wsryftkiem , co tylko ná seymie 
będzie proponowane. 

Co do związku, nikt nad niego bardziey pras 
gnąć go nie może , byleby tak był ułożony, iżby 
się z niego korzyści spodziewać, a nie ftraty o- 
bawiać można. Tu szczególniey uważsć należy, 
Że idącza zdaniem króla Stef-na, iego się trzyə 
` ma prawideł, które nie tylto on, lecz narod cały 
ma za wyroczną. To bvło msteryą pierwszey 
rozmowy Vanozzego z P,kznclerzem, i pa tem 
Rangli, | 

Powtorną konferencyą miał w naftępną so- 
botę, na którcy kanclerz żądał naprzod przebacze” 
nia za zwłokę w rezolucyi , przypisu'ąc ią trudno- 
ści i zawiłości propozycyy, na które miał dać 
zdanie swoje : ponowił potwórnie, i z przysadą 
rozwodził sę nad przeszkodami zewnętrznemi i 
wewnętrzaemi przy publicznych obradach. Lecz 
móy sekretarz uważając, że przez takowe egál- 
ne mowy, usiłował zboczyć od iftotnego zapyta. 
wia , i fronił od kategorycznego tłumaczenia się, 
nalega? usilnie, aby zwrócić mowę do materyi: 
i pomimo, Że od niey us'lnie kanclerz, uniksł, 
wygadał się iednak tak dalece, iż z tego co po- 
wiedział, wnosić sobie można było, że względem 
zawarcia związku mała zafawała nadzieja, 

Dał atoli do wyrczumienia, że zapewne ftany 
pragną na seymie, albo związek uchwalić, albo 
wyznaczyć posła do Porty, dla ponowienia poko- 
"iu, którego trzyletnie przedłużenie sądził bydź 


Negocyacya Vanbzzego z Zanoyfkim. 143 


koniecznem, , Względem posiłków i ofiar prze- 
zemnie proponowanych rzekł: ,,Mniematm, że pe- 
wnie są niedofarczaiące : lecz te i inne okoli- 
czności, ftany Rzeczypespolitey roztrzzsać | po- 
winny., Tak mówiąc, chciał zbyć wszyftkó krót- 
ką i obojętną odpowiedzią. Nie przeftał na tem 
Vanozzi, i wszelkich szukał sposabów, aby wy- 
czerpnął dokładnieyszą rezolucyą: nafiawał na- 
wet oto natrętnie, gdyż to było zamiarem ie- 
go wysłania; lecz więcey dokazać nie potrafil. 
Na dwa tylko punkta zyfkał odpowiedź. Naprzód: 
iż ponieważ obawiałem się , abym znayduiąc się 
na seymie, nie był świadkiem zdarzen dla minie 


nieprzyjemnych , sądził, iż dobrzebym uczynił 


gdybym, przez czas seymików , oddalił się do Slą- 
fka, lub inney pogrzniczney okolicy. Z tych 
pierwszych obr:d (-lubo pewnego wniosku uczy- 
nić niepodobna ) , domyślać sie icdnak można, 
co na seymie naftąpi, a poznać potrafie, co 
na dal przedsięwziąć mi przyydzie. Pewtóre: że 
gdyby przyszło do wyznaczenia posła do Jurka, 
przy odnowieniu pekoiu, możnaby zyfkać dla ce- 
sarza niektóre korzyści. Niprzykład wyiednać i 
wymódz na nim, aby odftąpii od wyprawy prze- 
ciw kraiom Węgierfkim, pod pozorem, że zbli- 
żenie woyfk Tureckich da granic Polfkich, zagra» 
Ża temu pańftwu i słuszną wzbudza obawę. 1 
lubo nigdy z pewnością sądzić nie maużna © na- 
ftępnych wypadkach obrad senatu; iednak należy 
namienić o tém, chocby tylko izk o oekaliczności 
zdarzyć się mogącey: Ze ieft wiele senatorów 


katolików xrofitropnych i cnotliwych, którzy ue 
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silnie interes dobra publicznego wspierać są go- 
towi, byleby przewaga zdań przeciwnych nie 
przemagała „gdyż tam, iak i wszędzie , vota non 
poderantur, sed numerantur (c): Słowem ro- 
zumowanie kanclerza zawsze było oboiętne, i dg- 
żyło, aby iak mówią pospolicie, i owca była 
cała i wilk syty. 
Naybardziey zadziwia, iż kanclerz , czło- 
wiek zręczny, ubiegaiący się o sławę, i pełen slà- 
chetney ambicyi , zgadzaiąc się, iż związek mógł= 
by się udać, nie wiem dla iakiey przyczyny , nie 
Szukał dla siębie zaszczytu, w dosonaniu tego- 
przedsięwzięcia, Z odpowiedzi iego tak oboię- 
tnych przymuszony ieftem sądzić, że zawady i 
przeciwności, opór w tym interesie czyniące, 
ma za nieprzełamane , nie tak zeftrony Polski , 
iak z rany Auftryi : gdyż i dawne i nowe wy- 
darzenia wrodzoną tych dwóch narodów nien*wiść 
tak dalece roziątrzyły , że chyba Bóg sam põ- 
godzić ich zdoła. Przytém , kanclerz utaić nie 
może osobiftey niechęci przeciw arcyxiążęciu Ma- 
xymilianowi , domowi Auftryackiemu i iego ftron- 
nikom, do którey , iak utrzymuie , ma wielkie 
przyczyny i dowody w swych ręku. Ta i pedo- 
bne szczegóły nad któremi się rozwodzi! , były 
materyą rozmowy podczas trzeciey konferencyi 
mianey w, Niedziele, Tegoż dnia, gdy żegnał 
Vanozzi kaeclerza, ten zswołał z zapałem: tunet 
wnet przyydzie czas zedrzeć maszkarę, a poka- 
żą się przesłępcy. Powtórzył nanowo, że iemu 
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(c) Liczba, nie waga z0ań o rzeczach stanowi. 
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należy się wdzięczność, iż zwykłe sojuszu z Portą 
ponowienie przez trzy lata w frzymane zoftało : 
Że on przeszkodził przeyściu Tatarow i złączeniu 
sie ich z Turkami. 
Ten ieft zbiór celnieyszych przedmiotów : in= 
ne sie nie wypisują, aby z liftu nie zrobić xiegi, 
Powiedział kanclerz, że po świętach ma intencyą 
wysłać do mnie swojego sekretarza , tak dla od- 
wiedzenia mnie, iako też abym mógł mu donieść 
przez osobę pewną, co sobie ułożę , bądź wzgłę- 
dem dalszego mego zabawienia, lub też wyjazdu. 
Mnie sie zdaie, że ta wizyta ma swoir taiemni- 
cę, że prawdziwy iey zamiar ieft, donieść kró- 
łowi o tem, co traktował z moim sekretarzem 
ico poźniey i-go sekretarz zemną mówić będzie, 
Obiecał ze swey firony zachować dobre porozu- 
mienie z xiążęciem Siedmiogredzkim, lubo miał 
powody uźalania się na niego. A że powątpie- 
wał o 'owodzeniach woiennych w ziemi Siedmio- 
grodzkiey , z przyczyny, Że rzeczy zły obrot 
wzięły w Węgrzech: powiedział, iż wydał ro- 
fkazy wyrażne, aby z uszanowaniem i prżyftoy- 
nie przy eta była xiężna Siedmiogrodzka, gdyby 
była przymuszona szukać dla siebie bezpiecznego 
schronienia. O kardynale Batorym sądzi iak nay- 
lepiey, ani ścierpieć może, aby źle o nim ro- 
zumiano. Twierdzi , iż próżne są miane o nim 
pedeyrzenia, i że nie iek w ftanie uczynić nic 
takowego, coby nag anie podpadało: i gdyby mógł 
nawet pomyśleć o tóm, nie udałoby się , ponie- 
wąż król nie dopuś'iłby tego. 
Przybycie iego w tym czasie ma za niepodo- 
bne. Nie wątpi, że kardynała Batorego z bratem 
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xiążęciem pogodzić można. I gdyby kto się podiał 
takowego układu, on jako exekutor teftsmentu 
króla Batorego , inż wyiećnawszy indygenat dla 
kardynała i brata iego xiążęcia Baltazara , chętnie 
ofiaruie się wraz z xiążęciem Rateiwiłetw; wspól- 
nym exekutorem, bydź pośrednikiem, tak potrze- 
bnego poiednania. A że fiosownie do tey skoli- 
czności, Vanozzi mu wyraził niektóre uwsg: nas 
der ważne , przyrzekł kanclerz swe interessowanie 
się, i nakłonić kardynała, aby przyiął oftatnie 
święcenie, i wszyftko uczynił dogodnie de woli 
„oyca Sgo. Przesłałem mu breve papiezkie, którem 
był zatrzymał dotąd w mniemaniu, Że mu ie 
sam do rąk oddam. Odebrał z ukontentowaniem to 
pismo, pocałował z uszanowaniem , daiąc poznać, 
jak mocno ceni tę łafkę oyca Sgo , któremu chce 
odpisać po ukończeniu negocyacy;. 

Oto ieft', co mi doniosł Fanozzi o rozmowach 
mianych z kanclerzem. Chciałem iak naydokła- 
dniey uwiadomić o tém JWW. pana: ieżeli fta- 
rania moie będą płonne co do fkutku , dowiodą, 
Że co się tycze pilności z mey ftrony, w niczem 
nie uchybiłem i niczego nie omieszkałem. Z te- 
go co się pon? » potrafisz JWW. pan zwykłą 
swolą rofropnością i przezornością przewidzieć 
i przeniknąć, czego się spodziewać można. Skła- 
dama wyraz uszanowania moiego, przypominaiąc 
sicbie iego pamięci, iako dobrego i przywiąza- 
nego slugi, i błagaiąc Bega za pomyślne iego 
powodzenie, Dan w Krakowie dnia 13g0 Stycznia 
1597 roku. 
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List kanclerza Jo legata, przez powra- 
caiącego Vanozzego, 


„JP. Bonifacy Fanozzi, sekretarz IWW. 
pana pozdrowił mnie w imieniu iego, i list 
JWW. pana pełen uprzeymości oddał, Tyle mi 
to ieft bolesno, ile JWW. panu, że go de tego 
czasu widzitć nie mogłem. Obudwu nas, nie tay- 
ne nikomu t'udzości wymawiaią, Bo i JWW. pan 
miałeś wiele do czynienia w Krakowie, i ia ma- 
siatem pilnować granic króleftwa. Na propozycye 
któreś mi JW. pan przez pana Bonificegó uczy- 
nił, przez tegoż sam go odpowiadam , i przez 
sekretarza, któr go niezwłocznie do JWW. pana 
po lẹ. To wyrażam w krótkości, że iak różne są 
umysły łudzkie , tak odmienne zdania. Stosownie 
do welnego R pl tey rządu , co ftany uchwala p 
co uchylą, trudao ieft co pewnego, przed fkoń- 
czeniem szymu powiedzieć: Żadnego nawet podo- 
bnego do prawdy wniofku , przed złożeniem seya 
mików wojewódzkich, uczynić nie możra. Ofia+ 
ruiąc posługi moie JWW. panu, życzę mu wszel- 
kich od Boga pomyślności, Dan w Zamościu 21. 
Grudnia 1596,,, 

Kanclerz W, tak jak namieniłem , posłał do 
JW. legata, sekretarza swoiego z litem przyłą- 
czonym, 

„Posyłam de JWW. pana , urodzonego Piotra 
Czeklińfkiego , sekretarza JK. mości, mnie poufa- 
łego, któryby go w imieniu mojem pozdrowił ; 
wszelkiey mu pomyślności życzył, i posługi mo- 
je JWW panu ofiarował, Ten IWW. mości na te, 
coś mi oteraźnieyszym ftanie Chrześciiańftwa i 
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spólnem prowadzeniu woyny, przez P. Vanozzego 
propono wal, obszerniey odpowie, Niech Bóg JWW 
pana w zdrowiu i szczęściu zachowa. Dan w Za- 
mościu 7, Stycznia 1597.,, 

Na ten lit JW. legat natępniącym liżem od- 

powiedział : 

| „Miłe mi było Aoo JP. Czekl'nfkiego 
sekretarza JK. mości, któregoś JWW. pan z oświad- 
czeniem swoiey dla mnie łafki przysłał; miłe mi 
równie wszyftko , cekolwiek mi przez niego po- 
wiedzieć chciałeś. Utwierdziłem się w moiem da- 
wnćm przekonaniu, o szczególney JW W, pana ro- 
ftropności , i o naywiększey jego ku sprawie 
Chrześciiańftwa przychynóści, iako też o szczerey 
chęci pomagania mi we wszyftkićm, co tylko od 
niego będzie zależało, Z jakiem ia nawzajem je- 
Rem sercem ku JWW. panu, i do iakich względem 
niego poczuwam się obowiązków, tenże JP. Piotr 
moiemi słowy oświadczy: a ia spodziewam się, 
że wkrótce to wszyfiko uftnie JWW.panu potwier- 
dzę. Tymczasem życzę mu naylepszego zdrowia, 
i polecam się iego przylaźni, Dan w Krakowie 
dnia 16. Stycznia 1597.,, 

Jednego dnia dał kardynał legat obiad dla: 
tego sekretarza. Nie mogę opuścić , że wraca- 
jąc z powtorney podróży, przełożyłem kardyna- 
łowi, że przyftałoby posłać iaki upominek kan-. 
clerzowi, lub iego małżonce, tém bardziey , że 
w tych frenanh podarunek mógł bydź nie koszto- 
wny, zwłaszcza od duchowney osoby : iako to 
Agnus Dei, paciorki, obrazy , w których nie tsk 
cena,iak nabeżeńftwo do tego przyłączone, zważane 
bywa, Wiedział wprawdzie kardynał lepiey na- 
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demnie co czynił, i był innego zdania: rozu- 
miem jednak, że błądził , osobliwie nie udarowa- 
wszy przysłanego sekretarza, ponieważ sam świad- 
kiem byłem, iak małe upominki , które w podróży 
rozdałem, mile przyięte były: ile że w tym kraiu 
ieR to zwyczajem. Polacy są hoyni w dawaniu, i 
sami tege doświadczyliśmy. Lezatowi i nam wszy- 
ftkim wielorakie kosztowne ofiarowane były pre- 
zenta: lubosmy w odbieraniu bardzo byli oftrożni. 
I tak legat odmówił nie raz drogie podarunki: od 
niewielu osób ie przyymował, i te były niepo- 
deyrzane. Królowi 1 królowey ofiarował legat ma- 
lowania, kobierce tkane w Hiszpanii, kołdry z za- 
"pachami , rękawiczki piżmowane it. d. Król po- 
darował legatowi sobole na szubę, bardzo dro- 
gie, i przedziwny zegarek , wartości tysiąca tala- 
rów. Krolowa dała różne sprzęty z bursztynu 
białego, służące do kaplicy, iako to krucyfix, 
tackę do ampułek, pacyfikał , kufodyą do Sg» 
Sakramentu , kształłuie i pracowicie wyrznięte i 
wyrobione : te rzeczy robią się w Gdańfku nad 
morzem Baltyckiem, 


Rozmaite uwagi, ' 


Mówiono, że gdyby arcyxiążę Maxymilian 


wraz z xiążęciemSiedmiogrodzkim zwyciężyli byli 
Turków pod Agrą, byliby naszli kraie Polfkie, 
Ze wtym roku woyfko, pod komendą Za- 


AN 


moyfkiego, nie wynosiło nad czternaście tysięy ` 


konicy. Lecz było złożone z weteranów i bi- 
tnych żołnierzy , i kanclerz takie miał zaufanie 
w ich odwadze, że powiedział, iż ztą garfiką ludzi, 
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nie obawiał spotkać się z naylicznieyszem wóy- 
fkiem. 

- Władysław król Polski maige woynę z mi- 
Ro Krzyżaków , którzy wtedy w Prusiech pa- 
nowali, wezwał na pomoc 40,000. Tatarów, i 
zoftawszy zwycięzcą, źle sę z niemi obszedł , 
mając iednych i drugich równie za nieprzyiaciół. 

Arcy-xiążę Maxymilian mieni się bydź W, 
mifrzem krzyżackim , stąd rości sobie preten- 
sye do niektorych prowiucyy , które teraz pod 
Polskićm panowariem zoftaią. Polacy mu tego 
zaprzeczają, przywodząc, iż oftatni W. miftrz 
„uftąpił praw swoich za pewną nagrodę, mocą 
zawartcy umowy z jednym królem Polskim, Ja 
się w tém do szmey prawdy odwołuię. 

Uważałem, iż w Polszce,a szczególnie na Rusi, 
wszyftkie prawie miafteczka są położone w miey- 
scach bagniftych: dano mi za przycznę , naprzód 
dogodność mienia wody pod ręką, przy częftych 
poźarach,między domami d.ewnianemi trafiających 
się. Powtore dla wfłrzymania napadu koaicy w 
czasie woyny. Rozumieią, Że lepiey ieft oparkanić 
„miafto , niżeli murem opasić, bo to mniey ko» 
sztuie: mały też fkutek w drzewie sprawuią kale 
armatne, iłatwo, choć w jakićm mieyscu otwor 
zrobiony, Z+warować ie i narządzić można. 

W Polszce zimna sa mocne, lecz dobrém œo- 
dzieniem i futrem , na dworze, a w domach wy» 
godnie opatrzonych piecami, przeciw naymo- 
cniecyszym mrozom pewna obrona, a powietrze 
ieft bardzo zdrowe : my bez porównania więcey 
iadalismy w Polszce, niżeli we Włoszech, co 
także tey przyczynie przypisać nalezy lubo nie 
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którzy mówią, że zboże, mięso i inne żywności, 
mniey są nasycaiące w tym kraiu, niżeli u nas. 

Nigdzie nie widziałem wężów , i nie przy» 
trafiło mi się spofłrzec kota , lecz psów mnóftwo, 

Powiadano , Że dlazwyciężenia Turków, nay- 
lepiey byłoby pogodzić Hiszpanią zFrancyą, i po- 
łączywszy te dwa mycarftwa z papieżem , cesa- 
rzem i Pelfką, oddać zwierzchnictwo tey wypra- 

-wy królowi Francuzkiemu, a nadewszyftko ftarać 
się pobić. Tatarów, których prawćm reyre 
Turków zowią. 

Mawiał król Stefan , że iepezytdcialk. zdaleka 
obaw'ać sie potrzeba; lecz dy blifko , iuż go się 
bać nie należy, 

Beklerbey Natolii kadmówii Turków do napa- 
dnienia Agryi: co ułatwia opanowanie całey zie- 
mi Siedniiogrodzkiey. 

W woynie przeciw Mofkwie, chciano przes 
konat króla Stefana , iż dobrze byłoby zdobyć 
pewną twierdzę , i inne mieysca , które Moskale 
przed lat dwudzieftą opanowali. Król przeci- 
wnay zdaniom panów radnych, między któremi 
był kanclerz W. rzekł: iż chcący zwyciężyć we- 
wnątrz kraiu, w głowę uderzyć potrzeba , nie 
-w nogi lub rece; a dla osłabienia przeciwnika , 
sposób naypewnieyszy, rozdwojć siły iego , ode- 
brać mu część krajów , nie tracąc czasu, ludzi 
i amunicyi przez oblężenie fortece. 

"Ze Polacy pabiwszy Tatarow, zsyść magg 
pod Stambuł, nie A AAE iuż inney przeszkody, 
prócz Dunain, 

Ze to było bayką waz R aiózyń chący zimo- 
wać w Belgradzie , lub innćm mieyscu sąsiedz- 
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kiem Węgier, nie znaydzie dosyć żywności, gdyż 
własne iego prowincye , bardzo obficie ich doe 
ftarczaią.  Prócztego , Dunaiem i morzem, bez 
trudności, wszelkie prowiianta doftawiane bydź 
mogą. 

Że Turcy byliby zabili posła Polskiego w 
Adryanopolu, gdyby był Suitan- liftownie nie 
wydał wyrażnych rozkazów, aby wszędzie do- 
brze był przyjętym. W równćm zoftawał nie- 
bezpieczeńitwie , będąc nad Dunaiem po pobiciu 
Maxymiliana pod Agrą, ponieważ Turcy mniemali 
błędnie , iż sami klęfkę ponieśli. 

Kancierz okazywał osobliwsze podziwienie, z 
niezwyczaynego w tym roku opóźnienia się Ta- 
tarów. 

Powiedział, że Han Tatarów Perekopfkich , 
wysłał po kiika razy syna swoiego do iego obo» 
zu , dla traktowania z nim: że ten młodzieniec 
był przyftoyny , grzeczny , bardziey do Włocha, 
iak do Tatara podobny: że sam Han był oby- 
czayny, i w swém obeyściu Włochów naśladował, 

Czyniąc wzmiankę o niektórych asobach , 
źwykł mówić: lli capitanei sunt juvenes, quare 
non eñ mirandum, si juveniliter agunt: vix sunt 
tirones et volunt efse duces. Res bellica non sic 
administratur ('). 

Z.gaiewany na innych z tóm się dał słyszeć + 
Sunt aliqui nebulones , qui prasumunt fortafse , 


poje 


LJ 


(*) Ci wodzowie śą młodzi, zaledwo wyszli z 
dzieciństwa, a iuż napieraią się komendy. 
Nie tak idą rzeczy woyskowe, 
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pof e sealiquando invaðere serenifimum regem 
noftrum: sed sciant isti , primum transfigendum 
efse hoc pectus , transfigenda latera meorum a» 
micorum. Regem jam habemus , et regem opti- 
mum: Regnum hoc plures reges non capit. Exu- 
emus tandem, exuemus masharas , res non po= 
test : fse diuturna (*). 

Radzili niektórzy , że ieżeliby Maxymilian nie 
egłosił swoiego zrzeczenia, iak się obowiązał , 
należałoby wydać wyrok na naftępnym seymie , 
przez który cały dom Auftryacki miał bydź uzna- 
ny za niezdatny na zawsze, co do obięcia koro- 
ny, rozciągaliąc kare wfkazaną na buntowników 
głownych, przeciw każdemu, któryby podczas bez- 
królewia Auftryaka proponował, lub, wspierał, 
Lecz kardynał legat sprawił swem ftaraniem p 
Że w czasie iego legacyi , nie było © tym wyro- 
ku żadnego wspomnienia. | 

$n hac Republica nuntii, qui vocantur ter- 
restres, habent intercefsionem tribunitiæ pote- 

May #802 ` 


wamanman 


„atere 


(0 Sa niektórzy nikczemni ludzie , którzy chet- 
pliwie rozumieią, że na króla uderzyć po- 
trafią : lecz niech wiedzą, że pierwey trze- 
baby im przeszyć te piersi, pierwey przebić 
boku przyiaciół moich. Mamy króla č 
naylepszego z królów: to państwo kilku 
królów obiąć nie może. Zedrzemy nakoniec, 
zedrzemy maszkarę, ća rzecz dlugo ukrye 
wać się nie będzie, 
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statis; ad0eo ut ex his unus pofsit omnia per tur- 
bare et impedire omnia wie 

Powiadał kanclerz, iż kiedy królowa Angiel- 
fka łącznie z Rzecząpospolitą Wenecką chciała po- 
jedaać cesarza z Turkiem, niektórzy ladaco lu- 
dzie , których nebulones nazywał, twierdzili, że 
król Poifki' powinien był ftanąć wtedy na czele 
tey roboty. 

Ze przeiął lifty bardzo ważne i różne pisma, 
przesłane przez Auftryaków. 

Ze ta mała liczba Rusinów, którzy nie przye 
ięli Unii z kościołem Rzymfkim Katolickim, złą- 
czyła się z Hussytami i Kałwinami, że przez nich 
ma związek z innemi heretykami w Niemczech , 
którzy zoftaią w porozumien u z Turczynem. 

„Ze pewny biskup Rukki. uniacki, będąc za- 
grożonym przez woiewodę Kiiowfkiego , udał się 
pod protekcyą kanclerza W, że ten lubo mógł 
sprawiedliwość uczynić, i śmiercią ukarać, nie 
chciał użyć tey srogości, a teraz mu niewdzię- 
cznością zatę powolność płacą. 
` Mocno wyrzeka, iż są tacy, którzy szukaią 
wzniecać rozruchy, i tragiczne sceny otworzyć, 
i tych nazywa, iak mówi Hezyod: |/Moderni 
heroes , {qui cum mortui sint, nihilominus inter 
vivos‘ degunt (b). 


(a) W tey Rpltey posłowie nazwani ziemscy, u- 
żywaią władzy trybuńlkiey , tak dalece, 
Ze ieden wszystkim się oprzeć, i wszystko 
zepsować może. 

(b) Rycerze tego wieku, którzy choć pomarli, 
miedzy żyiącemi obcuią. 
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Ze usilne wdanie się kardynała legata u kan- 
clerza, i u innych, przy pośrednictwie nuncyusza 
Malaspiny, sprawiły, iż kardynał Bstory przyiął 
oftatnie święcenie , lubo się temu matka iego, 
będąc wy; „nania kalwińfikiego , moczo opierała, * 

Widziałem kościoły kardynała Batorego bat-' 
dzo dobrze utrzymywane , nanowo reftaurowane , 
pięknemi aparatami ozdobione, i w nich bar- 

-dzo porządnie nabożeyńiwo odprawiahe, ` 
Mawiał kanclerz, że Auftryacy przez zbytnią 
swoię ambicyą i chęć panowania; sami własny. 
interes popsuli w czasie oftatniego bezkrólewia , 
gdy kilku posłów od tóżnych xiążąt tego domu, 
każdy dla swego xiążęcia ftarał się o koronę, 
i złośliwie ich obmawiali wza.emnie ; przeciwnie 
połączywszy wspólnie ftarania za iednym , PY, 
dokonali swoiego zamiaru. u 
Ze Nalewayko ;, hetman i wódz kozacki , miał 
długie rozmowy z Maxymilianem w Węgrzech , 
po których znaczne w Polsce poczynił szkody » 
lecz poimany z utratą io,ooo. Kozaków , i za- 
braniem artyleryiż niektórzy niewolnicy wyznali 
na torturach ważne okoliczności, i knowane u» 
kłady przeciw Polsce, 
Ze Tutarowie eftrzymiiią swe zamysły , o- 
czekniąc na powrót Paa swolego , do Era wy- 
słanego, 
Ze ci w żimie nawet, tak w Polsce, iak 
. W ziemi Siedmiogrodzkiey znacznie szkodzić mo- 
gą: Że Cesarz POIG CMPY przez podarunki odda: 
lić ich cd granic; 

Ze gdy woyfka fkupiać i łączyć w Węgrzech 
nie należy, dla obawy niedoftatku żywności na 


La 
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tak liczne gromady; my więc utrzymuiemy , że 
woyny de Węgier sprowadzać nie trzeba: lecz 
w otwartóm polu ścigać nieprzyjaciela , gdyż ta 
woyna, iak się rzekło, powinna bydź zaczepna, 
nie odporna, nie tracąc czasu na oblcżenie i do- 
bywanie miaft i fortece, 

Ze naród Polfki tak był moralny, ludzie tak 
enotliwi, iż w sprawach naywaźnieyszych i gło- 
wnych, proftey przysiędze ftrony dawano wiarę , 
iak gdyby Aryftydesa słowom: i teraz jeszcze 
„ tak są przywiązani do swego ślachectwa, iż tam 
gdzie idzie o iego utratę, woleliby Życie poło- 
żyć , niżeli przeftąpić przepisy sprawiedliwości. ' 

Ze kacerfkie błędy, pieniężne przekupftwa, 
iuż teraz po wiekszey części nadwerężyły i ze- 
psuły tę pierwiaftkową dobroć i proftotę, 

Nadto powiedział kanclerz, że ma w swych 
reku lity przeięte przez Greka, który teraz ieft 
zatrzymany ,*i xcia Oftrogfkiego, woiewody ki- 
iowfkiego, syzmatyka, Temi liftami zapraszano 
Turków do wkroczenia do Polfki, i z nich o wic- 
fu innych ważnych okolicznościach dowiedziano 
się, i rzekł: Producentur profecto, producentur 
iste litterae, si opus fuerit (*). 

Gdyby z Turkiem pókoy był zerwany, kanclerz 
trzymać się będzie prawideł króla Stefana, które 
i on i kray ady ma za wyrocznią. 

Powtórzył kilka razy, iż chcący zwycię, 
żyć Turków, i zniszczyć przemożną tyraniią Ot. 
tomańfką, użyć naylepiey byłoby środków , umó_ 


(*) Bedą okazane te listy, gdy tego bezie po- 
trzeba. 


Negocyacya Vanożzego z Zamoyskim. 157 


wionych niegdyś między papieżem Systusem V, 
i królem Stefanem: że chowa w swey szkatułce 
lity fosowne do tego układu, pisane własną 
ich ręką , nie powierzaiąc się w tey mierze ża- 
dnemu sekr<tarzowi. 

Turcy maią twierdzę w Bi deorakzieć czyli 
Belgradzie nad morzem Cżarnćm , tam zimują 
Tatarzy, a gdy przychodzą na tę fronę Dniepru, 
Kozacy mogą im bronić tego przeyścia, tak, iak 
uczynili w tym roku, uderzywszy na tylne ftraże 
ich woyfka. , 

Car, czyli Han, znaczy iedno , co cesarz, czyli 
pan Tatarów. 

Turcy żle się teraz obchodzą z Tatarami , 
zabrawszy im znaczne kraie w Chersonezie Tau- 
ryckiey. 

Teraźnieyszy Han Tatarfki, ieft człowiek bi- 
tny , maiący około lat trzydzieści pięć, Tego 
lata naiechał osobiście Wołosczyznę z 60,000, 
Tatarami, i poczynił wielkie szkody Michałowi 
woiewodzie, który chcąc się ocalić, umknął w 
niedoftępne góry., To wkroczenie osobifte „i co- 
fnienie się nagłe, nie mało zadziwia kanclerza: 
wątpić nawet można, czy zimować będzie pod 
Belgradem , nad uyściem Dnie$ru do morza Czar 
nego. 

Koniec relacyi Vanoztego. 
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Nad Anglią i Anglikami , przez Ob. 
j ` “Chateaubriand. 


Gdyby człowiek przez inftynkt ślachetny nie 
przywięzywał się do oyczyzny, naynaturalniey= 
szy stan iego na ziemi, byłby ftan uft.wnego 
wędrownictwa. Niespokoyność iakaś wewnętrzna, 
zawsze go gdzieindzicy ciągnie; wszyfiko en 
chce widzieć, a przeyrzawszy wszyfłko, utyfkuie , 
iż wszyftko oglądał. Przebiegłem , mówi autor, 
z którego te uw'gi bierzemy , niektóre kuli ziem- 
fkiey krainy, lecz przyznam się, jż z większą 
uwagą zafłanawiałem się nad puftyniemi, «iż nad 
ludźmi, między któremi wreście częfto znayduie 
się sąmotność, ZEN | 

"Maso bawilem u N emców , Portugalczy- 
ków i Hiszpanów; ale dosyć długo żyłem z An- 
gliksmi: o tym więc nzrodzie cożkolwiek pe- 
wem , gdyż dla wielkiego, iakie ma dziś zna- 
czenia, naymn; jeysze a nim szczegóły są ważne, 

Naydawnieyszy z węrowników, którzy nam 
cos o Arglikach napisali, jet Erazm; ale ten 
za panowania Henryka VIII. widział tylko zako- 
pcone chaty w Londynie, i niepolerownych ieszcze 
mieszk:ńhe>w.  Foltaire dopiero, prawdziwego 
filozofa szntsiący, znalszł ge nad brzegami Ta- 
mizy pomiędzy Kwakrami. Publiczne domy w 
Anglii f:ły sę mieszkaniem filozofii, prawdzi- 
wey wolności i t. d. lubo ieft rzeczą aż nadto 
pewną, iż nie masz kra'u na całey ziemi, gdzie- 
by mniey o religii mówiono, a więcey ią sza- 
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nowano, i gdzieby mniey nad rzeczami , spo- 
koyność narodów naruszziącemi rozumowane, iak 
w Anglii. > 

Aby obyczaie Anglików dokładnie poznáć, do 
początku tego narodu sięgnąć potrzeba, Dędąc 
on mieszaniną krwi Francuzko - niemieckiey, sro- 
dek iakiś między temi dwoma narodami trzyma. 
Polityka iego, religiiaj, woyskoweść , literatura, 
kunszta i narodowy charakter, tenże Środek za- 
chowaią, i zdale się, że z proftotą , spokoyno- 
ścią , rozsądkiem i złym guftem Niemców, łączy 
po części okazałość , wielkość, śmiałość i żywość 
dowcipu Francuzów. | 

Niżsi Anglicy w niektórych rzeczach od Fran- 
cuzów , przewyższaią ich znowu w niektórych, 
a zwłaszcza w tóm , co się do hasdia i bogactw 
ściąga. Przechodzą ich ieszcze w ochędeftwie , 
i co godne ieft uwagi , iż naród ten ma oko ocię- 
żały, ma w meblach, sukniach i rękodziełach 
tę wytworność , na iakiey zbywa Francuzem. 
Możnaby powiedzieć, iż Anglik tyle delikatno- 
ści w pracy ręczney, ile Francuz w pracy umy- 
słu , okaznie. ć ; 

Nayznacznieyszą wadą Anglików ieft dnm2; lecz 

ta wada wszyftkim ludziom pospolita, równie pa- 
nuie w Londynie, iak w Paryżu ;z tą różnicą, iżią » 
w Francuzie charakter iego miarkuie, i w miłość 
własną zamienia. Prawdziwa duma właściwa ieft 
człowiekowi samotność lubiącemu , który nic nie 
pokrywa, i Żadney czynić z siebie ofiary nie ma 
obowiązku ; lecz człowiek wiele z drugiemi Żyią- 
cy, musi swą dume, pod różnemi przylemaemi 
poftaciami miłości własney, ukrywać. Namiętno* 


4 


160 Hiftorya. 


ści w Anglikach , ogólnie mówiąc, są ftraszniey- 
sze i gwałtownieysze, niżeli w Francuzach; lecz 
w tych są czynnieysze , i bardziey wyrafinowane s 
niż w tamtych. Duma Anglika chce wszyftko w je- 
dnym momencie mocą zniszczyć ; miłość własna 
Francuza, zwolna czyni, i wszyftko zwolna 
podkopnie. i 

W Anglii nienawidzą osoby dla wady, lub 
urazy ; podobna pobudka we Francyi nie ieft 
potrzebna: bo piękna figura, znaczny majątek , 
dobre powodzenie , dowcipne słówko, dofiateczne 
są do wzniecenia nienawiści. Ta iednak njena- 
wiść z wielu szczególnych, a wftydliwych wznie- 
cona powodów , niemniey ief nieprzebłagana , 
iak nienawiść z inney ślachetnieyszey wynikająca 
przyczyny. Nie masz nicbezpiecznieyszych nas 
 mietności , iak te, które podły maią poczatek , 
gdyż znalą te podłość, i ft» ą się sroższewi. Usi- 
łuią one pokryć 'ą wyftępkami, i nadać sobie w 
fkutkach tę przerzżąiącą wielkość , AKA ze swe= 
go początku mie maią, 

Kdukacya w Anglii wcześnie się rozpoczy- 
na, Panienki z dzieciństwa zaraz oddawane są do 
szkół, Widzieć można niekiedy orszak włodych 
Angielek do szkoły idących: wszyftkie w wieł- 
kich białych salopach , kapelusze słomiane na 
głowie, pod brodą wRążką podwiązane , koszy- 
czek na ręku wiszący, a w nim owoce i xiążka, 
z oczami ku ziemi spuszczonemi , i rumienieiące 
się, gdy kto na nie spogląda, 

Gdym do cyczyzny powrócił, i uyrzał mło” 
de nasze Francuzki, ubrane na głowie a U huile 
antique, unoszące długie ogony swych sukien , 
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smiało spoglądaiące , nucące miłosne piasneczki , 
i lekcye deklamowania biorące , tém więcey pro= 
fote i wftydliwość młodych Angielek ceniłem: 
dziecię bez niewinneści , ieft kwiat bez zapa hu. 

Chłopcy tak pierwsze swey młodości lata w 
szkołach przepędzalą , uczę się greczyzny i łde 
ciny. Chcący się udzć do ftanu duchownego, 
lub się do polityki sposobić , idą ftamtąd do a- 
kademii w Kambridge, lub Qxfor9. W pierwszey 
dawana ieft szczególniey matematyka, dla uczcze- 
mia pamiatki Newtona, Lecz nie wiele ceną An- 
glicy tę naukę , poczytuiąc ią za szkodliwą do- 
brym obyczaiom, gdy zadaleko ieft posunięta. 
Zdaniem ich, umie ętności czynią serce człowieka 
oziebłem , życie wesołości pozbawiaią, słabe u- 
mysły wiodą do ateizmu , a z ateizmu do wszy» 
ftkich zbrodni; gdy przeciwnie nauki wyzwolone 
sprawuią życie przyiemne, napełniaią czułością 
duszę, wrmacniaią wiarę ku Bogu, i przez reli- 
giią do ćwiczenia się w cnotach prowadzą. 

Dorosłszy Anglik , ma przed sobą do obra- 
nia ftzn rolniczy , handlowy , weyfkowy , ducho- 
wny lub polityczny. Slachcic, rolnik , przedaie 
zboże, czyni doświadczenia rolnicze, poluie na 
lisy lub kuropatwy w jesieni , ma na ftole w 
dzień Bożego narodzenia gęś tuczną, śpiewa rost 
beef of olO england, utyfkuie naczas tersżciey» 
szy, żałuiąc przeszłego , który nie był lepszy: 
a to wszyftko czyni, przeklinaiąc drogość wina 
porto: idzie nareście spać piiany , i wftaie na- 
zaiutrz, aby takięż samo, jak wczorsy Życie pros 
wadził. , 
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Stan woyfkowy w wielkiey świetności za pa- 
nowania Anny będący, wiele z niey późniey 
utracił; woyna dopiero oftstnia dawną rsu sla- 
wę zwróciła. Przez długiczas nie myśleli Anglicy 
o pomnożeniu siły swoicy na morzu, ale tylko , 
jak mocarftwo lądowe, znaczyć chcieli, Zabytki 
zaftarzałey opinii , iż handel upedla, były tego 
przyczyną, We wszyftkich wiekach naywiecey 
omi i Fraacuzi znaczyli; a gdy ci mieli Karola 
wielkiego ,tamci szczycili się wówczas 4lfredem. 
Strzelcy Bretońscy zzóćmić męftwo piechoty Gau- 
łów ulisowali;i xiążę ich Noir,z Dugesclin, tak 
jak pożniey MWalborughowie z Turenniuszami 
walczyli o sławę, Rewolucye angielfkie i frane 
cuzkie tedne po drugich naftępowały ; słowem, 
obu narodom wspolna ieft chwała, oba splamiły 
się zbrodniami, i doznały nieszczęść , które @- 
płakiwać powinny. i 

Stawszy się Anglia morfkićm mocarftwem , 
osobliwszy swóy gieniiusz w nowym tym ftanie 
okazała. Marynżrze iey przed marynarzami ca- 
łago świata maią pierwszenftwo: karność na iey 
flotach szczególnieysza. Każdy maytek może się 
nazwać prawdziwym niewolnikiem: wzięty gwał- 
tem na okręt, co przedtem > iako roluik był nie- 
podległym, iak tylko zoftał maytkiem, zdaie się , 
iż wszelkie prawo do wolnosci utracił. Zwierz- ` 
chność iego czyni jeszcze nieznośnieyszem wło» 
zone, na niego larzmo. Ale izkże ludzie tesk du- 
mni, a żle traktowani, mogą sie poddać takiey 
tyranii? otóż to iet cud rządu wolnego; imie 
prawa iet wszechmocnóm w tym kraiu, i gdy 
prawo przemówi, każdy go słucha. 
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Nigdy podobno Frarcys karności angielfkiey 
nie petrafi wprowadzić na floty swcie, ale na- 
wet i nie powinna, Francuz z przyrodzenia welnie 
i ślachetnie myślący , Smiało do naczelnika swe- 
go chce przyftępować ; uważa go za kamrata ra- 
ezéy, niż za k:p tana swoiego; prócz tego , zupełe 
na niewola maytka Angielfkiego od władzy cy- 
wilney bierze początek , gdy maytek Francuzki 
mógłby nią gardz ć; albowiem,nieszcześciem, Fran- 
cuz raczey człowieka niż prawa słucha, i cnoty 
iego są więcey prywatne, niż publiczne. 

Officerowie morscy francuzcy, więcey mieli na- 
uki, niżeli angielscy ;i gdy ci umieli tylko czynić 
obroty, tamci prawdzwemi matematykami i w 
wszelkim rodzaiu nauk byli biegłemi. W marynarce 
fiancuzkiey wydał się prawdziwy charakter naro= 
du , i okazało się , iż Francuzi równie byli w niey 
woicwnikumi, iak artyftami. Lecz nie myśleć, aby 
się kiedy narodem kupieckim ftali ; wszyftkiemi 
ich czynnościami gieniiusz i natchnienie kieruie ; 
masło są fateczni w dokonaniu ułożonego proie- 
ktu. Może się człowiek wielki w nauce kupie- 
ckiey, i śmiały w przedsięwzięciach handlowych, 
między niemi okazał ; lecz syn czy póydzie za 
iego przykładem? czy nie bedzie wołał używać 
S$pokoynie majątku cyca, niż około- pomnoże- 
nia iego czynić zabiegi? Naród takiego gieniiu- 
szu, nie może bydź nigdy kupieckim ; handel 
Francuzki, tek jak i obyczaie, miał zawsze coś 
w sobie poetycznego i baiecznego. Rękodziełą 
także cudem powfłały : zabłysnęły i znowu zgae 
sły. Póki Rzym był roftropny, przeftawał ną 
Jowiszu i Muzach, zoftawuiąc Neptuna dla Kars 


164 Historya. 


taginy , a przecięż ten bóg był tylko mecarzem 
drugiego rzędu, gdy Jowisz na ocean rzucał 
pioruny. 

Duchowieńftwo Angielfkie jet żwiatłe , wspa- 
niałe i ludzkie. Kocha oyczyzne swoię , i do 
utrzymania całości praw mocno się przykłada. 
Pomimo tóżnicy opinii, przyięło do siebie z pra- 
wdziwie chrześciiań(ką miłością xięży Francuze 
kich. Akademiia Oxfordfka wydrukować kazała 
swym kosztem, i rozdać bez zapłaty uboższym 
plebanom , nowy tekament łaciń(ki , według tłu- 
maczenia Rzymfkiego , z tym napisem: ku lużye 
tkowi duchowieństwa katolickiego za religiią wy- 
peJzonego. Cóż nadto delikatnieyszego? Pię- 
kny to zaie widok dla filozofii, iż przy końcu 
wieku XVIII. duchowieńftwo angielskie dało przy* 
tułek kapłanom rzymskim, dozweliło im spra- 
wować publicznie obrządki ich religii , a nawet 
uformować kilka zgromadzeń. Osobliwsza zmia- 
na opinii i interesów ludzkich! okrzyki: papież, 
papież, sprawiły rewolucyą pod Karolem I. i 
Jakób ll. utracił koronę , iż religii katolickiey 
sprzyiał, 

„. lLękaiący się na samo wspomnienie wyrazu, 
religiia, zdaią się nie znać umysłu ludzkiego ; 
widzą ią zawsze, iską była w wiekach fanatyzmu. 
i nieoświecenia , nie myśląc , że iuż ona, tak 
iak wszelkie inne uftanowienia, bierze charakter 
wieków, przez które przechodzi. /; | 

Ma iednak cuchowieńftwo Angielfkie i wsdy 
swoje. Zanledbuie obowiązków, lubi nadto u- 
| ciechy , daie częfte bale , i zanazbyt miesza się 
do zabaw światowych. 
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W obchodach uroczyfości religii, wielką 
teraz Anglicy okazałość zachowuią ; "inż nawet 
przyfłraiać kościoły sweie obrazami zaczynaią, 


Pozńali nareście, iż religia bez obrządku ieft, iak 


sen zimnego entuzyafty, , i żeimsginacyg ludzką , 
równie , iak rozum, zasilać potrzeba. Przybycie 
xięży Francuzkich do Anglii, wiele się go tego 
przyłożyło, 

Z czynienych honorów umarłym przez kościół 
Rzymfki, wiele Angliksńfki u siebie zachował. We 
wszyftkich większych miaftach Anglii są Tudzie 
zwani undertakers, bierący na siebie trudnienie 
się okazałością pogrzebowź. Znaydziesz częfło 
na ich fklepach napisy: tu mieszka uprzywile= 
żowany królewfki robotnik trunien i t. d. Ofta- 
tnia dia ludzi posługa byłaby smutna , gdyby ięy 
zmaki religii odięto. Religija wzięła początek w 
grobach ,a zatćm groby obeyść się bez niey nie 
mogą. Piękną jeft rzeczą, iż głos nadziei z 
głębi trunny wychodzi, i Że kapłan Boga ży- 
iącego towarzyszy popiołom człowieka, prowa- 
dząc ie do oftatniego ich przytułku: tym spo- 
sobem nieśmiertelność idzie nielako ma czele 
śmierci. i 

Polityczne życie Angliką dobrze ieft wszy- 
fikim wiadome. Prócz partyi oppozycyyney i mi- 
nifteryalney , ieft ieszcze partya mogąca się na- 
zwać angielfka, a ma iey czele P. Wilberforce. 
Składa się zokoło 100, członków, mocno do fta- 
rodawnych obyczajów , a zwłaszcza religii przy- 
wiązanych. Zony ich ubieraią się iak kwakierki, 
mężowie podobnież nayściśleyszą proftotę chcą 
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Ia E ay Hiftorya. 


bogim rozdaią, Pitt, do ich sekty należy ; eni go 
to na miniftroftwo wynieśli i na nim utrzymali, 
gdyż na którą ftronę przeydą, tam pewna 
ieft większość. W czasie wprowadzoney materyi 
o kstolikach Jrlandfkich, wielce ich zatrwożyły 
obietnice uczynione katolikom przez Pitta , tak 
dalece, iż” mu <agrozili przeyściem do partyi 
opozycyyney. Stąd, ażeby i przyiaciół , których 
opiniia jef iego opinią , nie poftradał , i ażeby z 
tak tradney okoliczności wyszedł z honorem, za 
urząd min'ftra pod:iękóował, A tak ivżeli in- 
tres katolików przyydzie do fkutku , nie obrazi 
już Anglików , a ieżeli nie, tedy katolicy nie 
będą go mogli o uiedotrzymanie słowa ob- 
winiać, J 

Myli się , kto sądzi o czyltości widoków op« 
pozycyi ; iuż ona w opinii publiczney upadła, 
gdyż ani ludzi z wielkiemi talentami, ani z pra- 
wdziwym patryotyzmem nie ma. Sam Fox w nì- 
czem iey pomodz nie może: utracił iuż całko- 
wicie prawie wymowę swoię , tak przez wiek po- 
deszły , 1ak przez zbytki ftołowe. Oddalenie się 
iego z Parlamentu, przez tyle czasu, bardziey o+ 
brażoney miłości własney , niż inney iakiey przys 
czynie, przypisać należy. 

W osobie P. Burke, poftradał parlament ie= 
dnego z nayznakomitszych członków, z których 
się fkłada.  Brzydził on się prawda , rewolucyą 
Francuzką, ale to mu słusznie przyznać potrzee 
ba, iż Żadea Aaglik nie był tyle przywiązany 
do Francuzów prywatnie uważanych , ani więcey 
ich męftwa i dowcipu nie wielbił , iak on. Lubo. 
miał szczupły majątek, założył szkołę dla dzie 
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ci francuzkich z kraiu wyszłych , i tam dni całe 
przepędzał , dziwiąc się ich dowcipowi i żywo” 
ści. Powtarzał on częĝķo z tego powodu naftępu- 
iącą anekdotę : Gdy razu iednego przyprowa- 
dził z sobą do tey szkoły synka pewnego lor- 
da, sieroty zapraszały go, aby się z niemi za- 
bawił, Lordzik ceimówił, rzekłszy , iż nie lubi 
Francuzów. Na to ieden z tych chłopców : „to 
bydź nie może, gdyż tak dobre masz serce iż 
nas nienawidzieć nie możesz ; czy boiaźni mie 
bierzesz za nienawiść ?,, 

Tu o literaturze i ludziach uczonych w 
Angli! mówićby wypadało: lecz rzecz ta oddziel- 
nego artykułu dla swoiey ważności wymaga ; 
przeftaniemy więc tylko na przytoczeniu niektó- 
rych zdań literackich, a w brew powziętey Asa i 
przeciwnych, 

Mało kto czyta Rishanbronis: ; zarzucaią mu 
nieznośną rozciągłość i poziomość ftylu. Hume 
i Gibbon fkaziłi ducha oyczyftego ięzyka, aż nad 
to używaiąc w swych pismach wyrażeń Francuz- 
kich; prócz tego obwiniaią Huma, iż ief ocię- 
żały i niemoralny. Pope miany ieft tylko za 
dokładnego i wytwornego fkładacza wierszów ; 
Johnson twierdzi, iż iego: Afai sur U homme 
jet zbiorem myśii pospolitych, pięknym wier- 
szem wyłożonych. Dyidenowi i Miltonowi iedy= 
nie przypisuią , iź są pradziwemi wierszopisami, 
Spectator w zapomnienie iuż poszedł. Rzadko kto 
wspomni o Locku. Bakona sami uczeni czytaią. 
Shakespear ciągle w wziętości zoftalje : z nalłępu- 
iącego zdarzenia łatwo tege przyczyny doftrzedz 
można. Gdym się znaydował na teatrze Covent- 
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Garden, tak od ogrodu dawnego klasztoru , gdzie 
jek. poitawiony , nazwanym „s siadł przy mnie 
człowiek porządnie ubrany, i spytał mię: co to ieft 
za sala, w którey się znayduie? Spoyrzałem na 
niego z zadziwieniem i powiedziałem, iż iet w 
Covent Garden: śliczny zaifte ogród zawołał roz- 
$miawszy się nadzwyczaynie , i podał mi butelkę 
rumu. Był to zaś maytek z Londynu, który prze- 
chodząc trafunkiem przez ulicę, w godzinę rozpo- 
czynaiącego się spektaklu, i widząc cisnących 
się do drzwi, kupił sobie bilet i wszedł, niewie- 
dząc wcale , co się tam dziać będzie. 

Ale iżże Anglicy mogą mieć iakożkolwiek . 
znośny teatr, gdy psrter fkłada się z sędziów z 
Bengalu , lub z brzegów Gwinei przybywaiących ? 
"Tym sposobem Shakespear musi mieć nieśmier- 
telną wziętość w takim narodzie. Usprawiedli= 
wiaią niektórzy Anglików w tey mierze, twier- 
dząc, iż wady traiedyy angielfkich są naturalne : 
gdyby też i tak było, nie zawsze atoli rzeczy 
naturalae mówią do serca. Naturalną np. ieft 
rzeczą , lękać się śmierci: ofiara iey przecięż, u- 
tyfkująca, iż umierać musi, wkrótce osusza łzy 
dla niey wylane. Serce ludzkie więcey zazwy- 
czay chce, niż może, a zwłaszcza chce t:kich 
rzeczy , którymby się dziwiło. Czuie ono w sobie 
fkłonność do iakieysiś nieznaney piekności, a dla 
którey może ftworzone było. 

Jeft ieszcze w tém coś ważnieyszego. Naród 
prawie zawsze w niewiademości sztuk zofłaiący , 
miedziw , iż płody niepolerownych dowcipów u- 
wielbia: lecz naród, tylą pięknemi w każdym 
rodzaju szczycący się dziełami, bez narażenia 

: oby: 
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obyczajów swoi-h, nie może niezgrzbnych i dzi: 
kich płodów uw:elbiać. Skłosnośc w tey m erze 
de Shakespeara był by niebezpiecznicyszą we 
Fran yi, viż w Anglu. Tu bowiem ieft tylko nie- 
wiadomośc, a we Frscy; zepsucie. W wi: ku zale- 
conym przez Światło , dobre obyczaie polerow ne: 
go narodu; więcey, niż rozumiemy , od dobrego 
guitu zależą; zły prz to guft, łatwo wzmodz się 
mogący ; od fałszywych wyobrażeń pechodzi ; a 
Że umysł ma wpływ nicuftanny do serca, niepodo- 
bna, aby czynności serca były dobremi, gdy umysł 
krzywemi idzie ścieszkami. Lubiący brzydkość „ 
łatwo zamiłuie wyftępek: kto nieczuły na pię: 
kność, temu nie trudno minąć się z cnotą. Zły 
guit i złe fkłdnności prawie zawsze towarzyszą 
sobie, a iako mowa icft obrzzem myśli, tak zły 
gut i fi oznaką (każonego serca, 

Kończę ten artykuł kika uwagami nad grun= 
tes, powietrzem I pamiątkami Anglii. 

Kr adzo uyrzyšz ptaki na polach tey wyspy : 
rzeki małe , ale brzegi ich w swey samotności 
maią coś przyiemnego, Zielonośc ieft żywa, la- 
sów mało, iub prawie nic; lecz że każdego mie- 
szkańca własn ść otoczona ieft rowem drzewami 
wys-dzonym, patrząc z wysokości iakiey , zdaie 
śię, iż się człowiek wśród lasu znayduie. Na 
pierwszy rzut oka, ma Asglia podobiecńftwo do 
Bretanii, prow neyi Francuzkiey, 

Niebo nie bywa tak pogodne, iak we Francyi : 
ale kolor iego lazurowy , żywy, lubo nie tak 
przezroczyfty. Z powodu wielości chmur, świa: 
tło słoveczn” piękne trm fkutk: sprawuie. Latem 
zachodzące słońce w Londyne, a przez lasek 

May £$o0a: M 
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Kinsington przezieraiące, prześliczny widok czyni, 
Niezmierna kolumna dymu z węgłów , unosząca 
się nad miaftem, wydaie się w kształcie gru- 
bych fkał czarnych , purpurowo oświeconych; a 
ftare wieże w W eślininsterze otoczone chmurami, i 
czerwienielące się od blafku zachodzącego słońca , 
wysokością swoią , miafto , pałac i zwierzyniec 
St. James przenoszą, wyftawuiąc pamiątkę śmiere 
ci, trwalszą nad wszyftkie pamiątki ludzkie. 
Kościół Sgo Pawła , naypięksieyszy gmach w 
człey Anglii, ieft według gufu tersźnieyszego , a 
Westminster według gotyckiego.  Wracaiąc z 
przechsdzki okoła Londynu, przechodziłem czę- 
fto wedle Withall, mieysca, gdzie Kerol I był 
ścięty, teraz ma dziedz ncu widać trawę z po- 
między kamieni wyrafaiącą. Zaftanowiłem się 
tam niekiedy, dla przysłuchania się ięczącym , 
iż tak powiem, wiatrem około posągu Karola II. 
wfkazniącego palcem to mięysce, gdzie oyciec 
jego zginął. Jle zas razy tam byłem, nic wię ey 
nie widziałem , tylko robotników , którzy świ- 
szcząc łupali kamienie. Gdym się ich zapytał 
_ iednegn razu, co znaczy ten posąg? jedni z nich 
ledwie mi coś o nim powiedzieć potrafili , a dru- 
dzy wcale nic nie wiedzieli. To mię nadewszyfłko 
oświeciła , iak sądzić należy o wypadkach życia 
ludzk'ego, i iak itota nasza mało co znaczy. Cóż 
się fało z osobami, które tak wiele odgłosu o s9- 
bie sprawiły Czas uczynił kilka kroków, a już 
zmieniła się potać ziemi. Pokolenia, które niena- 
wiść polityczna dzieliła, zaftąpione zoftały przez 
inne wcale oboiętne na przeszłość; o nieprzyiażri 
teraźnieyszych zapomną znowu pokolenia naftępne. 
GZ 
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"O Litewikich i Pollkich prawach, o ich du- 
chu ; źródłach ; związku, i o rzeczach zawar- 
tych w pierwszym Statucie dla Litwy t529, ro- 
ku wydanym , przez Tadeusza CzackieGo Tom 
II. w:Warszawie £$0t. rokuą w Drúkarni $: 
C, G. Rakoczego: 


Mihi quidem nulli satis eruditi videntur, qui 
bus noftra ignota sunt. Cicero ĝe Fin: L, I, C. a, 
Ę San 5 3 r 

W szófiym i siódmym numerze Pamiętnika 5 
wyłożyliśmy materye ; o których to ważne dzie: 
ło uraktuir; dla dopełnienia dokładney o nićm wia: 
domości, rzeczy w Tomie II. obięte, krótko prze- 
bieżemy. Ale przypomnieć tu winniśmy , co aŭ- 
tor powiedział w przedmowie, że idąc porząde 
kiem ftatutu Litewfkiego, mtusi Uftawnie z mates 
fyi do materyi przechodzić , odrywać uwagę -czy= 
telnika ; i coraż ią wowemi przedmiotami zaprząs 
taé. Tskowe wyżnanie i czytelnika przygotuie, 
i pisii zag uśprawiedliwi, 

Zacżyńa się Tom II. od rozdziału IV. który, 
o małżeńftwach , rozwodach i sukcessyj traktu:e. 
Tioiaki gatunek jet małż ńftw , iedno zwykłe , 
drugie að margonaticam, czyli połowiczne: trze- 
cie sumienne , czyli matrimonium conscientic. 
Wykłada: pisarz, iak pierwsze małżeńftwo uwa- 
Żane ieft przez Katolików ; i iak temu zwi iazko- 
wi zaprzeczaią Dyśsydenci godności Sakramentu: 
Małżzeńftwa að margonaticam wylęgły się w cza- 
sach fradalnych, Wielu nie miało czem utrzy- 
mywaćżon, a boi”źliwość sumienia nałożnić trzy= 
mać nie pozwalała: wynalezieno tedy małżeń= . 

Ma 
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ftwo, które nie daie żonie praw cywilnych, za- 
bezpieczonych małżonkom; ale ią uwalnia od 
imienia nałożnicy, ubezpiecza dozgonsość związ- 
ku, dale prawność urodzeniu dzieci: stemwszy- 
ftkiem taką tylko im sukcessyą zapewnia , iaka 
w kontrakcie przedslubnym ieft wyrażona. Na- 
zaliutrz ślubu dawano dar od niemieckiego słowa 
Morgen Gabe, dar poranny zwany, który w ze» 


psutzy niemczyznie znaleziono. Nader rzadkie ` 


u nas bywały tskowe małżeńftwa. Nakoniec o- 
pisnie autor małżeńftwa sumienne, iaka formalność 
Benedykt XIV, takowym związkom przepisał , 
iak, co do fkutków cywilnych, takie małżeńftwa “ 
nic nie znaczą, bez oddzielnych umów, które wo” 
li czyniących ftanowią prawidła. 

/ Daley zaftanawia się autor; tod: co ieft po- 
sag? are. co ieft reformacya, czyli oprawa? 
zcie: co ieft wiano? 4te; co ieft yi 2 
Urządzenia spółeczeńftw domowych są dawniey- 
sze od praw pisanych. W obycza'ach więc naro- 
dów , z któremi mogliśmy mieć iakie spolnictwo , 
i w odmianie ich wyobrażeń, szukać potrzeba 
dziejów i przyczyn praw tego rodzaiu.  Okaza- 
wszy pisarz, Że w społeczeńftwie mniey cywili- 
zowanem, oyciec ieit sędzią oftatecznym potrzeb 
swych dzieci, wspiera ten wywód spiniią nara- 
dów, które wydały prawo, że wola oyca, a na- 
wet braci, gdy ich prawodawca uważa za opie- 
kunów , ftanowi wielość posagu. Ále zdawanie 
się na braci, którzy ftroną i sędziami byli, mu- 
siało ściągnąć pokrzywdzenia sióftr, a zatćm 
ten zwyczzy zoftał zmieniony. Za Kazimierza 
wielkiego w Polsce, do godności oyca panny, 
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przywieczywano wielość peszgu : lecz niezawsze 
wysokości urzędu - towarzyszyłia ©gromność, 
lub mąłość maiattu; a od panewania Kazimie- 
rza W. w dwóch wiekach zmieniła się zupełnie 
poftać i cena rzeczy. Wachsno się, iaka część od- 
dzielić można dla kobiet. Wzięto z Węgier zwy- 
czay czwartey części, która się nazywa Quarta- 
litia puellaris. Ze względu więc na służbę woy- 
fkową, która się odbywała z maiątku , czwartą 
część, bez różnicy, czy ieft iedna córka, czy ich 
kilkanaście , poftanowiono. Reformacya, czyli 
oprawa, w pewnym względzie ieft opisana przez 
Juliusza Cezara. Jette wspólny fu.dusz , któ- 
ry daią sobie małżonkowie. Opisy © wiano. zwą- 
tliły oprawy; a deżywacia , które zaczęły iawić 
się za Zygmunta I. uczyniły oprawę mxiey po- 
trzebną, kiedy wdowa csłkowity dochód z dóbr 
odbiera. MReformacya, czyli oprawa ief, co do 
sowitey posagowey summy, zapisem, który w po- 
łowie summy świadczy włzsność Żony, a w po- 
łowie zapewnia iey użytek. Rownie wyprowa- 
dzony ieft ze zwyczaiów północnych narodów , 
początek wiana i przywiankz. 

Początek ftstutowy przerywa ciąg, któr: go- 
by się był trzymał piszący, i zwraca gò do praw 
o sukcessyj. Naprzód rozważa, czy był u nas 
maiorat $ are: czy był u nas minorst? 5cie: 
skąd jus reprasentationis (to ict, Że dzieci ie- 
dnego brata zaftepuią zmarłego oyca swego ), do- 
nas weszło, i dlaczego tak profe prawidło dłu- 
go było za wątpliwe uznawane? 4łe: fkąd wy- 
niknęło, że brat ftarszy podaie schedy , a młod- 
szy ie wybiera ? 
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Dalszy obeymuie wykład; £00: czy sukcese , 
sya ascendentium była u północnych narodów , i 
u nas w Polsce? -zre; wiele gatunków jef bra- 
ci? gcie: czy w cał y Polsce brał brat po bra- 
cie sukcessyą? 4te: czy zakonnicy brać mozą 
sukcessyą? ste: kto i w jakim sposob'e po xię- 
xach i zakosnikach , brać moż” spadki £ Rozbiór 
ten zssłaguie na uwage.  Wylączenie linii a- 
scendentium, procz tey przyczyny , w lenniczych 
czasach, Że ftary nie może tuk usługi wesfko- 
wey pełnić, iak młody; miało i ten pawód, któ- 
ry w piękney proftocie Kirsteyn Cezaryn , wyfta= 
wil. Kiedy kto raz dał, mówi o rodzicach , 
odbierać nie może: rodzice Qawszy raz maiątek, 
nie powinni mieć nadziei naza? odebrać, Niech 
Ozieci wszystkiego po rodzicach spodziewaią SIĘ 9 
ale rodzice po Qzieciach niczego życzyć i odzier- 
ža nie mogge 

Materya ftatutowa zwraca pirzącego do hifto- 
ryi i uwag o wielożenftwie, Dəwodzi tablica- 
mi urodzeń w różnych latach i w różnych czę- 
ściach Poliki, że na ftu tysiecy ludzi w naszym 
krain, tysiąc dwieście sześćdziesiąt ieft mniey 
kobiet; wielożeniwo zatém w samey naturze ma 
niezwyciężoną przeszkodę, W południowey Azyi 
i Afryce, nie można zaprzeczyć, Żeby nie było 
daleko wiscey kobiet, niżeli meżczyzn: lecz 
tam kobiety, od iedenaftego do dwudzieftego tylko 
roku, to iv przez dziewięć lat rodzą. U nas 
kobiety od czternaftego do pięśdziesiątego roku, 
podług powszechney opinii, rodzić mogą. Maią 
zatóm lət 36, do rodzenia, i iedna kobieta Eu- 
ropeyfka, zaftępuie cztery Arabek , lub Etyopek. 
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Kobiety tak dziecinne, mogą tym czasem służyć 
do zabawy fizyczney „ale nie moga dadź pomo- 
cy do interesów , i mieć prawa do wzaiemnego 
poważan'a. Kobieta, która nie może rodzić, 
która prędzey Starzeie się, niż mężczyzna, u- 
waża siebie, iak zwiędły kwiat, na który nikt 
nie patrzy. U nas mężczyzna, prawie razem 
z'kobietą żyć i używać słodyczyzaczyna. Sta- 
rość ich tak się prawie tączy , iak ich młodość, 
Okazuie daley rutor , że wieiczenitwo wyftępkom 
innym nie zapobiegło. Przechadzi do dziejów oy- 
czyzny naszey; wyszczególnia, kiedy i iak ta 
nauka wielożeńftwa, miała u nas obrońców. 
„Hiftorya rozwodów i uwagi nad niemi, są 
ważną częścią dzieła tego. Potrzebę dozgonno- 
ści związku małzenń(kiego, naymocniey autor o- 
kazuie. Dowodzi, że od niey szczęśliwość' fa- 
milii; los dzieci , czyftość obyczaiów , świętość i 
trwałość związku społecznege zależy, | 
Daley czyni prawniczy i hiftoryczny wykład 
rozwodów u Katslików , Proteftantów i Zydów. 
Przeszkoda małoletności do zawaicia msiżeńtwa, 
podaie autorowi ważne myśli, Wiek człowieka,mó- 
wi en, maprzedziały, które każdy czuie. Rośnie, 
Ooyrzewa człowiek, i opiero powinien daOź życie 
Ozięciom. Wpływ gorącego, lub zimnego klimaty, 
obyczaie i sposób życia między dzieciństwem i 
zgrzybiałością, przyśpiesza lub opożnia iestestwo 
człowieka. Andrysiewicz lekarz za „ae Art- 
gusla, sprawiedliwie wyrzekł: ziola ; bydlęta , 
koniei ludzie, maią między sobą gradusy Ołuż- 
szego życia: a iak nasze zboża pożniey kwitną 
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pożniey owocem żywią, niż we Wloszech: tak 
pożźniey u nas mł kos i dziewka są doyrzalemi, 
Przywodzi autor świadectwa z prawa i biferyi, 
jak u nas kobiety predzcy tracą płodność , niż - 
dawniey: ta ieft naywaźnieysza przyczyna, że 
predzey za mąż idą. 

W tymże samym rozdziale, ważną roztrzs'a 
kweftyą , dlaczego kobiety w Litwie miły mce 
zarządzania maiątkiem, dlaczego w Polsce w 
wieczney, iż tak rzekę , zoftawały opiece. Do- 
wodzi autor , że w Litwie zoftawały obvczaie pół- 
nocnych narodów ; a wschednich i południowych 
o kraiów prawidła, wprowadzono do Polski. 

„Swięte xięgi zakonu CHRYSTU:A ucząc wspa* 
niałey i praftry morzlaćści, nic nie ftanowią O 
uftawnem podleganiu kobiet opiece: lecz epow!a- 
dacze Fwanielii, szli z pełudnia ku północy. a 
7% niemi i obyczaie, których: władza ścieśniała 
wolność kobiet. Już 658 rotu sobor w Nantes 
zgromadzony , w dziele Reginona ĝe Otsciplina 
ecclesiastica, lib, a. Ñ. 176. zakszuie kobi tom 
w sprawy publiczne wdawać się, i zbyt upadla- 
jącym piękną płeć sposobem , o niey rzecz czyni. 
Prawo Wizygotów ubezpieczyło wolność rozrzą- 
dzenia maiątkiem kobietom , inne uftawy oddały 
kobiety uftawney opiece, Zzczęte szkoły znan'go 
i odkiytego w 1137. roku rzymskiego prawa, tą 
wyraczaią ftan kobiet uczyniły ieszcze prawnicy 
niewolnym. Woyny święte, krucyatami zwene, 
przyniosły wiełe zwyczaiów wschodnich: a tak 
nabożni rycerze widzieli, że kobiety nie nale- 
żały wAzyi, tylko do fizycznego społećzeńitwa, 
i rządu domowego, w zbytniey uległości, a 
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szczupłych władania granicach, ze też same wygo- 
dnivysze dłasiebie utwierdzili za powrotem prawa, 
W wiekach rycerskich szanowano płeć piękną ; - 
skisienie, lub nadziela rek, czyniła rycerza bo- 
hatyrem, lecz walczący za kochankę, nie wra- 
czli prawey wolności zonem w x'ęgach prawa. 
A tak w tych trzech czasu przerwach , nadeyścia 
opowiadaczów wisry z południa, uczenia i od- 
krycia prawa Rzymskiego, nakoniec naboźnych 
do Azyi wypraw ; kobi-ty ftraciły pomalu tę 
niepodległość , którą w całośzi w wieku Tacyta, 
w szczątkach do Piotra Pustelnika, S. Bernarda, 
i poźnisyszych  krzyżowniczych. cdj ZA- 
chowały.;, 

„Polska 965 roku przyięła wiarę, Oswoiła 
się z opiniią prawa i duchownych. Lecz Litwa 
przetrwała w wierze pogańskiey i niew adomo- 
ści lnniczych pr wideł do Władysława far 
giułły, te wszyftkie wymienien» epoki. Zbyt 
porem krótki był czas do wprowadzenia tych pra- 
wideł do Litewskiego narodu, który przyymue 
iąc sowa wiarę, nie mógł zaraz odfiąp é wszy» 
/fikich zwyczaljów , które przodkowie z północy 
przyięli, Dowodzi nam metryka Litewska, że 
wiele kobiet odftępowało przez wieczyfte zapi- 
sy dóbr panuiącemu , lùb ich żenom. Takiego 
rodzaju wolności użycie musiało bydź przyie- 
mném panuiącym ,a tak Litewki zachowa:y swo- 
bode, Kirszteyn Cerazin y któren częfto w dzie- 
le o prawie i o fołOrowaniu , daie szczęśliwe 
rzeczy wyobrażenia, mówi na karcie 79. Kos 
biety unas są za mężem , iak dzieci: wolno im 
iesca pe: mąż da, a maiąc imion i fkarbów 
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Josyć , same są ubogie, bo pan maż wszystko 
sobie dać, a małżonce Jalibóg wszystek. pro- 
went odebrać może. . Piękny to konterfekt ró 
wności małżeńskiey. Mity małżonek, może nie 
nie dać żonie, a małżonka uważa swoie imio- 
na, iak fant, którego obrócić, iak chce , nie 
może. Lepak w xięstwie ( mówi o Litwie), mo- 
že feymość, i samemu mężowi bydź Aobro= 
dzieyką, i fundatorką bydź może ; i niewolni- 
ki z rąk pohańców iey wykupić wolno. Nie- 
zażli to iedne sA w Owóch kraiach, co 
ieJnego pana anaią!,, 
W rozdziele piątym, © opiekunach i tefłamen- 
tach , wyftawia przyczyny , uznania pełnoletno- 
ści w Średnich wiekach. Orły („mówi Teodoryk 
król Ostrogotów ), przeitaią żywić dzieci, kie- 
Jy są okryte pierzem: i maią Joyrzate pazury. 
Nie było rzeczą przyśtoyną, aby nasza młodzież 
będąca w woysku , była poczytana za maiącą 
wiek zbyt słaby 00 rządzenia maiątkiem , i swe- 
mi poslępkami. Cnota czyni peinoletność u Go= 
tów, Od większey , lub maieyszey ciężkości bro- 
ni, którą młodzieniec nosić musiał, zależał w 
kilku narodsch czas psłaoletneści. Lat 18. były 
w Litwie za doftateczne do rządzenia maiątkiem 
uważane.  Opisnie autor, prawa , obowiązki , i 
przychody opiekunów , i ich rodzaje, 
TeRamentów początek iich wprowadzenie do 
naszego krain, dokładnie ieft opisane. Nie zna- 
"li Germanowie teftamentów. Wola ich była świę: 
ta w czasie zdrowia, W tych momentach, kiedy d 
człowiek osłabły, lęka się śmierci, a natarczy« 
wość otaczaijących , pragnie z jego Raru korzy- 
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ftat, scieśniona była iego władza. w czynieniu roz- 
rządzeń. Szłonaftępfitwo porządkiem, iak w Rzy- 
mie, póki mie nad's'ły czasy, © których pisze 
Horacyusz , że brukowcy uftawnie polowali na, , 
nieoftrożnych ftarców. Zt go zwyczaiu w Niema. 
czech i upółnocnych narodów, zaczęli się naypier- ` 
wey wyłamywać panu ącv.Podobsoteftament 1501 
rozu Ryży czyli Rychezy żony Mieczysława II, 
matii Kazimierza Í, będzie pierwszą w tym ro- 
dza'u tranzakcyą, która nas doszła, Potępił 
Grzegorz XI. ten artykuł prawa magdebursk''go, 
który teftementa zakazał czynić, in quantum elee- 
mosynas, et alia pia opera respiciunt. Ormia- 
nie z prawami swemi przyszedłszy do kraiu, 
wprowadzili teftamenta , gdyż wrozdziale Í. swo- 
ich uftaw mieli, aby cokoiwiek odxazywali ko- 
ściołom. Obftawali za Władysława III. za tem 
^ prswem , które im trż zachowasro. Julius II. uża- 
lał się, że nie wolno w Poisce przez teftamenta 
cz'nić zapisów %ościołom. Umiarkowanie darów 
duchownym w tranzakcyach takiego rodzsiu , da- 
łc powód do mniemania , że to iet zakaz prze- 
ciw duchownym , kiedy przeciwnie umiarkowanie 
wolności odkazu, dowodzi nadanie duchownym 
tey swobody , którey inni, w zwyczaynym po- 
rządku rzeczy otrzymać nie mogli. Nxkoniec ga- 
tunki teftamentów , i przyłączane do nich uroczy: 
ftości, są dokładnie wyiaśnione. 

Rozdział VI. traktuie © sędziach , i © sado- 
wey władzy. Łatwe czytelnik wyftawi sobie 
obiekt tey części xięgi. Lecz znaydzie tam rò- 
wnie tłumaczenie, © baronach i hrabiach w Pola 
sce. W tym także rozdziale zawarta hiftorya 0+ 
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pinii o czarach i upiorach. Materya ważna i 
ciekawa. ~. 

Rozdział VII. o główczyznach, hoiseh i gwala 
tach ślaeheckich ieft ieden z naywaźnieyszych, 
dla rozliczności materyi i sposobu iey wykładu. 
Szczupłe granice tego pisma nie dozwalaią kłaść 
tego wywodu, w którym widzieć można dzieie 
obyczayności narodów: Ale go nadto czytelni- 
kowi załecić nie możemy. 

„Miło ieft także widzieć, pełne znaczącey 
wymowy, zdanie kanclerza Ocieskiego , kiedy 
gani magifrat Poznański, że skazanych na mierć 
długo w więzieniu trzyma. Przywiodłszy on wiersz 
z Owidyusza $, 


Morsque minus pænæ , quam mora mortis habet. 


Pisze: za Tybera nie prędko tracono, bo tyran 
mawiał, że ieszcze nie pogodził się z temi, którym 
śmierć odwlekał, U nas co Boga i prawego 
„ Pana mamy, ze smutkiem. każemy. nieprawym 

„cierpięć, a muny w smętku folge, kiedy mniey 
cierpieć poz zwalamy. Kaiacie się waszmość bydź 
więcey surówemi, niż wasza powinność. 

Podobno i Cuiacius, który przewłokę wy- 
konania kary „nazywa powiększeniem surowo- 
ści, i prawedawcy Angielscy, ktorzy karę zbro- 
dniów sądzenych w kraiu, od iednego do drue. 
giego zasiadania odwlec naznaczałi, mogliby zna- 
leżć prawidło w liście kanclerza Ocieskiego. 

Perządek ftatutowy prowadzi pisarza do mo- 
wienia o Tatarach. Rozwięzuic trzy pytania, 400 
iak i kiedy u nas zaczęły RIAA, Tatarów osady £ 
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are: Jakiego losu doświadczali w naszym kraiu 
Tatarzy? Co znaczą te monety , które Tatarzy u 
nas chowali, a gmin ie nazywał zakładem przya 
mierza Tatarów z czartem ? W drugim przedziale 
piękne ułomki wymowy T tarskiey w ich publi- 
cznych sprawach: atrzeci podział z oddzielnym 
wykładem Ssztychewanych monet, ieft składem 
wielu wiadomości, okazniących , że te monety 
djabelskiemi nazywane, są kulicznemi czyli asrab- 
skiemi, z napisami, które naukę Mahometa, ka» 
lifów i panuiących kilku rodów przypomiaaią. 
W tymże rozdzicie, ieft rozbiór praw, i opie 
niy o poiedynkach. Poledynek iet ebrazem uży- 
cia pierwiaftkowego prawa zemfty : należał do 
* |ceby dowodów winy, lub niewinności , w pra- 
wnict "ie pierwey baibarzyńikich , potém oby- 
', czaynieyszych narodćw. Rezważa więc autor, £00. 
Skąd poiedynek wziął początek? zre. Jak prawa, 
ten mniemany dowód prawdy , w zbiorze swoim 
umieściły, i iakie w tey mierze były ważźnieysze 
warunki? scie. Jakie uroczyftości były przepisa- 
ne w poiedynkach ? 4te. Jak urzędowne, i inne 
poiedynki były w Polsce odprawiane? Zupełnie 
nową rzecz odkrył autor, że 1559. roku był 
przez Zygmunta Augufa urzędowny nakazany 
poledynek. | 
Rezdzizł VIil. mówi o zapisach i wszelkich 
tranzakcyach. Okazuia autor, że profte obrządki 
oddawania rękawiczki, czapki, chleba, zaftępo- 
wały mieysce piśmienney darowizny; że nawet 
te znaki, iako dawne pamiątki, chowano w ikia- 
dach publicznych obok tranzakcyi. Mówi daley 
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| © archiwach , wykłada, iak późno się zaczęły, a 
zatem zbyt odległych nadań okazanie jeft »ie- 
podobne, Wyderkafy i zaftawy, ieden maią pos 
czątek ; nie wolno było brać prowizyi: wynale= 
ziono darowizny , czyli przedaże dóbr, w pre 
wnych summach z wolnością odkupu: poźy- 
cza scy mógł te summy oddać, a zatem od- 
kupić predane czynsze lub dobra. Bulis Mare na 
V. 1420 roku dla Sląfka i okolic P. lfkich, dafa- 
sankcyą temu zwyczaiowi. Wychodziły porząt- 
kowo przywilele na zakup takowych intrat: 
od wyęaśnienia rodu Jagiełłów uftuły, Załtawy 
są różne : o nich i © wielości zmeniaiącey się 
prowiżyi, ważne są uwagi. Równie czytelnik 
względem dawności ziemfkiey, czyli prefkrypcyi, 
Znaydzie doftateczne wywody, 

Rozdział IX, ieft o granicach, tzekach, oktęto- 
biciach, przysypifkach, znalezionych (karbach ż t. 0, 
H.torya mniemsń i praw o granicach ieft dokła- 
dna. Pr.xbiega autor narody: w miarę wyobra= 
Żeń, które też narody mieć mogły , o porządku 
społeezeńftw , były msniey lub wsęcey dokładne 
mitawy. W artykule o przysypifkach , okaznie iak 
morze Czarne i Baltyckie , dawnieysże osady Pol- 
fkie opuszczało , i iak znacznie osuszorey żiemi 
przybywało , isk nakoniec przysypifka ftawały 
się tego własnością, do kogo ląd należał, Arty- 
kuły oznalczionych fkarbach i kruszcach, wy- 
wód oprawie okrętob cia są godne uwagi. Li 
Stefana Batorego, do miafta Lubeki 1580 roku 
tọ. Lipca, w tey mierze pisany , okazuje wyso 
kie światło króla bohatyra i naroda; 


y 
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Si naufragia auertere non est juris humani, 
lucra ex'eo quærere indignum est, Si tempestas 
infelici non omnia arripuit , cur crudeliores efe 
ventis , et mari vellemus? ‘Negue nos, negue præ- 
decefores nostri, naufragos aliter consiðerave- 
re, quam homines , în aduersis majorajura aĝ 
nostrum auxilium habentes, Inimicorum naua 
fragorum merces restituere , et homines captos 
libertati reððere mandavimus, nam in naufra* 
gio negue nobis efe infensos, neque in pojsibi- 
litate nocenQi existere arbitramur. Ergo jure 
communi omnibus hominibus, non jure inter gen- 
tes ðe bello sancito , kanc litem Jecernere nostro 
placito CEET ALE 

( Rozdziat X, oboiach, główczyznach, i ns- 
wiązkach ludzi NiedrawtieGkichi Dodano do tego 
rozdziału w ftatucie zupełnie rzeczy obce, iae 
„ko to: e welności noszenia pierścieni przez Zye 
dów. Zpowodu wyrazu prawa, o niewolney cze- 
ladzi, przywodzi autor cytacyą Olizarowiusza , 
prof.fsora akademii Wileńfkiey, za Jana Kazimie- 
rza.  Wniofkowsnie tego uczonego nie byt 
dziłoby Geneweńikiego obywatela. 

W rozdziale XI. jeft rzecz o torturach. Ten- 
„że rozdział zamyka hifłoryą przysiąg i iey ro- 
dzaiów , tudzież kar, zaróżne wyftępki. 

Rozdział XII. o grabieżach i nawiązkach, za- 
wiera ceny: różnych rzeczy. Tea rozdział ieft 
fkładera niezmiernie ważnych maiteryałów, Tam 
są ceny zboża, i wielość exportacyi ze Gdańfka 
od roku 1649. hińorya powiększonego siewu 
pszenicy, każdego rodzaiu zboża, i niektorych 
ptaków. Uwaga zaś, którą w nocie 1727, daie; 
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jeft osobłiwsza, że kiedy wszyftkich rzeczy, uży- 
ciu ludzkiemu przeznaczonych , podnosiła się cena, 
w miarę usuwania się od dawnych obyczaiów , 
umnieyszała się psów cena. Za psa l-gaw=go 
pierwszy, fiatut naznacza naszey mon ty złotych 
526. groszy 20. a trzeci ftatut złotych 42. 
gr. 25. Ta więz trzynaście razy zmni*yszona 
cna, daje do uwagi, iak w którym czasie za 
oyca i syna Zygmuatew , zmieniały się imniema- 
nia mieszsaliców naszey ziem. 7 

Rozdział XIII. o polowaniu, łowieniu ryb, 
bobrowych gonach ¿t 0. niektóre szczegóły nader 
ważne obeymuie, | 

Nie możemy lepiey zakończyć rozbioru tego 
dzi ła, iak wypisuiąc iego zamknięcie, noty sa+' 
me, dla szczupłosci mieysca usunąwszy. 

„„Oto iet zbiór praw , które się wyległy w 
„„kolebce obyczayności narodów , dofkonaliły s się 
„dw odmianie potrzeb i mniemań, a przetrwały, od 
„czasu ich pierwszego zbiory i poprawy, panhos 
„,wania dwonaftu krolów, A ież:li Gaftold i 
„„późmieysi poprawiacze przed trybunałem filozo= 
„fii za niektóre mogliby rumienić się ukławy s 
*„,łatwo przekonać się można, że winy, są wie 
„nam! wieku, a zasługa z zachowania, umiare 
kowania „ lub uftaaowienia praw , jek owocem 

„wyższego światła i głębokiey rozwagi. Sąd 
„„doświadczenia poftawił tę szanowną xięge, w 
„„rzędzie tych dzieł, które ugruntowały spokoy= 
„ność , ftworzyły władzy i ' posłuszeńftwu ie- 
„„dnoftayne prawidła , uczyniły sędziego sługą 
sprawa, aodięły urzędnikowi pisania wyroków 
OSAMOWOMĘ: Same nakoniec omyłki służyły 
za 
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¿2a materyał, aby w miarę oświecenia, porząz 
sdk i ftosun-k przepisów uczynić dokładnieysze> 
pmi; W fosmialności zachować tę liniią; ktora 
„„wspaniały bieg sprawiedliwości ubezpiecza, a 
„prawnicze usuwa przewłoki; aby znsiąc smuż 
„tną konieczność karania; potrzebną surowość 
„oddzielić od prawnego ckricieńftwa, Zwróćmy 
„krótki rzut oka na przwodawftwo Europy w. 
„„szesnaftym wieku: łatwo ftąd osądżi czytelnik , 
„czy Gaftold mógł ftanąć obok Hopitala, i czyli 
„poprawiacze ftatutu mogli, otaczaiąc kolebkę Ba: 
„„kona; wieść spory z temi prawnikami , któremi 
„się wtenczas Anglia chlubiła. 

„„Oto we Francyij każda cząftka kraiu miała 
sprzeczne prawa , riezgodae między sobą, i Z 
równą mocą rozkazujące prawhe zwyczaie, Kom= 
meńtarże prawników i glossstorów były błędną 
fkażowką do błędnych wyroczni wykładu, Fran 
ciszek 1. chciał uczynić ięzyk rycerfki, ięzykiem 
miiości: żądał aby dziedzic męftwa Gucskliha 
był w farie godnie sławić piękną Laure: lecz 
ieszcze za Henryka lV. nawet poluiący chłop ; 
widział dla siebie ftawiuną szubienice, gdy zwięs 
rzę, które mu szkodziło; ośmiel.ł iie zabić. W 
Hiszpanii rozkazywała poczwarsa mieszanina praw 
Gotow , Wizygotów, koscielnych kanonów i żwy= 
czaiow , które M:surowie wptowadzili, a zwy* 
cięzca, ich szczątków zgardzącą obojętnością nië 
chciał usunąć. Hiszpan roniący łzę nad lose, 
Padili, lękał się w nzbożńey nawet wściekłości 
okrutnego sądu , ckiutnych formalności sprawcy 
nieszczęść ; a przez nie nawet ftwórcy wolności 
Hollesdrów, Anglią oży wiał Püziedziezoty ping 

May 4$a2: N 


186 j Historya, 


od wyroczni Juftyniiana, a było winą naradu niea 
dołężne staranie o iednoftzyność i ul: ps'enie 
praw , na których obok wałown: swobod nowa - 
okrucieńftwa cecha za Henryka VIII. wyciśniona » 
zoftała. Rozrzucose w Duńfkiem państwie przepi- 
sy , łączyły duch Odina aaitępców, z obyczajami 
Xii. wieku; a kiedy Chriftiera w człem pang- 
waniu poczwarny tyran, za to, Że raz ośmielił 
się mówić za nieszczęśliwemi, z przygsdy roz- 
bicia okrętu , zbliżył się do tey przep:ści, w 
- którą prawdziwe zbrodnie wtłoczyć gónić zdoł ty; 
usuńąć nawet należy , porównanie hiftory padle- 
giego pańftwa mordercy Stenosa, i tyłu ofiar, 
od hitoryt narodu podległ-go proylemney I Świe- 
tney włi.dzy rodu Jzgiełłów. W Sswecyi Guftaw 
Waza wftrząst władzę celaieyszych op'niy, lecz 
jeszcze Birger, gdyby mógł z podziemnych fkie- 
pień powrówić do tronu, sądziłby ze współczesney 
sooie xięgi praw, cywilne i kryminalne sprawy. 
Karol V. świsdek/,i sprawca nowszey pofa i rze» 
czy, chciał także bydź pruwodawcą kryminale 
nym. Pan Korteza i Pizarry, owych w Ameryce 
spokoynych narodów okrutnych pogromców, w 
dziwney sprzeczności ganił mord; , a g:nienych 
okrucieńftwe w xisgę uftaw przeniosł. Tam w 
wielu rozdziałach znaydą kaci prawidła; obrona 
znękaney ludzkości ledwo kilka wierszy zmay- 
dzie, Węgrzy krótko mieli swoim prawodawcą 
Matyasza Korwina, ich uftawy bardziey były fto- 
sowne do obecnych zdarz*ń, niż do rozkazywa: 
nia p-skol-niom, . Waleczny Wegrzyn w boiu, 
nękany zażdrością w woynie domowey , mniey 
zważaiąc, czyli elekcya królów ieft owocem wol- 
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ności, lub przyczyną. utraty cnotliwey energii i 


konftytucy: naredu, bsdał, którego króla i w jakim 


czasu praedziale nadznie ef ważnóm , a z oboięs 


tnością patrzał, że kilka pierwszych kart xięgi 
praw, wolnością okupu pięćdziesiąt iałowicami 
żony zsbóyftwa, fkszonemi zoftały. We Włoszech 


wszyftko xód Medyceuszów uczynił dla: przyie- 


mnych nauk i sztuk wyzwolonych: nic dla prawo- 
dawftwa, Wiek R:fała z Urbinu , Michała Anioła 
naftępował po wiciąch Danta i Petrarchy , lecz 
trzeba było długiego czasu; aby ta buyna w tylu 
rodzaiów gieniiuszu ziemia wydała Beccarię i Fi- 
langierego. W Rzymie. zfałszowane, przez lzy: 
dora Merkatora; a od Gracyana lekkowierności dla 
uczczenia wyftawione wyrocznie , fkaziły pier- 
wiaftkową kościoła naukę, Wspaniala- proftota 
„karności sług kościoła, przemieniła się w sub= 
telne wykrętartwo , <a scholaftyczni prawnicy 
ftali- się frożami nieznanego świeckim brudnego 
fkarbu, W Wenecyi równie iak za nas wrzeszczał 
u sądu rzecznik, w zwłoce i ułudzeniu sądu szu- 
kaiąc sławy, W Neapolu kiikadziesiąt xiąg rós 
żnych uftaw , wydanych od różnego rodu królów , 
ich namieftników, szczęśliwych , lub przeciwnego 
losu doznaiących naiczd;ów , składzły skażoną 
prawa naukę, w którey Normand. z Saracenem, 
Grzegorz VII. z Hensykiem IV. Fryderyk II. i 
nieszczęsny Konradyn z lnnecentem IV, na to 
tylko szczególnieysze pobratymftwo w prawach 
utrzymują, aby ich ogrom sprawiał zamieszanie 5 
i urzędownie wfirzęsał spokoyność. 


Na, 


zł 
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„„W takim to Ranie była nauka prawodawftwa 
w Europie, kiedy Polfka podług wyrazów Erazma 
Roterdamczyka, była oyczyzuą t”ch wszyftkich, 
którzy uczonemi bydź śmiełli, Na' naszcy ziemi | 
podobno pierwszy raz przez mgłę uczossy nie- 
'wiadomości przebił się głos Grżegorza z 5unoks, 
że scholaftycziie dysputy są hieprzyźwoitóm dą 
maieftatem filozofii szermierftwem. 
l ,,W towarzyftwie uczonych wychowani Erólo- 
wie , patrzali na naukę rządu, iak na część tych 
nauk , których łańcuch potrzeby. ludzi, z potrze- 
bami obywatelów , życzeńia spo”e'zeńftw domo- 
wych z trossliwością całego pańftwa łączy i 
wspólnemi iednoczy ogniwami, W takiey to ro- 
zległey pizeftrzeni , uczonych i umiejętności čle- 
iito się. cne przymierze, "Tam Zaborowfki kształ- 
cit jezyk oyczyfty, a w dziele prawniczem od- 
wiecznych prawd ftawiał obrazy. Kopernik iee 
den z uczniów szkoły Krakowfkiey, ftanąwszy w 
dzieiach nieśmiertelności wśrod Kartezyusza i 
Newtona , tąż samą ręką, którą podniósł z za- 
śńiedzisłych zwalisk prawdziwe syftema świata, 
a fkruszył władzę przesądu , iakoby nasza ziemia 
nie maiąca ruchu, była środkiem przeftrzeni, w 
którey Stwórca posiał niezmierną liczbę światów ; 
pisał o poprawie rzeczy menniczney. Cerazin 
Kirszteyn ucząc rzeczników rzemiosła , umiał w 
raz z Janem z Pilzna znać człowieka , i sposobić 
urzędnika do pełnienia powinności. Fen sam 
Stanisław Górski , który uczył logiki , nieznanym 
w wielu krziuch wówczas logicznym ftylem, umiał 
wykładać wspaniałą proftotę rozsądnego Tomi- 
ckiego, a zadziwiać dzielących sławę Lwona X. 
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S'weryn Bonar dawał nową pofłać ekonomice ,. 
u Erazma Roterdamczyka był naywiększym pou= 
falcem, Wreście w tey samey sali, gdzie Liban 
greckiego, a Stankar bebrayfkiego uczyli ięzyków, 
o których szkodliwości w wykładzie biblii , parla= 
ment Paryzki poważnie nieco pierwey rozważał, 
formowały się prawidła naszego ięzyka, który 
się Rawal językiem prawa, sądu i pznuiąeych. 
Uczył Brudzewfki, Głogowczyk , i Andrzey z Łę- 
czycy Euklida w ziemomiernictwie, a Vitellona 
Polaka w optyce w i katoptryce prawideł. Nasz 
Falczew(ki, nie używaiąc Vitalisa M;srocyusza , 
Magei i innych; okazał,iak na szali zdrowego roz- 
sądku, przeważa profte rzeczy zgłębienie , niepo- 
trzebną czasem erudycyą. Dzieła tego człowieka 
godne Smith», Stuarta i Arthura Jounga dowio- 
dły, iak uczeń Andrzeja z Łęczycy, mógł bydź 
godnym uprzedzić wiek Tralla i Randalla, a dać 
do Statutu i do'rozrządzeń ekonomicznych wa- 
Żne prawidła. Nakoniec w jednym domu Andrzeja 
Krzyskiego bluszczem rymotwórcy uwieńczony 
Janicki, -rymem Owidynsza miękczył obyczaje, a 
Ociefki współdomownik, za swego Życia iuż do- 
ftrzegał przeyście z nieułagodzoney odwagi, do 
słodszego ludzi między sobą obcowania. Pierwszy 
grsnąc w zorzy młodości, był świadkiem posu- 
waiącey się miary gutu, drugi czuiąc wady i 
potrzeby współczesnych , wjednym rzucie pióra 
pamiętną wieku swego zoftawił obronę. Dla lu: | 
dzi i Ola ich potrzeb knowaią się prawa: nie 
„Stanowią się zawsze dla dzieci, których potrze- 
by i światło są Ola nas taiemnicą , lecz dla 
tych którzy żyią, dla ich petrzeb , Ola ich upo- 
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ru nawet śłanowi prawoJdawca.  Błogosławmy: 
Morusowi, żechciał ludzi takich , iakich on cny 
Platon, i on , pospolite rzeczy chcąc opaźrować , 
mieć żądali, Lecz równie Platon znać powinien 
był luðzi w kownacie Aspczył, iak w Pytanie : 
a Morus któremu z ręki kata umrzeć lud ĝo- 
zwolił , powinien był znać trzodę ludzką . którey 
często niedostatek chleba, ba nawet czosnku 
był czulszym, iak wywrócenie ołtarza i odięcie 
powszechney swobody, To wyznanie, ten fto- 
sunek światła, z potrzebami ludzi , ieft wyro- 
cznią, którey sąd wieków nie zniszczy i owszem 
zachowa. 

„„Nieszczęsne bezkrólewia , niedoftatek siły” 
publicznev, dla przewagi siły prywatnych, sła- 
bość polityczna pańftwa, w miarę powiększenia 
mocy srsiadów, wszyfiko to razem wzięte, aba= 
liło gmach rządu. Oibrzymim krokiem idący Polak 
do szczytu sławy i dobr*go porządku, za oftas 
tnich Jugiellonczyków zapalił pochodnią nauk: 
ciemna pomroka od środka panowania Zygmunta 
HI. zaczęła naftępne okrywać czasy. Rozifkrzo- 
no za panowania Stanisława Augufta światło , 
lecz iuż nie była równa moc ożywienia omdła- 
łych sił rządu, i odiętych żywotnych części. 
( Rozrzucone toż samo światło , odkryło wady i 
zasługi, moc i słabość gotyckicy budowy. Nae 
gle gwałrowna powftsta burza, piorun fkruszył 
odwieczny dąb, a łofkat przeniesł to zdsrze» 
nie,dla późnych pokoleń pczeftrogi i wiadomości., 
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O nowym Planecie położonym mięczy Mar- 
sem i dfowiszem.  postrzeżonym nasamyprzód w 
Sycylii roku tgot. £ go pay w Krakowie 
zaś 29 Lutego roku ł§02 ) 


|= Piazzi Aftrcnom Sycyliy ski w Palermo , 

dochodząc przez własne obsrrwacye położe- 
nia niektórych gwiazd ftałych, gdy sobie ułożył 
igo Stycznia roku 180r. o 9. godzinie w wieczór, 
uważać przechód przez południk gwiazdy $ymey ` 
w konftellacyi Byka; poftrzegł w swym inftru- 
mencie południkowym malenka gwiazdkę , która 
wyżey wyminioną gwiazdę Byka porrzedzała, 
i czas jey preechodu , eraz wysokość naznaczył. 


Swiatło tey gwiazdki było podobne kolorem da | ` 


Światła Jewiszowego , sle tak słabe , że ią oce- 
- RÌ} za gwiazde ledwo $mey wielkości. 
Nafitępniącey socy uważŁaiąc na południku. Ę 
samę gwiazdkę, pofirzegł, że mieysce sweie od- 
mieniła, tak wzdlędem Równika , jak wzslędem 
punktów równorocnych , to ieft, i ce do czesu, 
i codo wysokości; a rozumieiąc, że to ief fku- 
tkiem popcłnionego błeśn w znaczeniw pierwszey 
obserwacyi, odłożył «io naftępuiacych BOGA 
zdanie swoje o tem szczególnieysz'ćm zdarzeniu. 
Obserwacya trzecia 1 czwartą przekonała go eczy- . 
wiście, Że w pierwszey zadnego błędu nie było ; 
i. że wspomnione gwiazda odwienia mieysce na 
niebie przez bieg swóy własny. i 


e 
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Położony pod tak piękcćm niebém, jakie ieft 
w Sycylii, ścigał ten afronom w każdey pogo- 
dney nocy bieg tey ruchomey gwiazdy, aż do 
qigo Lutęgo: i w liczbie s4tey obserwacyi , 04 
trzymał r6. pewnych. Po dn u tt. Lutego, gwia- 
zda tą tak była do słońca zbliżona , iż przechód 
jćy przez południk przypadał we dnie, wreście za= 
kryta promieniami słońca, iuż więcey obserwo- 
wana bydź nie mogła. Pierwsza myśl zwyczay- 
na, na którą padł ten aftronom , była, że nowe 
to rychome na niebie ciała, ief Kometą : doniest 
otéy i innym w Europie aftronamom , i im obsera. 
wacyę swoje objawił, ale wtenczas, kiedy iuż tego 
mniemanegoa Kometę > promieniami słońca za- 
krytego, widzieć nie można było. 

Gdy obserwacye Piazzi wzięto pod rachunek , 
pokazało się, Że bieg tey nowey gwiazdy , nie 
iet biegiem kometom właściwym, a zstem, że 
przypuściwszy dokłątność obserwacyy Sycyliy-= 
fkich, gwiazda ta nie do rodzaiu komet, ale do 
klassy planet należy. Trzeba bylo ezekać kilka 
miesięcy czasu, póki nowa ta gwiazda nie wv- 
dobedzie sie z prom'eni słonecznych, i zrana przed 
wschodem słońca, znowu się nie okaże: co dla 
tak maleńkiey gwiazdy nie mogła wcześniey na- 
ftąpić , iak na końcu Września, albo na początku 
Października, 

W tym przeciągu czasu podzieliły się zda- 
nia aftronomów, o tym nowym po niebie wędro- 
wniku : iedni brali go za kometę, drudzy za no- 
wego planetę, inni za$ zupełnie ofexyftencyi po- 
dobnega ciała watpić zaczęli, W liczbie tych o- 
ftatnich znaydował się nayftarszy w Europie afiro- 
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nom paryzki Za/ande: to powątpiewanie rosło co» 
raz bardziey , kiedy wytężona uwaga znacznieys 
szych w Europie afłronomów na tę częsć nieba „ 
gdzie się nowa ta pw szda vowinna była podług 
pier”iafikowych ićy obserwacyy znaydować, nic 
po*basgo dofłrzedz ne mogła przez Wrzesień , 
Październik, Litspad i Grudzień. Wszelako nie- 
zmordowana gorliwość aftronoma Gothańfkiego ba- 
rona Je Zach, nie przeftawała w aftronomach u- 
padaiących krzepić nadziei, i wszyftkich do szu- 
hania zsubieney gwiazdy zachęcać, 

Dzieliłem i ia przekonanie tego sławnego Nie- 
miec północnych pisarza, i wszyfikie pogodne 
poranki w Liftopadzie i Grudaiu, choć nie pomyśl- 
nie, trawiłem na szukaniu tego planety, do cze- 
go mialem nawet powód w osobiftey znaiomości 
P. Piazzi, z którym tyle żyląc i przeftaiąc w ro- 
ku 1787. w Lonżynie , nie mogłem nigdy pomy- 
sleć , aby człowiek ten odważył się, albo grubą 
impofturą, albo mylnemi obserwacyami aftrono- 
mów łudzić. 

W nauce, gdzie oko inftrumentem , a rozum 
rachunkiem ieometrycznym wsparte, łączą się ra- 
zem do rozstrzygnienia sporu, omamienie , lub 
szerzenie popełnionego w podobney sprawie błę- 
du , trwać długo nie może. Jakoż głębsza nad tą 
rzeczą uwaga, kazała przypisywać nafłępującym 
przyczynom trudność wielką w znalezieniu tey 
gwiazdy. 

Naprzod: bardzo słabe'mu iey światłu: bo po- 
kazawszy się w Sycylii pod poftacią ledwo osmey 
wielkości , mogła, odd liwszy się dalęy od ziemi, 
ftać się gwiazdą gtey lub gotey wielkości, a prze” 


LJ 


~ 
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to do poftrzeżenia trudną, osobliwie w kraiach poł- 
nocnych, gdzie atmosfera nie tak ief przeźro- 
czyfta , iak w Sycylii, 

Powtóre: nieznanemu iev biegowi, który z sy- 
cyliytkich obserwacyv z dokładnościa jeszcze o- 
znaczony bydź nie mógł, a zatém, Że granica tey 
rozległości na niebie, gdzieby iey szukać n'le- 
żało , z pewnością wiadoma bydz nie mogła ; zwa- 
zając osobliwie na odmiany i przeszkody, na któs 


're ta gwiazda w biegu swoim, osobliwie przez dzia= 


łanie Jowisza , wyftsw ena bydź mgła, 
Potrzecie: że ta część n eba, gdzieby sę nay- 

podobnicy snaleźć była powinna, rapełniona jeft 

wielką liczbą małych bardzo gwiszdeczek i obło- 


„czków , na końcu konf llacvi Lwa, i na półno: 


cnem fkrzydle Panny leżących , z których wiełu. 
położenia aftronamicznego nie znamy , i któreby 
wypadzło wprzód porządnie dsterminowzć ; co ix 
czaru długiezo wyciąga, i ma znaczne trudności 
ftad, że wiele z tych gwiazdek „niknie zaraz przy 
oświeceniu nici w lunetach po uaia A i 
kwadransach. 

lednukowoż zapościwszy się w te robot: , po 
tylu firuconyzh nsprozno nocach, pofianowił m 
sobie, za pomocą inf rumentu południkowego,prze- 
biełz male gwiazdki, miedzy Beta - Lwa : gwia- 
zdą Panny, zwaną / inc-branka (V/indemiatrix) , 
zawsite, porząwszy od 10. aż do 18. ftopnia 
zboczenia północnego , zakładarac sobie w tey 


'robocie dwa cele: naprzó0 trafić na nowego Pla- 


n:te, ieżeli się təam zeayduie; powtóre xoztrzą- 
snąć „cz li połaż nie wielkiey liczby =zwiazd ma- 
łych, w wyższey wymienioney części nieba zawar- 


= 
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tych , ogłoszone w świeżo wydarćm szacownećm 
bardzo dziele aftronoma berlińfkiego P. Boe, pod 
tytułem : Uranografiia, nie zamyka omyłek ? 

Przez cały atoli Styczeń niebo w Krakowie - 
ciągle chmurami okryte, nic nie pozwoliło przed- 
sięwziąć : dopiero 15. Lutəg» ułożony plan ro- 
bót wykonywać zacząłem , który mi do zbliżaiąs 
cey się przeciwległości , czyli pełni dwóch pla- 
net Jowisza i Sattrna , był bardzo potrzebny i 
przydatny. Dnia 25. Lutego odebrałem 2 Gota 
od barona e Zach doniesienie, że ien i doktor 
Olbers w Bremen, znależli nowego planetę mię- 
dzy gwiazdami leżącemi na północném fkrzydle 
Panny, i niedaleko Włosów Bereniki, zoftrze- ` 
Żeniem, iż chcąc go widzieć w przechodzie przez 
Południk, nie należy nici w lunecie oświecać. 

Po takawem doniesieniu pierwsza w Krakowie 
pogodna noc, była 28. Lutego, i ta posłużyła mi 
szczęśliwie do pierwszego spoftrzeżenia , tak dłu- 
go szukanego planety. Wymienioney nocy zga- 
siwszy światło przy lunecie południkowey , i oko 
długo w ciemności zatrzymawszy , między prze- 
suwaiącemi się przez południk gwiazdami , da- 
wniey mi znanemi, o godzinie 1. minucie 55.. 
czasu średniego , spoftrzegłem iednę żółtawą , le- 
Awo 9. wielkości, którey położenie blifkie pra- 
wdy naznaczyłem, Nazaiutrz 1go Marca poka- 
zało się oczywiście, że ta gwiazda mieysce swo» 
je odmieniła, a nawet powiększyła swe światło , 
wydaiąc się , iak gwiazda 3. wielkości: dalsze 
obserwacye , za pomocą lunety południkowey i 
kwadransa na płaszczyznie południka dófkonałe 
uftanowionego i mikrometrem opatrzonego , do: 
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wiodły, Że gwiazda ta, iet nowy Planeta, któ- 
rego ciągle w pogodnych nacach ścigać nie prze- 
ftałem, porównywaiąc go z gwiazdami znanego 
położenia w konftellacyach Lwa ii Panny, do o- 
znaczenia iego biegu i mieysca na niebie. 

Ciąg tych obseswacyy, pe części sftronomom 
zagranicznym i krajowym, przezemnie inż udzie- 
lonych, mam honor Towarzyftiwu złożyć, iako 
hołd oddany przykładney i gebreczynney iego 
gorliwości w szerzeniu świateł nauk między swe- 
mi rodakami, Wypadki rachunku z tych obser- 
wacyy przedsięwziętego z naznaczeniem momen- 
tu Pełni tego Planety, i iego podówczas poło- 
Żenia na niebie, tu przyłączam , iako rzecz bar- 
dzo świeżą, a ftanowiącą nayważnieyszy punkt 
do teoryi iego biegu. : 

Nazwany ief ten Planeta przez swego wyna- 
lazcę Ceres Ferðinanĝðea: baron Je Zach podał 
znak sierpa ? naiego cechowanie, Francuzi na- 
zywać go chcą Piazzi. Planeta ten powiększył 
swole swiatło, i wydaie się teraz, iak gwiazda 
siódmey wielkości: kolor światła zdaie się od- 
mieniać, i w oftatnich obserwacyach świecił 
świątłem białóm , zupełnie podobnem do świa- 
tła Urana. Im śkło w telefkopie mniey: obiekt 
powiększa, tém się iaśsniey i wyreźniey pla- 
neta ten wydaie ; dlatego na nic się nie zda uży- 
wać do iego obserwacyi telefkopu znacznie po- 
większaiącego, bo się pokaże stól aA i źle 
zaokrąglony, 

Bieg iego przez ciąg moich obserwacyy był 
witeczny ( reirogradus ), iaki siaży, planetom 
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wyższym blifko przed i po ich o ten bieg 
zaczął się spoźniać , i plans ta blifki iek punktu 
zaftanowienia (punctum ślalionis ) , pa czem zno- 
wu bieg kierunkowy ( Oirectus , rozpocznie. 

Droga iego pachylona ieft do drogi ziemikiey, 
czyli ekliptyki bardziey , niź wszyftkich innych, 
dotąd IP planet , bo blfko 41. opni wy- 
nosi, kiedy droga naypochyisza Merkuryusza, 
jeft tylko y. ftopni: to zdarzenie osłabi niemało 
to Maimane aftronomów , fizyków , którzy tłu- 
macząc budowę świata, sądzili, iż wszyftkie pla- 
nety krążą około słońca na płasczyznach, bar- 
dzo mało do drogi ziemfkićy pochylonych, co by- 
ła tylko prawda., o znanych nam dawniey plane- 
tach. Herschel, który pd roku 1781. z telefko- 
pem swoim 20. ftóp, takićm ftaraniem przebiegł 
całą krainę gwiazd zodyakalnych wcelu odkry- 
cia nowych planet, i poprawienia atlasu Flam- 
Sleda, że tego nowego planetę chybił, zdaie się, 
iż to przypisać należy , albo zbyt powiększaią- 
cey sile iego infirumentu , przy którey bardzo się 
wiele traci na świetle i wyrażnóćm widzeniu ; al- 
bo że uwaga icgo naybardziey była wytężona na 
gwiazdy blifko drogi ziemfkićy położone : lubo 
i to, że siedlifko planet zamknięte ieft w grani- 
cach gwiazd zodyskalnych , ieft tylko prawdą na 
teraźnieyszym ftanie wiadomości naszych wspar- 
tą ; rozciągać zaś to zdanie do wszyftkich nawet 
nam dotąd nieznanych planet, ieftto ftanowić. 
uczone uprzedzenie , które moźe poźnieysze wy» 
nalazki obalą. 
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Ostrzeżenie, W kolumnie WAR Więcek nazna- 
czone literą L. należą do konftellacyi Lwa; literą P. 
do konftellacy Fanny; literąR. do konftellacyi Ra- 
ka. Wielka liczba gwiazd tu przytoczonych, w U- 
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wego CERES a , czynione w Krakowie. 
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ranogi fi Bode, ma KIEARE p. p RRS tu atoli uży- 
te są po poprawieniu tych omyłek, ta: przez moig 
własne obserwacye, laku te: przez cbserwacye Bas 
xona Je Zach dofirzeżonych i ocenionych. 
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Obrachowanie położenia Planety CERES, wzglę- 
ciwległości '( opposi- 
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Dnia i». Marca; bieg peryodyczny ziemi na 
godzinę wynosił 2' 29”. bieg godziny planety 
* ma długość 34", i2, a zatóm bieg zł Żony ha go- 
dzinę 3'. 37, 12. Więc pełnia Planety pizy a: 
dła w Krakowie dnia i7. Marca © godzinie 4, ni- 
nucie p3. sekuadzie 22. w wieczor, czasu średnie» 
go. W tym momencie było imieyśce słońce it 
znaków zodyacznych ; 26. ftopni, 21: mnnut, 
16,8. sekund łuku. Długość Pianety 5%, 26°, 
24, 16',8. Szerokość północna Planety 179, 

8» 52. i 
Pełnia Planety każdego , daley 6d słońca po- 
łożonego , iak ziemia, ieft tylko ieden punkt ie- 
go drogi ku naszemu doftępny , z którego , tak 
go widziemy, iakbyśmy go uważali ze srodka słoń- 
€a, toieft z punktu, około którego en bieg swóy 

pertyo= 
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dem drogi ziem/kiey i znalezienie czasu iego Prze* 
ti. ), czyli Peini. 


spanien n eent a z 
Szerokość Mieysce Słońca 
pónocna z na drodze ziem- 
środka ziemi fkiey. 
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peryodyczny odbywa, i dlatego obsertwacye tes 
go rodzaju są w aftronomi nayważźnievsz ; do 
poznania biegu planet; do układania 1 dofkonale* 
nia ich tablic. 


W Krakowie w Obserwatoryum aftronomicznem 
dnia 12, Kwietuia roku, 1802: 
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O Ciborze roślinie (*) czyli migdałkach albo 
kasztankach ziemnych. 


- 
N 


Gdyby smak w uftach naszych mie był ze- 
psuty, moglibyśmy mieć z własney ziemi roślinę, 
któraby zaftępowała drogą kawę Jndyylką : wy- 
równywaiącą iey co do smaku, byłaby nadto 
pożyteczną zdrowiu, bo z klimatem i ziemią na- 
szą oswolona. Czy zaś ią do tego użytku prze- 
znaczymy , czy zechceiny inne z niey, a bardzo 
liczne ciągnąć korzyści, dla mnie bardzo mie 
łą ieft rzeczą podać ią do wiadomości powsze- 


ie 


(*) SZawny w botanice Linneusz nazywa tę roślinę Cype- 
rus esculentns: móieścz sg w rodzaia traw , iirzędzie 
trzecim pierwszego porządku. Lin: gen. Plen 93. 
Niemcy nadali iey śmie podług smaku , to iest Erd- 
mandeln czyli migdałki , lub kasztanki ziemne. M fj- 
së zaś Dolce guini , Dolzo nili, Dolci frasi.. Symon 
Syreniusz w Zre/niku swoim edyo: r. 167$. na karcie 
1234. opisuśe tez roślinę pod tytułem kaszianki gie- 
mne : Aras! cypsras dulcis. Thsoplra, Cyperus escu- 
lvntas, Erdsûssorillen : gdzie wyszczególnia przymio- 
ży iey , 'naowczas inž zuatome , rudare% liscie i cafg 
powierzchność , mowiąc : p5% korzonki ma długie, cien- 
kie, gęsto odnożyste, z ktorych wiszą mafe szyszeczke 
podługoware , wielkości bobowey , podczas większe po- 
dług upodobania £ buynoścć ziemi: wewnątrz biak, 
z wierzchu ryszawe i smaku słodkiego kasztanowego , 
z wierzcóu chropowaie. Rośnie ro ziele przy wilgo- ` 
żnych mieyscach. £ wodnistyco , bez ludzksey pracy: 
Niegdzie ie też umyślnie steig, abo sadzę na wio- 
snę, dla rozmnoženia, W jesieni bywaig kopane, 
Nast to ziele kasztankami zowig , dla korzonków sma- 
ku kasztanowego , do wływansa bardzo przytemne , s 
chętliwe. Tyvh.miegdzie obficie między ingem owo. 
cami używaią:yy 
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chney; wyłożyć sposób obchodzenia się ż nią 
tas w sadzeniu , iak w wykópywaniu iey i prze: 
chowaniu;. nakoniec wymienić pożytki z niey 
| pochodzące; Maąc ie przed oczyma gespoda*. 
. rze ; może się do wprowadzenia i pielęgnowania: 
tey rośliny zachęcą; 


Krótka historya i opis tóy rośliny: 


Roślina ta dziko rośnie w Akabri i Svryiż we 
Włoszech, Hiszpamii i Francyi, esobliwie przy 
Montpellier, iuż ią od wielu lat rozmnażają 5“ 
Niemcy niedawno sadzeniem iey zatrudniać się 
poczęli, Stąd widocznie się pókazuie, że się w ka» 
Żdem klimacie udzie. Wiadomo, 1ak czynnie klima. 
Wegetacyi dopomaąga : z temwszyfikićm rośliną 
ta pomimo zmiany klimatu, Żadsą ziemią nie 
gardzi? wszakże obrodzeniu kasztanków wiele 
dopomaga debra uprawa, isk się to ma swem 

mieyscu opisze; 

Loftrzegano , że ta roślina w zimnieyszych 
kraiach nie kwitnie : zdarzyło się to iednzk w 
Hoyerswer0er w wyższey Luzacyi , gdzie dziesięć 
sztuk tych migdałków na doświadczenie zasadzo= 
ho, i z dziewięciu ieden wydał kwiat: niedocie= 
czono przyczyny, dlaczego inne mie kwitły. Z 
tego zaś, który kwiat wydał, zebrano nawet doy= 
rzałe nasienie, Mimo tego, kilkoletnie doświad- 
czenie w Kantas h potw esdza, iż w zimniey+ 
szych kraiach ta roślina kwiztu, 2 zatem i na- 
sienią nie wydzie. Ale obfit ' urodzay migdał= 
ków, w wielkości orzecha l.fkoxego , przy koś 
rzonkach tey rośliny rosnących , doftateczny ieft 

0a 
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do iey rozmnożenia. Te orzechy w przyzwoitym 
czasiy z ziemi dobyte, i kilkakrotnóm w wodzie 
płókaniem oczyszczone, kolor powierzchowny 
maią fioletowy ziemny, fkóreczkę cienką, którey 
pafki jedne na drugie zachodzą : po ususzeniu zaś 
marszczą się „,.i ziemney nabieraią farby. Mięso 
w nich ieft białe „iak w migdałkach, sok mleczny, 
tłufty, zupełnie migdałom podobny , bez: żadaey 
woni: kształt ich zwyczayny od tylney ftrony 
ief; nieco okrągły, od przedniey zaś kończaty. 
Ziele tych migdałków podobne iuft do trawy pé- 
rzowey (**). Przy ziemi fkupione iak wiązka, w 
górze zaś coraz bardziey roztrzepuią się hftki. 
Zólknienie końców tey trawy, okazuie doyrza- 
łość migdałków, | 


„Namieniło się wyżey, że nie fgardzi żadną 
ziemią ; płodność iednak owoców zawisła od ró- 
Żnicy gruntu. Jeden migdałek posadzony w ziea 
mi pomierney , wydaie sztuk 40. do 60. w uro: 
dzaynieyszey do ku, w tłuftey zaś do 750. i 
do go0. Cibora w swoiey oyczyznie osobliwie 
lubi bagna : dlatego gdy na suchym , piasczyftym , 
ciepłym, pulchnym gruncie sadzona bywa, w 
czasach suszy częftego wymaga polewania. 


2 b ” 


(**) P. Herberg w dzieje swośćm pod tytufem Życie. moie 
|, wieyskie ; nazywa ziele tey rosliny perzem migdało- 
wym , Gramen Amizdalosum; s przeznacza ie na 
paszę dla bydła, rogażego Jakoż smakuie bydlętom , 
wiele tuczy, £ mleko pomnaża. Może bydź beg m= 
szkodzenia na ten koniec przeznaczyc, 
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W Niemczech zaczynają sadzić migdałki od 
pierwszego do osmego Maia ; .wcześnieysze SA- 
dzenie, dla przymrozków nocnych niebezpieczne. 
Dlatego W sezym krału , dopiero około T5go 
Maia mięsie ie można, Jeżeli te migdałki s3 rō- 
czne,“ przed zasadzeniem trzeba ie 24. godzin 
wdczyć w wodzie, do którey cokolwiek saletry. 
wsyrać można , dla przyspieszenia wegetacyj : 
jeżeli zaś są dwuletnie , podebnymże sposobem , 
lecz 48. godzin moczyć Saeba potem chukta ©- 
tarte bydż maig. 

` Ziemię ile możności przerobić i upulchnić 
należy , wiele bowiem uprawa dó rozmnożenia 
ich pomaga. Tym końcem ieżeli iefi ziemia twara 
da i ścisła , nawieżć piafku popiełu, wapna , 
żołu mydlarfkiego, ogrodowey ziemi, węgli po- 
tłuczonych, śmieci z izb; w niedofistku zaś te= | 
go, słażyć może gnóy bydlęcy dobrze wygniły, 
osobliwie pod iesień nawieziony i zaorany, aby 
tak przez czas- zimowy za pomocą śniegu, le- 
piey ziemię użyźnił. Dobrze się czyni, gdy 
gnoiem nawieziony grunt w jesieni, na wiosnę 
przed sadzeniem migdałków, dwa razy sie prze- 
orze i zbronuie. Urodzayność ich obficie nade 
grodzi podiętą pracę i zachód, 

Dwoiakim sposobem sadzić się zwykły. Piere 
wszy ieft ten: ieżeli komu zatrudnienia wiele 
czasu łożyć nie pozwalają, po odbytém mocze- 
miu i z wilgoci otarciu, powinien ie sadzić w miey- | 
scu przeznaczonem , gdzie do swejey doyrzałeści 
bez przesadzenia zoftawać mają, Drugi sposób 
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jet takowy: naprzed sadzą się na ofvgłym in- 
spekcie , w odległości takiey, aby z pomiędzy 
dwóch roślinek , isdrę wyląć można: biedy zaś 
p vs hodzą i trawę wypuszczą, przedzielaią się i 
przesadzalą na zagon już uprawy, 
+. Jeżeli się pierwszego w sadzeniu używa spo- 
SoD trzeba w zagonie na cztery topy szerokim , 
zrobić podłużne rowki, ns dwa lub. półtrzecia 
cala głębokie , a. na dziesięć calów jedne od dru- 
gich odległe, Nie będzie od rzeczy do dwunaftu 


i czternaftu calów powiększyć tę odległość, zwła» 
Szcza w ziemi dobrze urodzayney, gdzie znaczne- 
go ich rozmnożenia spodziewać się można, Zar 
gory tak obsądzene , w Lipcu nayślicznieyszą 
, wydaią łąkę, naymniey ftopę wysokości t:awy 
maiącą; wte rowki sadzić trzeba migdałki , w 
dołki porobione na cał. lub półtora głębokości : 
odegłość od pięciu. do siedmiu calów bydż po- 
winna. Po kilku niedzielich, rozsadzać ie na- 
leży w mieysca, gdzie innę nie powschodziły , 
gdyż nie wszyfkie się udaią, lub ie żjada toha 
ctwo, o którem niżey namienic. 

Tak powsadzane migdałki obsypać ziemią „| a. 
gdy ta iek su hą, zaraz lub dnia naftepuja'ego 
pedl 6 potrzeba, czego osobliwie w czasie. suszy 
pilie dopełnisć należy. 

Sooczv waią * ziemi zwyczaynie, dwa, trzy, 
a cz:sem i cztery tygodnie, nim powschodzą, 
Gdy trawa do kilku calów podrośnie , geftsze 
pomiędzy viemi wydobyć trzeba, i mieysca pu- 
f: salożyć, luh też na osobnych zagonach 2asa- 

dzać można. Pilnie uważać należy, aby przy 
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wydobywaniu, zawsze na korzonkach nieco ziemi 
zofiało. ; 

Jeżeli zaś drugiego używamy sposobu, to 
ief, pomnażaiąc rośliny przez oddzielanie, ko- 
rzonka, migdałki w dałki na trzy, lub cztery 
cale tylko odległe, wsadzone bydź powinny; a 
„gdy około Czerwca młode roślinki przez zwykłe 
newych korzonków rozmnażanie, do kilku calów 
podrosną , wydobydź ie z ziemi, i nowe wypu- 
ftki od samego krzaczka , zawsze iednak nieco 
ziemi przy nich zoftawiaiąc, oddzielać i rozsadzać 
w przygotowane do tego zagony. Również po- 
ftąpić należy i z sadzonemi roślinami ftaremi ; 
dobywać ie, rozdzielać i rozsadzać, Przez ten 
sposób rozmnożenie nadzwyczaynie powiększyć 
można, zacząwszy to czynić przez cały Czerwiec 
aż do Lipca, Jeżeli młode wypyftki, od głó- 
wney rośliny coraz wyrafające, aż, da połowy 
tego miesiąca, można.odeymować i rozsadzać. 
Jm wcześniey takowe rozszdzenie w wymienio- 
nym czasie ufkuteczniać się zacznie, tem wie- 
ksza będzie korzyść , ponieważ migdałki więcey 
maią czasu do rośnienia, przez co prędzey day- 
rzewaią; a zgadnąć nie można, czy náftepuiąca 
jesień ciepła będzie, lub też dżdżyfia i zimna, 
Przy tem przesadzeniu, nie trzeba zapominsć po- 
lania młodocianey rozsadki , i to częfta powta» 
rzać się powinno, zwłaszcza gdy susze trwają. 

Nayebfitszego obrodzenia migdałsów spoe 

dziewać się można , wcześnie ie sadząc w inspe-- 
kcie oziębienym , w Marcu lub Kwietniu., przy- 
krywając ie z początku matami, lub też oknami; 
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który h, gdyby dzienne mrozy: przyRfępowały , 
poruszać nie należy: gdy zaś powschedzą, mos 
Żna w południowych godzinach, uważając iednak 
słuzącą do tego porę , przez odsłonienie , świeże- 
go spuścić im powietrza, 

Całe z niemi obchodzenie , poki zofiaią w 
ziemi, zawisło na częftćm zielfka opielanu, pos 
lewaniu i upulchnienu , przez poruszanie za pos 
mocą wązkiey motvki, koło mich ziemi, obsy- 
 puiąc ie nieco, iak kartofl i inne cebulne rośli= 
ny: poruszenie atoli to ziemi ma sie dziać z 
wielką oftrożnością „i tylko pow erzchownie , nie 
gdy zaś głęboko: ponieważ korzonki tey rośli- 
ny , aosobliwie beczne młodociane płytko pod 
ziemią się rozchodza, przez co im można wiele 
szkodzić: lepiey zaś aby w upulchnioney ziemi 
sadzone były: przez pielenie bowiem ziemia się 
itak koło nich poruszy , a zatćm użycie motyki 
wcałe nie będzie potrzebne. 

Zbiór tych m gdałków przypadą w Paździer- 
niku; można go rozpocząć w pierwszych zaraz 
dniach , a naydłużey do 20. robotę zakończyć ę 
która lepiey udaie się, ieżeli dćszcze nie padaią , 
ponieważ tak sama roślina, iako icy owsce nie 
znoszą zimna, pośpieszać z ich zbiorem należy, 
inaczey przypadłe zimno , chociaż widoczney w 
migdałkach nie czyni zmiany , ztómwszyfikićm 
sadzone na wiosnę nie powschodzą w ęcey. Ziee 
mne te migdałki równaią się , co da znoszenia 
zinza, kasztanom słodkim , z tą różnicą, iż ka- 
Sx nom suszonym mróz szkodzi, migdalkom zaś 
tyi. o,p>kisąświeże, zielone i nie suszone, 
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Jeżeliby w czasie ich zbioru zimna i deszcze 
przyftapiły , przez co zbiór opoźnić się musi, 
dak ko lepiey ieft wftrzymać ich wydobywadie, 
a ziemię w którey rosły, słową a bo liściami tak 
długo przykryć, póki sprzyiaiący czas nie na- 
Rapi. 

 Wydobywanie migdałków żadney nie podpada 
trudnosci, i owszem z wszelką łatwością zwykło 
sie sdbywać, osobliwie z ziemi urulehnioney , 
gdy czas suchy spszyia:; ponieważ począwszy od 
cała iednego , maygłębiey do 4, calów w ziemi 
siedzą, która przy dobyciu łatwo z nich odpada; 
można więc snadnie z korzonków obrywać, i w 
„kosze do opłókania fkładać, Ek | 

Trzeba ie z ziemi naydekładniey oczyścić, 
co tym sposobem czynić się zwykło: sypie się 
na przetaki. doft'teczna część, potóm obciętą 
miotłą i dobrze związarą, za dolewaniem uftawi- 
cznóćm wody , iak naydofiateczniey przeczyszczae 
ią się i opłókiwaią, 

Oczyśc wszy tym sposobem, i znayduiące 
się ćrobne kamyki oddzieliwszy, trzeba ie jak 
mzydokładniey wysuszyć , aby się nie zatęchły i 
nie zapleśniały. Suszenie to bydź może czynione 
albo na słońcu , na pewietrzu, alba też roze 
poftarłszy na poddaszu bardzo cienko, gdzie ie 
częfio łopatką przewracać należy. 

Dla zapewnienia się © zdatności ich do sae 
dzenia, radzą niektórzy, aby po wysuszeniu , 
pławić ie, a upadłe na spód naczynia po powtórz 
nem ususzeniu , zachować w mieyscu suchém i 
bezpiecznćm , bo ie myszy nadzwyczaynie zja= 
daią, / 


810 Ekonomiia 


_Jnni zas ten sposób, i tō słusznie naganiaią , 
utrzymuiąc , iż wtę perę reku powtórne susze: 
nie ieft niepewne, a zateri bydź może szkodli- 
we; podaią sposób łatwieyszy, krótszy i bez- 
' piecznieyszy, a ten ieft , iżby ie wywiać na 
młynku, iakiego powszechnie na wsiach używa- 
ią: tym sposobem trzy ich gatunki pedług wiel- 
kości i ciężkości otrzymać meżna ; pierwszy z 
nich naylżeyszy, naydaley odlstuie, drugi bliżey, 
a trzeci z poprzednich naycięższy i naywiększy > 
naybliżey młynka pada. 

Przepomnieć nie można osobliwości ; którey 
zawsze doświadczaią przy wydebywaniu tych mia 
gdałków, iż z ziemii korzonków zapach miły kee 
rzenny , podsbny gozdzikom czuć się daie: za- 
dziwić się iednak należy, że ten zapach własnie 
pod ręką ulatuie, a same migdałki nic z niego 
nie zachowuią. Rozbiór chimiczny ' migdałków 
przedftawia cząftki, z których się fkładają: Z czę- 
$ci 100. 

Wody 30. krochmalu 11. (ten ief prze” 
dni, subtelny i biały) , takim nawet zofłaie po 
swém w wodzie rozpuszczeniu ), może bydź do 
ciaft bardzo zdatny, i 
Oleiu 5. Oley lubo wyciska się ze świe- - 
żych, dla okazania że go maig, daleko ieft obfitszy, 
kiedy rok cały leżą, 

Wyciągu extractum Y, stay ieR i słod- 
kawy. Summa 53. 

Zywica, którą zoleiu palonego wydobywać 
można , daile zapach miły, ta wynosi 7. 

Reszta w (korupkach z ziemnych części złożonych 
zamknięta. 
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Pierwszy iet, palenie na kawę, W paleniu 
ich naybardziey uważać potrzeba, aby znaydu- 
iący się w nich olcy nie zaginął , a zatem nie 
trzeba ich nadto przepalać, lub też nie dopalać3z `. 
iako bowiem przepałenie w nieużyteczny węgiel 
obraca migdałsi , bę tracą oley , od którego ich 
smsk zawisł i dobroć ; t» gdy nie są dopalone s 
nie dosyć wydaią oleiu, i nie maią zwykłego 
smaku: Nm się do palenia przyftąpi, trzeba ie 
iak naylepicy opłókać i zupełsie wysuszyć. Nie 
będzie jeszcze od rzeczy i to namienić, Że te 
migcałki na kawe przeznaczone pierwey w wodzie 
dobrze obg towsć potrzeba, a potém wysuszyć 5 
przez co ut acą surewość swoię , którey częfto= 
': krot w zmieszaniu soków , przez różność uprawy 
ziemi, naoy walą, 

Ze zas w paleniu ich zachodzą trudności , 
bezp ecznieyszy zatem podaie się środek użycia 
ich na kawę , a ten iet: iż gdy obgotownnemi 
pierwey w wodz e zofłasą, i aa wolnćm powietrzu 
dokładnie wyschną, sypia sie w piec piekarfki, 
nie tak iednak goracy, iżby chleb upiec można, 
i póty wnim zoftawać maią, póki iasno-brunatney 
wfkroś nie nabiorą farby: ciemna bowiem farba 
(już ich przepalenie okazuie. Potóm się mielą 
lub tłuką, i zwykłym sposobem napóy kawy 
wyśmienity daią. Dotąd zachwalone zaftępcze 
rośliny , nigdy nie wyrównywały i wyrównać nie 
mogły wdobroci smaku naturalney kawie, a to 
dlatego, że im oleyney części nie doftawało, 
ktora iftotny smak wydaie : że zaś podoftatkiem 
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jey maią te migdałki, isk się z rozbioru, chi- 
miczuego okazało , zatem mogą bydź i słusznie 
ma ten użytek przeznaczenemi. 

, Drugi szczególny, a równie użyteczny z nich 
produkt iek oley, czyfity, słodki i smaczny, 
wszyftkie prawie dotąd oleyne rośliny dobrocią 
swoją przewyższaiący , i oliwie Prowanckiey w 
miczem nieuftępujiący: do potraw może bydź 
wielce użytecznym, iako i do palenia w lampach, 
nie daiąc kopciu i dymu. Do wydchycia z nich 
olein, wybierać się maią naydoyrzalsze, roczne, 
a przynaymniey muszą leżeć do wiosny: dwu» 
letnie iednak są w oliwę nayobfitsze ; pomnieysze 
zaś migdałki obrócić sie mogą ma kawę, Prawda 
jeft, że nie wydaią tyle olein , ca inne tey na- 
tury nasiona, sody kę jem zachód i praca 
nadgradza się, 

Co się tycze sposobu wybiiania samego ole: 
iu, ten jeft nadto wiadomy : dodzć tylko to z 
zasad chimii potrzeba, że po utłaczeniu ich, roze 
grzewaią się w walcowem (cylińOrique ) naczy- 
niu, aby wodoczyn , który oley w cieczy utrzy= 
muie, hie wyparował zupełnie: do wydobycia olee 
ju jeszcze dodawać należy wody potrzebną ilość, 
Bez tey bowiem pomocy , nie wiele się nawet 
z oleynych nason'wydobywa oleiu, a tem bara 
dziey 2 migdałków. | 

‘Trzeci użytek, iż ich miało kasztanów do 
ftołów użyć można: świeżo opiekane przechodzą 
w smaku marony i kasztany: w Weronie koszami 
ie przedzią „Surowe nawet ieść można. |Chrąc i ie 
świeżo przechować , trzeba nasypać niemi pełną 
butelkę , czopkiem dobrze zatkać , i trzymać ie 
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albo w piwnicy , albo teź w głęboką wpuścić 
Rudzia, Mogą w domowey potrzebie zaitąpić 
mieysce drogica migdałków ; mleko z nich czyli 
orszada wyśmienita ; takoż w Madrycie ma uga. 
szenie pragnienia niezmierną ilość ićy codziennie 
przedaią, 

Czwarty użytek z tey rośliny, ieft pasza dla 
bydia, o którey iu% powyżey namieniłem , tu 
dodaię , iż niżey mad półtora cala od ziemi kosić 
nie można. 

Piąty użytek: naydrobnieysze z nich, świeżo 
pokraiane, w piecu przeftygłym ususzene, służą 
na karmienie drobiu wszelkiego rodzaiu: na ten 
koniec można z wyciśnionego iuż olein, pezofta- 
łe migdałki przeznaczyć.  Pozofłaią ieszcze z 
tey rośliny użytki, iako to: robienie mąki prze» 
dniey de pieczenia chleba zdrowego i smaczne- 
go, pędzenie wodki rumowi wyrównywaiącey, 
Że zaś mad wydefkonaleniem tych przedmiotów 
pracują dotąd, w przyszłości, dokładnieyszy u- 
dzielę opis. 

Ma; ta roślina swoich nieprzyiaciół , którzy 
ftarania ludzkie około niey czyniene wniwecz obra- 
caią, cień tylko zaftawuiąc tych użytków, których 
sama z dobroci swoiey udziela: z nich są naftę- 
puiący: tszy $ulus terrestris Lin, (oziemnik), 
gatunek owadu , w ziemi żyje, przechowuie się 
w drzewie wypróckhniałćm: ieft to robak grubo- 

Ści różnćy, granatowo-czaray , czasem czerwo- 
(nawy, 5.par nóżek maiący , zwiia się do kupy. 
Sposób wygubienia go: gdy się ckoło BOSNIA 
ziemia porusza s wydobyć ga i zabić. 
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agi. ( Scarabacus melolonta ) chrząszcz po- 
zpolity, ieft to robak gruby, biały , głowę brue 
natną , 1 Sześć nóg maiący, pożera korzonki, 
naybardziey cebulowe Tego podobnym sposobem 
jak poprzedzającego» wygubiać. 

gcei iwftatni ( Gryllus gryllotalpa } niedźwiaki 
dek: zoczywszy iego śled, zrobić z wie: chu 
dołek szeroki , około niego należycie ziemię ude- 
ptawszy , w ten dołek nalać pół śklanki wody, 
potem łyżkę tranu, lub innego olein, az się 
dołek wypcini: powychodzą niebawnie z niego 
robaki , wtenczss ie wyniszczyć, Tych kasztan- 
ków doftać można u P. Fryderyka Ohm ogrodni 
(ka, mieszkającego na Ulicy Kepn'ckie . (Kópnicker 
Strafs-) w Berlinie pod Niem 70. Łot jeden ko» 
sztuie zł: Pol: 1. 

Dziarkowfki M, D. 


Rys rolnictwa Francuzkiego, wyięty z Dzieł 
Artura Young. Ciąg dalszy: V 


§. IV. Przychó0 w ziarnie, czynsz i cena 
gruntu we Francy. - 


Przebiegłszy autor wszyftkie prowincye we 
Francyi, i wyłożywszy ile każda z nich w szcze- 
gólności ma przychedu © ziarnie , iak wielki 
czynsz iw jskiey cenie grunta ; uważa ie potem 
- wogóle, i tw erdzi, że średnia cen» wszytkich- 
gruntów we Francy: 480 liwrów na ieden łan An= 
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gielfki wynosi, z którego czyasz średni ieft 19 
liwrów : Że sześć ziara za iedno wydaie, a 
grunta trzy i 3 ad 100. przynoszą. 

Śtómwszyfttiem , mowi daley autor, pro» 
porcyi tey nie można ftosować do całego kraiu 
Fruncyi. Wianice, odłogi , ogrody i mieysca 
osobliwszey żyzaości, wcale do niey nie wchodzą, 
Średnia cena łanu 1 czynsz z miego Ożnaczony 
odemnie, ftosuie się tylko de gruntów upra, 
waych „iakie się w całey Francyi znaydnią, Za. 
rośle , paftwi(ka owiec, i ziemie zaniedbane , ża- 
dnego nie przynoszące pożytku , maj ay w tey 
rachubie mieć nie powizny, 

Nadto uważać potrzeba, Że wiele gruntów we 
(Frawcyi puszczają się dzierżawą ¿nie za pieniądze, 
ale za połowę lub trzecią część produktów ziemi, 
i że w prowiucyach poiudaiowych i środkowych 
Francyi ; ieko też w niektórych północnych, ze 
20. łanów zaledwo się ieden znaydzie , z które- 
go przychód oznaczoney w nich tzxie wyrówny” 
„wa. Uwaga ta wielce bydź może przydatną do 
wyłożenia przyczyny zbyt wysokiy cemy czyn- 
szów we Fraacyi , w ftosunku do fanu rolnictwa 
w tym kraiu, Podobne syftema w Anglii nie 
przyniosłoby tak znacznego dochodu. Lecz 
poniewaź we Fraacyi właściciel obowiązany ieft 
kupować bydło de swoiey dzierżawy , przeto ta 
, wysaka iey cena bardziey ieft pozorną, iak rze- 
czywiftą : trzeba bowiem, aby właściciel nie 
tylko za naięcie gruntu nadgrodzcny zoftał , ale 
nadte, aby odebrał procent od kapitału, który - 
` diz uhóftwa dzierżawcy na las bydła ło» 
„żyć ief przymuszony,  / 


f 
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Druga przyczyną, dla którey dzierżawy we 
Francyi daleko są wyźsze, niż w Angiu, ieftto, 
Że grunta we Francyi są wy ęte od taxy uboe 
gich , i Że dziesięciny są zupełnie zniesione. 
Lecz żeby. poznać lepiey te wszyftkie szczegó- 
ły tak interesowne dla rachmifirza politycznegc, 
trzeba ie porówn:ć z podobnemi szczeg'łami w 
Anglii. Tym sposobem okaże się lIaśnie, do 
iakiego ftopnia te rachunki mogą bydź dokładne. 
Chociaż średnia cena gruntów Angielfkich wyró- 
wnywa średniey cenie grumtó” Francuzkich , pro» 
cent iednak od nich daleko ieft mikey. we Fr:ne 


cyi, niż w Anglii: tamte bowiem 3.5 od 100. 
5 


„te zaś 3. a czasem 2. Z od 160. tylko przyno: 


szą. Jeśli się komu zdsie nadzwyczayną rzeczą, 
Że grunta we Francyi tak drogo się „rzedaią, 
iak w Anglii, można łatwo tego wyłożyć przy» 
czynę. Naprzód dochód czyfty ż dóbr we Fran- 
cyi daleko iet znaczńieyszy , niż w Anglii, Nie 
masz tam, ami taxy na ubogich, iak się iuż pos 


FN ani dziesięcin. Reparacye; za które 


wiele się potrącać zwykło w Angli bardzo mało 
znaczą we Francyi. Nadto włości tam śą dros 
bne, i w wielkiey liczbie. Wpiyw tey ottatniey 
przyczyny , daie się czuć we wdra częs 
ściach kraiu, 

Uzbierane kapitały, przez osoby niższych 


„klass we Francyi , lokuią się pospolicie na grun- 


cie, wyczay ten mało ieft znany w Anglii, 
gdzie powszechnie podobne kapitały pożyczaią 
się na karty, «lbo też hipoteki , lub fkładaią się 
w bankach narodowych. Otożto ieft, dlacze- 
go we „Francyi nie „równie więcey znayduie się 
ubie. 
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ubiegaiących się za nabyciem gruntów, aniżeli w 
Anglii. Co się tycze przychodu z gruntu w ziara 
nie, wielka wtey mierze między Anglią i Fran: 
cyą zachodzi różnica. Srzdni przychód z pszea 
nicy i żyta w Anglii; iet 24. korce angivlfkie 
na łan ieden, a we Francyi tylko 18. Pszenica 
wydaie w Anglii 12. ziarh za iedno , awe Fran= 
cyi g. tylko. Lecz wyższość w tey mierze An 
glii ieft ieszcze daleko większa, aniżeli z por- 
wnania dwóch liczb wypada,  Zboże bowiem 
angielfkie ieft lepiey wywiane , aniżeli frencuze 
kie: mie masz w nim, ani ziemi; ani plew, ani 
Żadnych ziarn zepsutych, i w powszechności da* 
leko ieft w lepszym gatunku , niż we Francyi, 
Zdaniem imc'ćm możnaby ż tey mirry neznaczyć 
tóżnicę , jak 25. a nawet i więcey do 18. Nie 
uyrzysz we Frencyi ani icdney ftodoły, ktćreyby 
klepfko wysłane było tarcicami: Młynarz nie 
może mleć zboża zaraz po zakupieniu od gospo= 
darza, inusi go wprzód oczyścić. Nadto w Ane 
glu pszenica poś ana na roli npiawioney przez 
haftępne zasiewy roślin zdatnych do poprawy 
griintu ; dsleko iet plenniezszą 1 ięcrnieyszą , 
auiżeli zaś «na ha ugorze, na który c:ły gnóy 
folwarczny wywalono. St mwszyftkićm kima we 
Francy! powinuoby Się wiele przyczyniać do pes 
większenia cbfitości żniw franchekich. Jeft ono 
bowiem nierownie lepsze w tym względzie we' 
Francyi; aż W Anglii. Jarzyny są bardzo liche 
we Fruncyi, a nawet tównać ich z angielfkiemi 
hie można. Kiedy pszenica i żyto są w jakim 
kraiu iedynym przedmiotem, od którego utrzymaa 
hie włości 1 właściciela zawisło , wnosić hatu: 
May igoz; P 


t 
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ralnie wypada, że przychód z nich większy bydź 
tam FS nien, aniżeli w tym kralu , gdzie one 
nie są «ównię za iftotne poczytźne : lecz tu ina- 
czóy się rzecz ma, l 

Z tych wszyftkich względów osobliwszą rzeczą 
się bydź zdaie, że przychód w ziarnie tak mały 
iet we Francyi , w iłosuniu do Anglii: lecz uwae 
Żac potrzeba, że te 18. korcy Żyta, i innych 
nikczemnych iarzyn , tak wielki zyfk przyaoszą 
właścicielóm francuzkim, iak 25. korcy w Anglii, 
nawet przy naywiększey obfitości źniws. Otoż i-ft 
szczególnicysze przeciwieńitwo , które sumo tylko 
może nam posłużyć do wyłożenia przyczyny tych 
osobliwości, 
„. Nie wątpliwą ief r rzeczą, że rażność ta RYBY 
wa po większey części z uboftwa dzierżawców 
francuzkich, którzy w trzech czę:ciach Francyi 
równie są ubodzy, iak dzienui wyrobnicy. Fakowi 
dzierżawcy oprócz pracy i narzędzi rolniczych, 
mic więcey z sobą nie przynoszą , aczęfto na- 
wet dla swey nędzy , i połowy na; ypotrzebniey- 
szych sprzętów rolniczych nie maig. Właściciel 
obowiązany ieft wprawdzie doitarczyć bydląt , 
lecz zaięty uciechami, ambicyą, oddalony od 
swych włóści , a czasem tak ubogi), iak są nje- 
którzy ślachta winnych częściach Europy ; tyle 
tylko łoży na utrzymanie swey włości, ile tego 
nieodbita iet potrzeba, Z podobnego syftematu 
gospodarowania nikczemne Źniwo koniecznie wy- 
nikąć musi. Gdyby dzierżawcy byli bogatsi , 
gdyby posiadali kapitał odpowialalący ich przed- 
sięwzięciom , nie przeRawaliby zapewne na zy- 
fku mnieyszym od procentu ich kapitału : stądby 
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wypadło ; że właściciel mnieyby ed nich za 
dzierżzwę doftawał , niż od tych nedznych aren- 
da zów , którzy nie mając nic; przeftaią na tem; 
Że się wyżywić mogą. Przez podział więc suro- 
wego. produ:tu, właściciel we Francyi ma połoś 
w:, w Anglii zaś nie na tylko z część , czas 
sem fo ; a pospolicie 4 całego przychodu. 
Przyczyna tego ieft oczywifta.. Dzierżawca fran 
cuzk dzie połowę przychodu właścicilewi;, bo 
dla ubóftwa jego, połowę prawie wydatku na u- 
trzymanie dzierżawy podcymuie właściciel. An- 
gielfki zsś dzierżawca daie mniey, bo nie tyłko 
ms w.gląd na to; aby utrzymał sebie i swą 
familią -z dzierżawy , ale nadto żeby zyfkał pro- 
cent od kapitułu, z ktorym de obięci: dzierża= 
wy przychocz. Od teg: „bowiem równie zawisł 
przyszły dochód zjego dzierżawy , iak. od grun: 
tów , które do niey należą. 

Wyższość kraiu w którym łan ieden 25, kor ` 
cy wydaie, dzieko ieft większa od tego, w któ: 
rym tylko 18. przynos : lecz przydawszy ia- 
rzyny , które są ni.fkończenie lepsze w Ans 
glii, niż we Francy:, można śmiało naznas 
czyć różnicę przychodów w żjarnie, między temi 
dwoma kraiami , iak 28. do 18: Dziesięć więć 
milionów łanów ziemi w Anglii, wydaią więcey 
zboża; nż piętnaście milicnów we Francyi: a za- 
tém kray to milionów łanów maiący , iest 
wyższy wtym względzie od kraių 150. ilic- 
nów łanów zamykaiącega. 

W tychto i tym podobnych iwagach, po- 
winniśmy szukać przyczyn potęgi Asglii, którą 
odważyła się mierzyć z krziem tak ludnym, tak 

P2 
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rozległym, tak udarowanym od natury, iak ief 
Fraucya, Stąd wszyfikie rządy świata czerpać 
maią naukę, iż jeżeli chcą się ftać pstężnemi, 
powinny się ftarać o rozkrzewienie rolnictwa, ia- 
ko prawdziwey iiedyney zasady ich mocy. Kiedy 
rząd iaki umie powiększyć ilość płodów ziemi , 
może bydź pewnym , Że z pomnożenia ich te 
wszyftkie wynikną korzyści , iakie wielkiey lu- 
dności przypisane bywaią: a prawdziwiey mó- 
iac, są (kutkiem konsumpcyi. Pomyślność bowiem 
narodu nie tak od liczby ludzi, jak od ich do- 
btsga bytu i wygody zawisła, Różnica przy- 
chodów w ziarnie między Anglią i Francya eka- 
zuie doftatecznie, iakim sposobem kray tak szczu- 
pły w porownaniu z Francyą, ftat się równie, iak 
to wielkie mocarftwo potężnym, i nikt już wię- 
cey po tym wykładzie, zdarzenia tego za nadzwy- 
Czayne nie poczyta. : Lecz może komu dziwną 
zdawać się będzie rzeczą, że przy tak prze- 
wyższaiącym przychodzie w ziarnie, Aaglia co 
do porównania swoiey zamoźności z Irancyą, 
nie ma widocznieyszey przewagi. Aby tę kwe- 
ftyą rozwiązać, trzeba zwrócić uwagę na inne 
artykuły uprawy we Fraacyi. 

' Wianice dla. niey. są przedmiotem wielkiey 
wagi. Odnosi ona z nich korzyści równe, a 
nawet większe od tych, iakie Aaglia z pilney 
uprawy zboża zyfkujie. Maiż ieft także zna- 
cznym artykułem, a prócz tego zapominać nie trze- 
ba o oliwnćm drzewie, iedwabiu i koniczynie, 
Nadto m eć wzgląd należy na przychód z pię- 
knych paftwiik Normandyi, Flanoryi, Alsacyi p 
Artezyi i brzegów Garumny. Rolnictwo w ca- 
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łey tey tak znaczney obszerności Francyi, Wy- 
rownywa rolnictwu w Anglii. Przez powiększenie 
żyzności tych ziem , i przez pilne ftosowanie ro- 
ślin do gruntów , zrównała się nieiako Francya, 
co do wielości bogactw, z Anglią. Jnaczey bo- 
wiem, pomimo wszyftkich korzyści przyredzenia , 
zeftałaby ona małćm mocarftwem w porownaniu 
z W. Brytaniią. 


$. y Jak następuią , posobie zbiory zboża 
we Francyt. 

Nic bardzicy nie Loea poftępku w tcoryi 
i praktyce rolnictwa ninieyszego wieku , wzglę- 
dem czasów dawnieyszych , iak porządek zbiorów 
wprowadzony na grunta rolnicze : wszyftkie inne 
przymioty w porównaniu z tym iednym, są ma- 
łey wagi. Gdyby mi pozwalało mieysce , cka- 
załbym iaśzie grubą niewiadomość, i naganne 
niedbalłwo wiekszey części pisarzów , którzy 
zupełnie opuścili , albo też Źle zrczumieli i' wy- 
łożyli tę, tak iftotns , do pomyślności rolnictwa 
materyą, Jeżeli gospodarz ni. zna się dobrze na 
tey części swey prof. fsyi, naywiększe iego usi» 
łowania, i nayokazalsze polepszenia innych czę 
ści rolnictwa, bezfkuteczsemi zoftana. 

W każdym narodzie, tyle tylko uprawa ziemi 
przynosi bogactw i pomyślności dla ludu, ile 
ten posiada . dokładney znalomości w zachowaniu 
tey naypierwszey zrsady rolnictwa. Jako różnica 
między dobremi, a złemi gospodarzami, naywię- 
cey od tego punktu zawisła; tak też różnica 
między kraiami dobrze , lub żle uprawianemi, po» 
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chodzi całkiem ze fkutków , które z początku 
zbiorów wynikais, Materya ta aby należycie 
obiaśmona zoftzła, dłascy rozprawey wyriaga. 
Ja tymczasem przefianę na wyłożeniu niektorych 
szczegółów nikczemnuego syftematu, powszechnie 
używ:nego we Francyl ; a tem samem w krót- 
kości będę się ftarzł okażać , jak wile błędów 
i wad w rolvictwie , tak we Francwi, iako też 
ł winnych p:ńftwach z tego Źródła wyp'ynęło, 
Tym końcem przebiegnę wszyftzie gatunki ziem 
we Francyi, i używane w rozmaitych prewin- 
Cyach koleie zbiorów wyłożę. 


Krainy gruntów żyznych, > 


W prowincyach Pikardyi, Wyspy francuakiey, 
Normandyi i w częśći Artezyi, koley zbiorów muy- 
bardziey używana ieft naftępu 4ca. £ go raku uger, 
2go pszenica; 5go jarzyny. We Flandryi i reście 
Artezyi uprawa wvborna, zbiory iedne |o dru- 
gich naftępuią, i ugory wcale są ni: znane. Kane 
ton atoli ten bardzo ieft szczupły w porównaniu- 
z tą znaczną:cześcią naybagatszey | nayżyznie: » 
szey krainy Francyi. Zdaie się, że przeszły 
rząd (framcuzki nie berdżo sprzyiał ralnictwu, 
Widząc ziemię nmaypiękńieyszą , nsaygiębszą i 
nayżyŻnieyszą na świecie, iska ieft między Ber- 
nay i Elbeuf, wcześci krainy Caux w Norman- 
„Byi i wblifkaści Meaux, a poftrzegaiąc na nicy 
koley zwyczayną zbiorów ; widząc Żniwa iarzyn 
bzrdzo nikczemne, i wszyftkie usiłowania rolni- 
ka dążzcego tylko do samego zbioru pszenicy ; ka- 
żdy się łatyo przekona, że rolnictwo w tym kraiu 


j 
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na tym ieszcze prawie jeft ftopziu, w jakim się 
w wieku szóftym. znaydowało. Lecz ta powsze- 

chna niewiadomość dobrego relnictwa wzgledem 

kolei zbiorów , nie maiey się w xiążkach fran- 

cuzkich , traktaiących o ekoyomii wieyfkiey, iak. 
ona polach rolnika, wydaje, Mógłbym tu przyto» 
czyć kilku pisarzów, wychwalaiących rolnictwo w 
krziu Beauce i Pikardyi, tymczasem te prowincye 
na Źadną z tey miary nie zasługuią pochwałę 
Trzymaią się bowiem niewolniczo sposobu ugo- 
rowania, i zaledwo iedno dobre żniwo we trzy 
lata zyfkują, 

Na Żyzney równinie Alsacyi nie znaią ugo- 
rów. Rośliny przygotowujące rolą do pszenicy , 
są kartofle, mak na oley , groch , maiż , wyka, 
koniczyna, bób, konopie, tytuń.i kapufa. Pię- 
kaa ta równina podobna ieft do Flandryi, lecz 
niższą ieft od 'niey co do ziemi i zarządzenia 
wieyskiego. Lepiey znaią we F/andryi, iak wa- 
Żną- są rzeczą dwa zbiozy wjednym roku, a przy» 
naymniey zwyczay ten ieft tam powszecknieyszy, | 
Nie trzeba mniemać , aby o nim nie wiedziano w 
<lsacyt, lecz liczba miaft wielkich nadto jest 
mała w tey prowincyi, aby mogła doftarczyć pa- 
trzebneygo nagrunta nawozu. Rezmaitasė atoli 
roślin uprawianych w tym kraju, jeft wielce 
chwalebna , i ekazuie widocznie, że mieszkańcy 
iego wolni są, po większey części , od nierozsą- 
dnego uprzedzenia, któyóm zaleta Francya ; Za 
nic ma wszyfiko w ftosunku do pszenicy, i tém 
się tylko zaprząta, co może powrót tego żniwa 
przy śpieszyć, 
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Dziwią ieft rzeczą, że dobre princypia rol- 
nictwa używanego w Alsacyi, nie mogly wyko- 
rzenić, albo przynaymniey zmnieyszyć na cal 
jeden ugorów za granicą tey prow neyi. Sposób, 
uprawy roli w aleacy nje rozciąga się z jedney 
ftrony daley iak do Saverne, a z drugiey do 
fsenheim. W miarę zmnieyszaiącey się dobroci 
ziemi, zmnieysza się iey uprawa, 1 natychmiaft 
(widać ugory na gruntach piasczyftych , na któ- 
xychby z pożytkiem podługowatą rzepę (£urneps) 
siać można było. Zaledwo przeyd-iesz z Alsacyi 
do Lotaryngii, lub Franche- Comte, a natych= 
miat spostrzeżesz inne zasady , inne ftosunki , 
inne sposoby uprawy roli. Zdawać ci się bę- 
dzie , iakobyś wszedł do nowego pańftwa , ia- 
kobyś przeszedł linią Jdemarkacyyną, oddzielaią- 
cą zdrowy rozsądek , od głupftwa, Tu się znay= 
duiesz w ogrodzie: przepraw sie przez rzekę , a 
natychmiaft uyrzysz pola /eniwców. Na edney 
ziemi dowcip ludzki okazuie się bydź czynnym, 
na drugiey nieczułym i martwym s'ę wydaie. 

W prowiacyi Limagne ni: róre pofa ugoruią , 
a rżyfka na nowe sprawia a żu wa, W JD ROA i 
Chauriat nie znaią ugorów. Po życie n ftępuią ko» 
nopie, 2 po nich nawóz gnoiu dla zasiania powtór- 
nego konopi: pszenica po babie i Życie, a pa 
pszenicy znowu żyto. Kapufk: sadzi się natychmiaft 
po konopiach, Koley zbiorow jest naft+puiąca: 
4go roku ięczmień, 2go żyto , 5go konopie, 4go 
Żyto. Przyczyna, dla którey sięią żyto na tey 
Żyzney dolinie, ieft osobliwsza: powiadają, że 
osa nadto jeft żyzna na pszenicę. Z tego widać, 
że mieszkańcy nić znaią się dobrze na uprawie 
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rownin żyznych, i Że wiele im ieszcze braknie 
Światła w tey części rolnictwa. Jdąc od Limosin 
na południe, poftrzedz można, Że ugory tím się 
dopiero kończą, gdzie się maiż zaczyna : roślina: 
ta służy potóćm za przygotowanie do pszenicy. 
Ten spos ‘b uprawy gruntów zaczyna się nieda- 
„leko od Crefsensac w Quercy Znaydnie się tam 
także rzepa | w większey obfitości, niż w in- 
nych ezęściach Frencyi. Sicią owę zaraz po pszee 
nicy iżycie. Z przyczyny tych roślin nie widać 
w tym krsiuugorów na gruntach dobrych , lecz 
"znayduia się na miersych , jak w reście Kraju 
frnncnzkiego, Od Calais aż de Crefensac w 
Quercy wszędzie 'pełno ieft ugorów , lecz skoro 
„się wezdzie do kl matu m-iżu, już ich wcale 
nie widać. / Liniia malżu może bydź uważana za 
liaiią oddzielającą dobre rolnictwo w połudarowey . 
Frsncyi, od naygorszego wa północ, Ziemie 
żyzne leżą ugorem przez rok i den, aż do t'go 
mieys*a, gdzie się maż zaczyna, ale nie da- 
łey, i maiż ieft podobno naypożytecznieyszą ro- 
śliną, którąby można wprowadzić do uprawy roli 
w tym kraiu , gdzieby się klima zdatnem do iey 
wzroku okazało. Z wo znićy ieft pewnieysze , 
iak z pszenicy , a pożywienie tak obfite daie dła . 
ludzi , że kray posiadaiący ią, nierównie lu- 
dnieyszym iest od tego, w którym się ona nie- 
znayduis, N.dto maiż ief obfitem paftwiskiem 
przez wielką część lata, Zbieraią się z niego 
regularnie liście dla wołów, które ie nadzwy- 
czsynie tuczą, | dla teyto przyczyny tak pię- 
kne iet bydło na południu Francyi, w Hiszpanii, 
'we Włoszech, chociaż położenie tych krain nie 
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Pie się bydź sposohnem do uprawy łąk zwy- 


czaynych. Zasadzaią maiż w kwadrat, albo w 
rzędy tak od siebie oddalone , że można ł: two . 
pomiędzy niemi orać; 1 to iet wielką korzyścią 
dla gospodarzy, iż mogą w każdym czasie czyścić 
i uprawiać ziemię, na zásitw pszenicy, która po 
maizu naftępuie. Kray, więc, którego grunta i kli- 
ma pozwalają siać na przemian maiż i pszenicę , 
posiada podobno gatunek uprawy tak doskonały, 
Że przez nię tyle rolnik dla siebie i bydła poży- 
wienia zyskuie , ile go tylko zziemi wyprowa- 
dzić można, 

Co się tycze kartofli, w prowincyach, gdzie 
się lud niemi żywi, zaftępuią mieysce maiżu, 
chociaż od niego daleko są podlcysze. Maiż 
zmielony tuczy woły, wieprze i drób domory. 
A tak roślina ta zaftępuie łąkę dla bydlat w le- 
cie , a żywi ie ziarnem na zimę, W południowey 
Francyi klima pozwala siać mziż tak poźno ; że 
zawsze ieft drugim zbiorem, i nigdy go prawie 
inaczey nie sieią, tylko po zebraniu innego ga- 
tunku rośliny, | 

Podobne zwyczaje przekonać nas powinny o 
l-pszości klimatów południowych, a razem zae 
<lęcić gospodarzy kraiów północnych do nuśla- 
dawaniu tych przykładów , przyymuiąc przynay- 
moley pryncypia rolnictwa, gdy nie jet w mocy 
nazzey przenieść roślinę. -Orzmy nasze rżyska 
pod czzs żniw, anie po żniwach , i zasiewaymy 


zaraz iarmuż , wielką rzepę podłagowatą, a tym 
spnsobem zbliżemy się do nich tyle, ile nam kz 


ma nasze pozwala, 
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Złączywszy w myśli te wszyftkie wyżćy wspo- 
mniane bogate kantony , których rozległość tó- 
wna się Anzli; wyznać potrzeba, że Fraucya po- 
siada ziemię, a nawet i rolnictwo, które może 
bydź poiiczose pomiędzy to, co się naylepszego 
w Europie zaayduie.  Flandrya , cześć Artezyt, 
p'ękna rownina Alsacyi, brzegi Garumny,i zna- 
czna część Quercy, uprawiane są raczcy, dak o= 
grody, nie iak pola rolnicze. Zaiedwo sobie wy- 
ftawić można cos doskonaiszego nad to szybkie 
naftępftwo zbiorów; w którém iedno zniwo jeft 
znakiec do nowego zasiewu, aby z niego powtóre 
ne z:i'ać; i pədobno na tem dokłudnem rozło 
zeniu Żniw, iak:e iet wtych prowincyach , cała 
iftota dobrego rolnictwa zależy. Te rośliny, któ: ` 
re czyszczą i poprawiają ziemię, n»ftenuią po 
tych, które ie psuią i wycisńh znią, Rolmk na- 
wet angielski mogłby te prowincye z pożytkiem 
odwiedzić, W Pzkardy; iednak , 'Normandyi i 
~- Beauce, uprawa roli ieft tedna z naygorszych sa 
świecie; gdy tym czasem możnaby s'ę tam obeyśdź 
bez ugorów, iak we F/andryi. W Caux , gdzie Ue 
gory nielako wykorzeniene zoftały, brak znaio 
mości, względem porządku w zbiorzch , sprawule, 
Że Żyzna ziemia w tym kraiu, do tak nikczemne- 
go ftanu przyprowadzona zoftała, iż prawie niç 
więcey, prócz ziellka , nie rodzi. i 


Krainy zaroślami okryte, 
Nudną byłoby rzeczą wyszczególniać dziką 


koley zbiorów, którą niewiadomość w całey Bre- 
tanii, Maine i Anjou, upowszechniła, Pospos 
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licie tam ścinaią zielsko , palo ie na polach wy- 
niszczonych i zaniedbanych , a potćm wyrabiają 
je i zasiewalią zbożem póty, póki po kilku naftę- 
pnych żniwach do pierwszego ftsnu nie wrócą, 
Wszędzie się wielka ilość gryki znayduie, ` W 
Saint-Pol-Je- Leon uprawa roli ief lepsza. Wi- 
dać tam pafternak: ianowiec nawet ieft przed- 
miotem uprawy. Koley zbiorów zwyczayna ieft 
naftępuiąca; Igo roku sieią ianowiec Z owsem: 
2go, 3go, 4go ianowieć, ścinaią go w 4tym 
roku, utrzymuie się iednak przez lat cztery, 5go 
pszenica , 6go Żyto, 7go pszenica, ggo owies, 
lub ianowiec. Dlatego tak wiele sieią ianowcu, 
Że go używaią do opału, Kray ten bowiem nie 
ma, ani węgli, ani drzewa.  Chroft z janowcu, 
'tak ieft pokupny , że włoóka tey rośliny 400. liw- 
rów kosztuie : lecz też ianowiec, tak ieft wyso- 
ki itak gęfty przy Saint-Pol-Je Léon, iak ni- 
dzie. mieszkańcy fowiadaią, że płantacye iego 
przez lat 4. polepszalią grunta. 

Obszerea prowincya Bretanii, równie iak Mai- 
ne i Anjou, ie% podobno iednym z naywidsczniey- 
szych przykłidów, których nam Europa doftarcza, 
na okazanie, iak wielkiey jeft wagi dobra koley 
zbioru. Chociaż większa część tych trzech pro- 
wincyy ciągle ieft uprawiana, iednakowoż dlazłey 
kolei: zbiórow , zdaie się zawsze leżeć odłogiem. 
Mucnom sę zdziw ł, gdym uyrzał tak nikcze- 
mne iolaictwo w tey części Francyi, która tylą 
obdarzona przywilciami , posiada iednę z nuyle- 
pszych fabryk płóciennych w Europie, zewsząd ieft 
otoczona morzem, mi podoftatkinm portów , insya 
świetnieyszy handel prowadzi. Lecz i sama Flan- 
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Arya , trzymaiąc się tega sposobu uprawy roli, co 
Bretania, nieochybnie ttałaby się nikczetnną. Wiel- 
ka część tych trzech prowincyy zdataa ieft do 
koniczyny, iednakże ićy tam nie widać. Sam tyl- 
ko ianowize, paproć, zarośla i zboże spoftrze- 
gsć się daig. Nic oprocz słomy na pożywienie 
zimowe bydląt, i owiec nie maig, gdy tymcza- 
sem prowincye te bardzo $ą spesebne do wycho- 
wu oftatnich. Odmienić tylko potrzeba koley 
zbiorów , a natychm 'zft powierzchnia tego kraiu 
zmienioną zofanie. Gdyby na mieysce zwyczay- 
ney kolsi, tę przyięto: 200 pszenica, are ięczmień, 
lub owies; geie łąki sztuczn: na 3, lata, 4te 
pszenica; 5te wyka zimowa, pafternak , bób, lub, 
gryka; Óte pszenica: gdyby, mowię , chwycono 
się tey kolei zbiorów, prowincye te wydawały» 
by dwarazy tyle, iak teraz wydalą, 

W niektórych kantonach Ga/konii, widać rol- 
nictwo daleko lepsze, aniżeli w Bretanii. Od Sainte 
Palais do Bayonne, wiele się zisayduie rżepy, a 
uprawa roli ićft osobliwsza, Spoftrzegłszy nie- 
które pola zupełnie czarne, zapytałem się o przy- 
czynę t-go mieszkańców : odpowiedziano mi, że 
to były popioły spaloney słomy. W działem po- 
tém, iak chłopftwo okrywało grubo słomą rży- 
fka pszenne , zapalało ią, i tym sposobem szko< 
dliwe zielfka niszczyła; gdym uyrzał w blifkości 
obszerne psla okryte paprocią, pytałem się ich, 
czemuby ićy raczey nie palili, zachowuiąc. sło- 
mę dogospodarskich użytków; odpowiedzieli mi, 
Że przenoszą paproć nad słomę do robienia gno= 
iu ,i Że ićy wiele koszą na posłanie dla bydłąt. 
Zaraz po spaleniu orzą i bronuią. Powiadano mi 
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nawet, że pielą i poruszaią ziemię. Porzepie po- 
długowatey sieją msiż naftępuiącym porządkiem: 
rgo roku maiż , 2g0 pszenicę, 4g0 rz*pę po- 
dingowatą, Kolcy ta zbiorów warta iet po- 
chwały. Mac, 

W Saint- Vincent sieis koniczynę pomiędzy 
maiżem w Sierpaiu: na końcu Kwietnia, lub na 
początku Mala , koszą koniczynę raz ieden , i 
msią z niey obfite żniwo, Częfło bowiem na trzy 
ftopy iet wysoka, Orzą znówu i na nowo sieją 
maiż, a po nim inną iaka roślinę,  Gdzieindziey 
maią zwyczśy siać proso, po Życie, Od Dax de 
Tartas zbiera: trzy Żniwa w dwóch latach, tym 
sposobem : naprzód miiź , are Żyto, 'a po mim pro- 
so. Koniczyna, nazwana dzika, sieie się w ca- 
łym kram na początku Września; koszą ią na 
siano na wiosnę, a potćm zasiewaią maiż , po 
którym żyto naftępuie, Nic nad tę fuprawę le- 
pszego w tem micyscu wynaleźć nie można, 

W Saint- Sever zmayduie się wiele dobrego 
maiżu, i wielka liczba gruatów na keniczynę u- 
prwnych. Koley zbiorów zwycznynie używana 
ieft naftępuąca: naprzód maiż , pomiędzy któs 
ry Sieie się rzepa w Sierpniu; ere isrzyny po- 
siane w Styczniu, lub Lutym: 5cie koniczyna za- 
siana w Wrześniu, a zebrana w Mascu, lub Kwies 
tmu; 4te maiż znowu, a czasem len między nim 
posiany I zbierany w Kwietniu. Nie masz wcale . 
«gorów. Rolnictwo to ict wyborne. Oprócz je- 
dnak wzmiankowanych kolei, wszyftkie inne w 
„tym kantonie są zie, 

Sposób uprawy roli przez ścinanie zielfka i 
palenie iego, mogłby bydź używany w każdym 
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kraiu, którego wielka część gruntów left nieupra- 
wina, albs mniey żyzna pd innych 5 uważać go 
atoli zawsze należy racżéy za przygotowanie 
ziemi do wydawania trawy i innych pożywnych 
dla bydląt roslin , zniżeli za usposobienie ićy do 
zbożowego zasiewu. Naprzoť więc rolą, tym spo- 
sobem ulepszoną, zielem iakićm zdutnem do pa- 
szy bydła, zasiać potrzeba, po którego zbiorze 
uprawia Sig grunt na zboże, i gospodarz może bydź 
pewnym, że nzyobfitsze z niego będzie miał żni- 
wo. Gdyby tym sposobem psltępawano sobie 
w tych prowineysch, żadenby się podobno wẹ- 
drownik nie uskarzał na dzikość ich okolic i pe 
wszechne spultoszenie kraiu: błogosław łby o. 
wszem wpływowi światła szczęśliwego wieku, 
które ziemie te, przez polepszoną uprawę , z nies 
piodnych urodzaynemi zrobiło. 


Kraie górzyste. 


Jadąc 2 Hiszpanii do Perpignan, widziałem 
dnia 21. Lipca, rżyfka zaorane i zasiane pro- 
sem. _Ugorów nigdzie widać niebyło. W kraiu, 
masiącym podofłatkiem wody, załtępuię ie zasie- 
wem koniczyny , szablaftego grochu, prosa, mai- 
Żu, lecz maiź w niewielkiey się tam obfitości 
znayduie. Sposób uprawienia koniczyny ieft o- 
sobliwszy w tey ftronie Francyi,  Zaoruią rżyska 
na początku Sierpnia i sieią keniczynę. Koai- 
czyna ta wydaie wiele pożywienia dla owiec i ia- 
gniąt, na początku wiosny, po czem ią skrapia-* 
ią, i przy końcu Maia piękne z niey zbieraią sia- 
na. Po skoszeniu koniczyny przeoruią |grunta i 


232 Ekonomiia. 


żieją proso, lub majż, 'które wcześnie przed za- 
siewem pszenicy zbiernią, Po pszenicy sieią zno- 
wu ma: , lub proso, i zbieraią; atak rolnik ma 
dwa Żniwa na rok. Lecz w mieyscach, gdzie nie 
masz wody, ugozuią role dla przygotowania ich 
do pszenicy: na dobry:h iednak gruntach sasie 
wane bywaią ugory prosem , grochem szablafiym, 
albo ięczmieniem na paszę cl: bydła. W csłey 
równinie od Narbonne do Nismes , nayifotniey- 
szym przedmiotem są winnice, oliwne drzewa, 
lub morwowe. Wiele się tam iedńak i psze icy 
znayduie: bo griinta po większey częś i są pszenne. 

W Delfinacie, w Montelimart, pe źsiwie pszeni- 
cznem siei grykę, która dnia 25. Sierpnia iuż 
kwitnie: a tak mieszkańcy tych okolic, maią dwa 
Żniwa w jednym roku. W górach zatrudniaią się 

uprawą drzew kasztanowych, które są w wiel- 
kiecy liczbie ; ï znaczny dochcd właścicielowi 
przynoszą. Gory Prowancyi ku Alpom okryte 
są trzodumi bydląt wszelki:go rodzziu. Zdaie mi 
się, iżby wypsdało okolice tych gór całkiem na 
paftwiska dla bydła obrócić , resztę zaś ziemi, ta- 
kićy poświęcić uprawie , z któreyby obfita pasza 
dla niego na zimę bydź mogła. Pszeni.a, żyto 
iinne podobne artykuły, w drugim rzędzie mies 
ścićby należało. Stemwszyfti'ćm system:tu teo 
go nie trzymaią się w tych okolicach: sk,d poż 
chodzi ; że : bydło nie iet w tym fianie , w ja- 
kimby znaydować się powinno. 

Ziemie kamieniste, 


Część ta kraiu , źle uprawna, nic w sobie'zna- 
komitego nie zawiera, oprócz kartofli, które w pe- 
wnych 
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wnych  mieyscach - do kolei zbiorów przy ęto:. 
Naywięcey uprawą tey rośliny zatrudn aia się Lo- 
taryngia i Franche-Comté, Koley zbiorów , ü> 
powszechniona zwyczaiem , ieft naftępuiąca: igo 
roku ugór; 2go pszenice, iub żyto; zgo ięczmień, 
lub owies: zdaie sę nawet, Że navto długiego 
potrz ba czas: , aby rolnictwo w tey czyści Fran* 
cyi poprawionćm zoftało. 


Krainy kredziane; 


W prowincyi Sologne zwyczsyna koley zbióż 
rów iet: 1go roku ugór; 2go żyto. Od nieyto 
po większey części żuwisła nędza tey smnutney 
„krainy: iey pr y isać potrzeba uboftwo właści= 
cielów., i wielką rozległość nieuprawney ziemi; 
Gdyby choć nayleksza w nicy naftąp:ła odmiana ; 
spuftoszałą ta prowincya nowąby ha Się peofiać 
przybrała,  Niepcedobna sobie wyobrazić gorsze> 
go ronietwa nad to, które się wnićy i wrescie 
tego obszernego wapiennego kantonu znayduie; 
Tam, gdzie ziemia ieft d.bra, bez wsżelkity od- 
miany iedne po drugich zasiewy zboża neftępu= 
ią; gdzie zaś ieft zła, tam same widać tylko u- 
gory i chwsfty w tych m eyscach, gdzieby wiel- 
ka rzepa i koniczyna obficie rość mogły, Trze- 
baby wprzody zupełnie wytępić zasady rolnictwa 
używanego w tych pzowincyach , nimby się wpio= 
wadziła uprawa ziemi, równie dla prywatnych, 
iak dla społeczności korzyftna. Rzecz ieft osobli- 
wsza, że w tym kantonie, w którym winnice , 
iak naypięknieysze ogrody, są utrzymywane ; 
grunta ie otaczające samym tylko cierniem i ziel- - 
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fkiem są okryte.. W wiekszey części kraiu te- 
go wypadałoby koniczynę zasiewać, a xa druzicy 
taką koley zbiorów wprowadzić, któraby pierwsze- 
go roiu pźszę dla bydł=; drugi'go zboże dla po- 
Żywienia ludzi i koni, wydawała. 


Kraie Jziarniste, 


Niepożyteczną byłoby rzeczą przytaczać liftę 
kolei zbiorów używanych w Bourbonnois i Ni- 
vernois. Jedna się tylko w całey' rozległości 
tych dwoch prowincyy znayduie „ a ta ieft nakte- 
pulą a: Igo roku ugor; 2go żyto. Trudno ief 
sobie wyftawić, dlaczego m 'szeańcy tas bardzo 
do tego syftematn są przywiązasj, Ami przychód 
w ziarnie, an! poprawa gruntu przez ugór, mo- 
że im bydź do tego pobudką, Właściciele bo- 
wiem równie są nsdzni, iak ich żniwa nikczemne, 
Powszechnie żiurno 4 wydaie , aczasem i mniey, 
Ugory zaś poczytane , podług niektórych przy wi- 
dzenia, za iftota:e potrzebne do utrzymania Żyzno- 
ści ziemi, tak delece ich grusta wycieńczyły , 
Że przez samę nawet ich uprawę gorsz.mi się 
ftaią, | rolnik przymuszonym ieft opuścić ie na 
lat siedem, a czas'm i ośm, aby okryte chwa- 
ften i ianowce'a, odzyfkaty tę żyzność , którsy 
im ugory nadać nie mogły. Nic zaite nad to 
znależć się oczywiftszego nie może na okazanie, 
jak nierosiądsy i szkodliwy ieft zwyczay ugoro- 
wania gruntów, Podług poftrzeżeń , które w tym 
kraiu z osobliwszą czyniłem pilnością, mniemam, 
iż naypierwszym jego przedmiotem chowanie o- 
wiec bydź powinno , akoley zbiorów tak ułożyć 
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potrzeba , aby przez nię iak nay«bfitszey paszy , 
do utrzymania bydła, grunta doftarczyć mogły; 


"Krainy rozmaitych gatunków, i 
Lubo w tych prowincyach ieft podofiatkiem 
podługowatey rzepy czerwoney , którcy mieszkań- 
cy do tuczenia wołów używaią , iednak ona 
wcale nie polepsza - ich gruntów. Rzecz ta 
warta ieft zaftanowienia. Nie ieden Francuz po= 
wie: narzekał: na niedoftatek podługowatey rzepy 
w inszych prowincyach , tu ią znalazł, i nie 
iet z niey kontent. Lecz ta sama obfitość 
dowodzi, iak wielce ważną rzeczą ief posizdać 
dofkonałą znaiomość tey części rolnictwa, Nie 
na wielkiey rzepie zbywa Francyi, ale na dobrey 
kolei zbiorów. Choćby kto i przez całą wies 
czność 25. część swey włości zasadzał wielką 
rzepą, nić polepszyłby iey żapewne, ieżeliby 
trzymaiąc się uporczywie zwyczayney zbiorów 
kolei ; zaraz po rzepie siał pszenicę: lecz do* 
zwoł tylko , aby tę rzepę spasły owce na polu; 
zasiey ie zaraz ięczmieniem , albo koniczyną, a 
potóćm pszenicą , a zobaczysz, co będzić za fku=' 
tek. Możesz zacząc doświadczać tego syftemztu; 
naprzód na czterech łanach , potem na 14. nare- 
ście na 40. a przekonasz się, iż zawsze pożyte- 
cznem ie znaydziesz. Nim się pożegnami z 
mieszkańcami tego kantonu , niech nam wolne 
będzie wspomnieć , iż wielu z pomiędzy nich tu- 
czą woły Żytną mąką , zmieszaną z niewielką iloś 
ścią rzepy , którą zbi:raią , a tak owocem ziem 
uprawnych żywią swe bydło. Zaifte osobliwszy, 
| Qa i 
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'to iet środek do adena, deficić w rolni- 
ctwie francuzkićm. 

Wyłożywszy błędy właściwe rozmaitym kan- 
tonom Francyi, pożoftaie mi teraz uczynić «ie- 
które , całego pańnftwa tyczące się, uwagi, Wszy- 
ftko, co się znayduie chwalebnego w rolnictwie 
fcancuzk ém, od iedney z tych dwóch rzeczy zawi- 
sło, to ieft: 166 od nadzwycziynćy ż żyżności zie 
mi, iaka się znayduie we Flandryi , „Alsacyi ìi na 
pobrzeżu Garumny; albo od uprawy Rasi ny szcze- 
gólaicy zgodney z klimatami poładnia i środka 
Francyi, iaka icft maiż. Lecz że się ten nie 
znayduie na złych gruatach, a nawet i na śre- 
dnich , ftąd się przyt'afia, że ziemie liche w 
tych klimatach liczą ugorem , lub zupełnie są 
zaniedbane, I w BEM względzie n N AES 
rolnictwo francuzkie różni się od angielfkiego ; 
w Anglii bowiem naygorsze ziemie naylepiey są 
uprawiane , albo przynaymniey tak dobrze , iak 
nayżyznieysze grunta. 

W powszechności, naywiększe złe uprawy 
francuzkiey ftąd wyaika, Że rolnicy pragną iak 
naywięrey zebrać pszenicy i żyta. Zbyteczna lu- 
dność i Życie próżniackie większsy części mie- 
szkańców, ftały się podobno do tey nierozsą- 
dney chciwości powodem; lecz nieprzyzwoitość 
ftąd wynikaiąca, nadto iet widoczna , aby się 
przed oczyma Światłych ludzi ukrywać mogła. 
jm więczy kto sieie zboża, tém go mniey zbie- 
ra: aziemia przy utrzymywaniu wielkich trzod 
bydła i owiec, zasiana zbożem ,. raz tylko na 
cztery lata, więcey wydaie , aniżeli teraz, przy 
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mnieyszey liczbie bydła, wciąź przez lat trzy za 
siewara. csi, 

W układaniu kolei zbiorów., trzeba: się zu* 
pełnie wyrzec podobnych wyobrażeń , a sposób 
którrgoby się w takowym przypadku prywatna 
trzymała osoba, może bydź do całego przyftoso- 
wany naroru. Człowiek nie powinien odmie- 
niać planu swey uprawy dla nadziei przemiiaią- 
cych zyfków , grunta iego maią bydź zasiewanę 
roślinami, nayftosownieyszemi do iego widoków 
powszechnych i do przyrodzenia ziemi ; równie 
też i pożytek narodu od tego zzleży , aby na 
rolach iego zasiewano ziarna im naywłaściwsze; 
aby produkt z nich zamieniony na pieniądze, iak 
naywięcey przynosił; Kray bagaty i ludny ni- 
gdy nie dozna niedoftatku chleba , chyba przez 
błąd rządu, któryby chciał się mieszać do roze 
krzewienia ij urządzenia tego, co przy samey 
tylko może kwitnąć wolności. Mieszkańcy po- 
dobnego kraiu zawsze będą mogli doftać zboża , 
bo zawsze tędą mieli pieniądze na iego zakupie= 
nie; a właściciele gruntów nie przeftaną go do- 
ftarczać , równie isk i innych artykułów, w mia- 
rę potrzeb mieszkańców, byle tylko prawa i nie 
roztropne zakazy do tego im przeszkodą nie były. 


Podług tych zasad, wszyftkie płody ziemi za 
równie pożyteczne uważać potrzeba, kiedy równą 
kwotę pieniędzy przynoszą. Wielka ilość żyta 
znayduiąca się we wszyftkich częściach Frzncyj, 
nawet w nayżyznieyszych prowincyach , isf po- 
dobno iednym z naywidocznieyszych błędów w 
Eutopeyfkićm rolnictwie. Jednakowoż w całey 
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rozległości Francyi zaledwo się ieden gatunek 
ziemi znayduie, któryby tak był nikczemny, że- 
by go koniecznie żytem zasiewać było trzeba, 
Wszyftkie w powszechności grunta zdatne są do 
pszenicy. W jedney części Sologne, blifko 
Chambord, znayduią się nikczemne piafki : te ic- 
dnak maią za osadę obfity margiel ; uprawiwszy 
więc ie cokolwiek , i wprowadziwszy koley zbio- 
rów porządną , i możnaby z nich daleko więcey 
zebrać pszeniey , niż teraz żyta wydaią. Tož 
samo rozumieć potrzeba o lichych gruntach w 
Bourbonnois i w Niuernois; oprócz zaś tych, nie 
masz prawie iednego kawałka ziemi, na któ- 
rymby rość pszenica z pożytkiem nie mogła. 
Uważaiąc koleie zbiorów właściwe Francyi, 
ftosownie do interesu narodowego, trzeba mieć 
zawsze baczność na dwie szczególne rzeczy , 
które na pierwsze weyrzenie zdaią się nawet 
obcemi w tey materyi: pierwszą iest wielość 
lasów potrzebnych w tym kraiu, gdzie nie masz 
węgli ziemnych , albo używanie ich nie ie we 
zwyczaiu : drugą , obszerna rozległość winnic. 
Dwa te artykuły warte są wprawdzie, aby się 
nad niemi głobiey zastanowić : lecz ia na tom 
tylko tu o nich wspomniał, abym okazał, że 
gdy ziemia do uprawy ief tak bardzo zmniey- 
szona, ftarsć się pilnie potrzeba o zniesienie u- 
gorów ,1o wprowadzenie nayużytecznieyszćy ko: 
lei zbiorów, Kiedy się nad tém zaftanowiemy, 
że siódma, a może i szófta część pańftwa', okry- 
ta iet lasami, że wiclką iego rozległość zay- 
muią winnice , i że oprócz tego w wielu prawin- 
cyach pełno ieft zaniedbanych i nieuprawnych 
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gruntów ; dziwić się potrzeba, iaki sposobem 
tak mnogi iud, znalźć może doftateczne pē- 
Żywienie dla siebie w kraiu, gdzie czwarta, a 
może i trzecia część roli leży ugorem , lub źlę 
jeft up awna. 

Znzyduią się wprawdzie w Anglii praktyczni 
rolnicy , mniemaiący , iż ugory są koniecznie po- 
trzebne : lecz podobno Żadnego i naygorsz: go 
nie było zwyczaiu , któryby swych gorliwych 
nie miał ftronników. Co rok widzimy, iak się 
rodzą i nikną te proiekta, za któremi rak mocną 
obaw=no, lubo z n'ch niektóre mogłyby czasem 
w p-wnych okolicznościach bydź użyteczne: lecz 
polityk nie ma potrzeby temi odmianami się za- 
trudniać; powinien «on uważać, iakie kraie są 
nayżyznicysze i naylepiey uprawne ; czy wszy- 
fikie w nich ziemie corocznie zasiewane bywaią, 
czy utrzymywanie owiec i inu'go bydła cie ieft 
iftotnie do uprawy roli potrzebnóm ; czy' ugno- 
ieme iey nie zawisło od nich , i czy przychód w 
ziarnie od gnojenja nie zależy: powinien się 
zapytać samego siebie, czyli zamieniaąc grunta 
na których sieią rzepę w Norfolk, bób w Kent, 
kapuftę i marchew we F/andryi , maiż w Guian- 
nie, a koniczyne w Langwedoku; czyli, mówię, 
zamieniaiąc te gruata na ugory, uczyniłby wiel- 
ką przysługę tym prowincyom. Zajfte uzna on na- 
tenczas i powi*, że niepadebną rzeczą ieft u- 
trzymywać wiegłą liczbę owiec i bydła w tym 
kraiu, gdzie ziemie leżą ugorem: Że naypier- 
wszą povrawą rolnictwa bydź pow no przemie- 
nienie ugorów na paftwifka , zdatne do utrzyma” 
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nia owiec i bydła: Wniosek ten tém łatwiey 
mu będzie uczynić , im widoczniey się prze- 
kona, że syftema to wprowaczone 1 w:konyws= 
ne ieft w kraiach naylepiey uprawianych , iakaże 
kolwiek w nich się ziemia znayduie. Może on 
nie będzie znał sposobów szczególnych ftosowa- 
mia tey powszechney zasady : lecz ma ac zdrowy 
rozsądek , pozną przynaymniey iasno to princi- 
pium, i z doświadczeń tak kantonów, iak szcze- 
gólnych osób , przekona się doftatecznie o iego 
gruntowności. Nie potrzeba tn wcale porów:y= 
wać iedney ziemi z drugą. Każdy kray, Każda 
włość , tem lepiey będzie uprzwną, tem »ięcey 
zylku przyniesie , im więcey bydia i wiec ue 
trzymywać będzie, W:źny tén atoli art; kuł dla 
narodów zupełnie zawisł od dobrey zbiorów kolei. 


Dowiedzieno przez powtórzone i dofta- 
teczne doświad:zenia, że nie potrzeba naftępnie 
dwa zboża iednego po drug ém zasiewsć. Mogą fig 
znalcźć wprawdzie przeciwne przykłady „a lecz 
Żad:e prawidło nie iet bez wyiątków, podług 
których, gdyby rozumować przyszło, nigdybyśmy 
do końca trafić nie mogli. Toiednak pewna, że 
ilekroć od wspomnionego oddalimy się przepisu, 
tylekroć poniesiemy ftratę w owcach i bydle, 
a tem samém w potrzebnym do uprawy roli na- 
wozie : wszyftko zas to, co sie z podobnym u- 
szczerbkiem nabywa, ieft bardzo kosztowne. 


Przvymuląc tę msxymę, uczymy się razer 
sposobu, którym ią uíkutecznić można. Podług 
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niey zbiory zboża i paszy dla bydła, ną prze” 
miang po sobie naftępować powinny ; częśc więc. 
iednę gruntów uprawnych na utrzymanie bydła, 
a drugą na zboże poświęcić należy. Stąd wy» 
pads, iakiey natury zbiory bydź powinny: po- 
trzeba bowiem , aby bydło i owce miały co ieść 
w zimie i w lecie, a zatem, «by zbiory ftoso= 
wre były do ksżiey pory roku, Nadto , aby po- 
rządek ch był taki, iżby się ziemia zawsze, paka 
ra lepszym utrzymyw ła ftanie, 
Rośliny zdztne do pożywienia bydła i owiec 
w zimie są naftępuiące : wielka podługowata 
rzepi, kapufta, kartofle, marchew, pafternak, 
bób i wyka: wiecie zaś paszą ich ieft trawa i 
wszelkiego gatunku pożywne zioła : idzie tu tylko 
O poznanie, które znich nayftosownieyvszemi są 
do ziemi, w miarę iey żyzności, lub nikczemno- 
ści Sti wypada, że niektóre koleie zbiorów, 
mogą bydź przydatne do wszyftkich gruntów ną 
świecie. | Takiemi są dwie naftepuiące, 
Pierwsza: 1. Korzenie , kapufta, albo inne 
jarzyny. 2. ziarno. 3. zioła i trawy. 
4, ziarno, 

Druga - 1. Korzenie lub kapufta. 2. ziarno. 
3. zioła i trawy. 4. iarzyny lub maiż , 
konopie, lub len. 5, ziarno. 

Stosuiąc te koleje zbiorów do rozmaitych 
gruntów , można tylko uczynić odmianę w li- 
czbie lat przeznaczonych ną zasiew '-ślin do 
_ paszy bydła: inne odmiany rzadko przytrafiać fię 
mogą. 

Dalszy ciąg w następuiącym Numerże: 
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adi posiedzenie publiczne Towarzyftwa 

Warszawfkiego Przyjaciół nauk, niemniey 
iak poprzedzaiące , liczną przytomnością zaszczy- 
cone było. JX. Bifkup Albertranði, otworzył 
je mową, w którey uwiadem'ł publiczność i o 
pracach dokonanych przez Towarzyftwo, i o dal- 
szych iego przedsięwzięciach. Materya tey mo» 
wy , tak ieft interesniąca, iż ią umieścić mamy 
za powinność. 

„Płytkiey wiary i podeyrzanev rzetelnośc! dłue 
Zników, albo tych, których rozpacz niszczenia 
się w przylętych obowiązkach hańby poftrschem 
przeraża , właściwa rzecz ieft wierzycielów swo- 
ich unikać oblicza; ale maiący chęc szczerą wy- 
konania tego co przyrzekli, ale podrymuiący ue 
silne ftarania, aby to wiernie do fkutku dopra+ 
wadzili, śmiało przed temi ftawaią, którym wia- 
rę swo ę zaręczyli; potwierdzają uroczyście przy- 
rzecz.nia swoje, opawiadaią fkromnie 1 rzetelnie 
łożone tym końcem prace; a kiedy ogromność dłu- 
gu nie pozwala razem cały ten ciężar z barków zło- 
Żyć, powoli, odwołuiąc się do cierpliwości wic- 
rzycielów , cząftkami się wypłacaią. sp 

„„Do tych fkromnycn, rzetelnych , niepośla- 
kowaney wierności dłużników pocztu, że nasze 
Zgromadzenie należy, dlatego odważnie przed 
zaczą publicznością , którey się dłuźnikiem bydź 
wyznaie , fława: a kiedy do wiecznotrwał=go 
przyznanie się obowiązku; okazanićm tego , czem 
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fię po części wypłicić pragnie , zacnego wierzy- 
ciela cierpliiwe zaufanie pozyfkąć ufiluie.,, 

, Na poprzedzających publicznych naszych po- 
siedzeniach , kiedyśmy zamiarów naszych osnowę 
przekładsii , tóm, samém do zaciągnionego długu 
przyznawasliśsmy się: odtey zaś pory, nietylko o- 
chota wypłacenia się w mas nie oftygła , ale oe 
wszem coraz poteżniey wzmagaiąc się, przywio- 
dła nas i do użycia środków , albo od nas wy- 
branych, aibo nam ofiarowanych , i do obmysle- 
nia wsp:rcia zamysłom naszym dogodnego: przez 
coby oświadczenia nasze ftać się mogły , niefkwa- 
pliwym , bez przyzwoitego namyślenia sę , bez 
doświadczenia sił naszych i zdatności przyrze- 
czeniem, ale rzeczywiftem wiary zaręczoney do- 
pełsieniem. ,, 

„Mamy nawet tę iuż , czyli chlubę, czy po- 
ciechę , iż uznana z jedney ftrony zamysłów na= 
szych nięfkażona przyftoyność, zjednała nam zau- 
fanie trofkł'iwey oszczesiiwość tych krain zwierz- 
chniczey władzy, i mayżywsze pożytków nastą- 
pić mogących w niey wzbudziła nadzieje ; z dru- 
giey zaś ftrony, odłączonych losem , spoionych 
zamiarów spólnością przezacnych obywatełów od 
nayodlegleyszey ściany zagrzały umysły, iż nie 
tylko nasze wielbią przedsięwzięcie, ale fię nawet 
znacznych nakładów obmyślenićm, do prędszego 
i f(kutecznieyszego ich wykonania przykładaią. ,, 

„„A kiedy zachęceni od nas, nas wzaiemnie za- 
chęcaiący, do tego kresu, tak fkwapliwie, tak 
gorliwie, a oraz tak szczęśliwie zmierzaią , my 
pamiętni , iżeśmy ani płóche podziwienie wzbu- 
dzić , ani zwodniezą nadzieją łudzić spółczesnych 
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i potomności nie przedsięwzieli; przepisaliśmy 
sobie prace „ których podeymowaniem do pożąda- 
nego kresu trafić możemy: a ile wielkość przed- . 
sięwzięcia pozwoliła, niektóre z nich iużeśmy do 
fkutku przyprowadzili.,, 

„ Między dziełami tego ofłatniego rodzaju pier- 
wsze trzyma mieysee, nakładem towarzyftwa po. 
wtórzone wydanie , od nas w tym dniu publiczno» 
ści poświęcone, aw obfitości wielkiey po całym 
kraiu bezpłatnie rozdane bydź mające , xiążki 
pod tytułem: Nauka obyczaiowa ala ludu , któ. 
rey autorem iet nayszacownieyszey pamięci JX, 
Grzegorz Piuramewicz, w którego osobie więcey 
jak iednego męża, więcey iak iednego uczonego 
ftracilismy: tak delece, iż ićmu naywłaściwiey 
służy on wyraz farożytnego wierszopisa łaciń- 
fkiego, Albinowana: 


Multi in te am ifsi: nec cui tot turba bonorum, 
Omnis cui virtus contigit, unus eras. 


Tego tak zacnego! kollegi naszego, jeśli, iak 
niegdyś Platona, żądanie było, aby pamiątka ie- 
go, albo w xięgach, albo w przyiaciołach po- 
zofała ; oboyga tego naypomyślniey dofRąpił., 
kiedy parsiątka jego nayżywiey w xięgach, nie 
tylko cudzych, alei swoich własnych wyryta, 
wiekować będzie: w xięgach, mówię , w któ- 
rych, co o autorach dowcipnie powiedziano, on 
nayzupełniey zachował, toieft, iż charakter du- 
szy , iż siebie samego w nich wyraził, Jak zaś 
w przyiaciołach taż pamiątka pozoftała, dzień o- 
każe dzisieyszy s kiedy ręka  wprawna obdarzyć 


Pr zyracioł nauk. 245 


nieśmiertelnością , niezwiędłćm bpne iego ob- 
sypie kwisciem , i obraz icgo Mazom późwięci ; ; 
iak na posągu WA FIALE podług Dyogene- 
sa Z Laerty wyryte: Musis imaginem Plato- 
nis. A my iego pozoftzli kolledzy , z przytomne- 
mi tu, i wszyftkiemi współczesnemi , owszem 
zcałą potomnością, to mówić będziemy , co nie 
gdvś$ Anaximenes do Pitagory, o miftreu swym 
Thalesie pisał; my, potomkowie nasi , i wspól- 
ni towarzysze, których miłość nauk swoim zay- 
muie segniem, zachowaymy tek wielkiego męża 
pamięć , a naukę iego za karb naydroższy w dzie- 
dzictwie nam zofławiony, poczytaymy.,, 

| „Drugie dzieło iuż wykonane , którego nie- 
zmiernu korzyść wiadoma ieft znającym, iak da- 
wno , iak trofkliwie „, z jaką pracą i nakładem szu- 
kano, co tegoż dzieła iefk zamiarem , to ieft, wy- 
nalezienie powszechney , iednoftayney niemylney 
miary i pierwotnego zmianom niepodlegającego 
miar wszelkich fiępla, To dzieło dziś tskże prze- 
zachey publiczności ofiarowane, rozciąga się do 
miar wszelkiego gatunku, iakie tylko gminnem 
użyciem przez tyle wieków przyięte były , porów 
wnaaie ich czyniąc z miarami, których niewzru- 
szone zasady wynalazkiem są usilney pracowito- 
ści światłego narodu. Będzie mógł autor tego 
dzieła , zacny kollega nasz xiążę Alexander Sa- 
pieha » dzielić się z Pitagorą, oną chwałą, 
którą temu, tak sławnemu w ftarożytności filo- 
zofowi Arisłoren u Dyogenesa z Laerty pszyzna- 
wał, iż pierwszy do Grecyi wagi i miary wpro: 
wadził. ,, 4 
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„Z nauk przyrodzonsy sile rozumu ludzkiego 
doftępnych , żadna podobno celnieysza nie ief, 
jak ta, przez którą byftrym lotem do niezmier-. 
nego niebios przeftworu przeniesiony umysł ludz- 
ki , niezawodnemi ciał niebiefkich prawidtami ułos 
żone, rozważa , rachuie i kreśli obroty, Ale o- 
raz żadna nie ieft nauka, któraby ludzi iednych 
nadużyciu , drugich pstwarzom i przesądom bar- 
dzicy. podlegała. Jak wiele ieft ; co naszych, tak 
ciekawych po niebiefkich niwach wędrowników, 
z onym u W urgiliusza pafterzem pytaią się: 


Daphni,quia antiquos signorum respicis ertus? 
Dafni, w dawne planéty po co wiepiasz oczy ? 


Na to pytanie dokładnie odpowiedział nasz kol- 
lega JP. Jan Sniadecki w dyfsrttacyi nam przy= 
słaney: o Astronomii , którey ułamki będą dziś 
czytane, acała wkrótce, za ftaraniem Towarzy= 
Rwa, na światło publiczne wyydzie ; aby z niey 
gruntowne o Aftronomii razpowzięte zdania , błę= 
dy te uprzątały , które , albo pożyteczności iey 
uwłaczaiz , albo ią do obcych cale, ludziom nie- 
doftępnych, i po większey części płochych i fałs 
szywych nauk gatunków pociągaią. s 

„„Zofłaie , abym o dziełach ieszcze niewyko= 
ńanych, ale po części od całego towarzyftwa 
przedsięwzietych , po części od poiedynczych 
osób towarzyftwa podiętych , także tych , co ob- 
ce towarzyftwu osoby z własney ochoty , lub 
z zachęcenia Towarzyftwa wykonać przyrzekły , 
dał dokładną publiczności sprawę. s» 


< 
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„„Gramatykę Poliką na nowo ułożyć przedsię- 
wzis: X, Kamieński, nasz kollega, Rektor tutey= 
szego Co(legii Nobilium , mając ku większey te- 
go dzieła dofkowatośc: , nie tylko z dawniey wy- , 
danych , als i « abcych powinowatego OŚ 
języka Grammstyk, zasięgnąć pomocy.,, 

„Słown k Poifki porownywany z pobratyńfkich 
narodow siownikami, utłada, miezmieraą podey= 
mu'jc pracę, nasz także kollega JP. Linde. 
Tey pracy, iuż niektóre odebrane wzory , każą 
się spodziewać, iŻ nie tylko słów ftaropolfkich , 
ale i tych, których potrzeba poźniey “wprowa- 
dziia używanić, i tych, którym narodowość pol- 
fką oftatuie przyznały wieki, wyrasow oraz ję? 
żykowi temu wisściwych, nayobfitszym słownik 
tem itan'e'się (kiadem , 1 nieprzebiaae Oyf Ug 
ięzyka okaże dofiztki. ,, 

„Retoryka chełpłiwie zaszczycała się pracą 
tegoż, odmnie iuż wspomnionego , X. Grzego- 
rza Piramowicza: tę pracę niegdyś ze zlecenia 
Piześwietney Kommifsy: edutacyyney podiętą, | 
winney pochwały nagrodą wdzięczna publiczność 
nw'ehczyła. Wszakże część druga pożądanego 
dzieła w rękopismach tylko autora pozoftała, dotąd 
uiryta i od powszechaegó użytku odsuniona zo- 
ftsła. Tę część, iż pięknego wyrazu ftarożytne- 
go pisarzu użyię, towarzyftwo nasze, dowcip by- 
ftry przezacnego męża, publiczności własnością 
uczyn 6 zamyślsiące , ze fkryteści na publiczne 
świstło w. prowadzić zamyśla. ,, ië 

„„Logikę , naukę'onę , tak zdatną do wydofko- 
nalenia naycelnieyszey człowieka cześci, to ieft 
rozumu, i na którcy światłe i dokładne ułoże- 
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nie, rozumu trzeba wszyftko ogarniaiącego, wszy- 
Rio przenikaiącego , meuftraszonego rozpozna. 
niem rzeczy , W rozbiorze swoim tak trudney , 
jak jeft myśl ludzka ; logikę , mowię, JP. Sza- 
niawski, ułożyć przeds ewziął, i w pracy swo» 
iey spiesznym i szczęśliwyu krokiem pofiępu: ,, 

„„Matematykę między sobą podzielili, JX. 
Zaborowski, prowincyał zakonu naukom 1 szko» 
łom zuftuwy swóiey poświęconego, a p wołan.a 
swego z niezmierną w publiczności korzyścią nię 
odftępnego , iak dwóch prawie wieków sigd: nie 
p ;erwane doświadczenie, nas Żyiących i przod- 
ków wizczyftą wdzięczność za sobą słusznie po= 
ciągaiące,okaziir ; i JMć Pijan Snzadecki,aksdemii 
Krskowfkiey , kraiowi swemu i wiekowi, obcych 
nawet zdaniem, zaszczyt osobliwszy, niemniey iae 
ko i naszemu towarzyttwu przynoszący. Nis prze- 
Rage aa-tóm, chęć nieprzezwyciężona pracy i 
pomnożenia nauk pożytecznych, nakłoniła go, do 
ułóżena dzieła bardzo potrzebnego, to ieft Jeo- 
grafit mstrmstyczney, Kończy. oraz przedsię= 
wziętą: dawniey pracę , około obiaśnienia Życia 
i opisania prac nieśmiertelney sławy Mikotaia 
Kopernika. 

„sArchitektura , albo „budownicża sztuka, tak 
cywilna p iako szczegolnicy wieyfka , zoftała u- 
działem naszych kollegów Stanisława Kostki i 
Alexandra Potockich. Gdy więc z obfitych źró: 
deł, tak dofkonale sobie wiadomych , a bardziey 
żerżcho z właś iwych sobie, gruntownego i w nie 
czóm niefkażonego guftu prawodawcy, czerpać 
bedą, spodziewać się niezawodnie należy, iż 
Architektura ich będzie , iaką na wftępie dzieła 

swego 
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swego opisał Witruwiusz. Scientia pluribus Gia 
sciplinis et variis eruditionibus ornata , cujus 
judicio probantur omnia , que a cæ:êris artibus 
perficiuntur opéra:;, 

,Chimią, onę to; tak ważną, a tak późn: 
dokłądiie;, bez przysady matactwa poznaną , tak 
dziś kwitnącą n-ukę ; całą obeymuie dziełem swo- 
ićm x ążę Alexander Sapicha. Rokować zaś 50- 
bieńiezawedńic możemy, Że pod tą, tak piacoś 
witą, tak szczęśliwą ręką, krzew ten, z obcych 
do tuteyszych krain przesadzony w rożłożyfte i 
buyne w owoce drzewo wyrośnie. Nadzieię gruńż 
tuie i zmacnia doświadczeńie pierwszych sżcześ 
pów, niedawno tu rozwiiać się poczynziących ; 
za usilnćm ftataniem ; to nasze Towsrzyftwo od 
pierwszych początków , tak chwal:bnie zaśżczy” 
caiącego , Jrhci X. Jozefa Hermana Osińfkiego ; 


( Zjwielkim Żąlem naszym nam przez Śmierć wy- 


dartego. Jemu też ianego czasu oddany będzie 
hołd pochwały; na który sprawiedliwie cnotli= 
wëm 1 pracowitóm Życiem zasiużył. Przyięłe 
albowiem nasze Towarzyitwó za prawidło ;, co A= 
teńiczykowie, w wytoku nadającym honory Zenoz 
nowi, Stoikòw hersztowi, wyrazili; Omhes intelli= 
gont , Athèniensium populum; bonos viros et vis 
vos et Jefunctoś honorare, Niech wsżyscy zoa- 
ią, Że lüd Atenfki zacnych inężów i smeeych i 
zmarłych szäňüle: ., 

j Minèralogiia; ona cżęść hiftoryi ałuśnitieji: 
tak powszechności całey, 1 szczególnym osobom’ 
użyteczna, poruczóna ieft Jmci Panu genetsłowi 
Komarzewfkiemii, nauki śwey trozległością i gruna 
townością; i nasze Towarzyftwo i wiele innych 

May t802 ' 


250 | Towarzystwo 
za granicą naysławnieyszych zaszczycaiącemu. 
Ten zacny maż, który w kraiach naywiększą chlu- 
bę z nauki maiących, sławę sobie zjednał, iw 
osobie swciey , rodaków do spółecz: hftwa ty 
chwały przyprowadził , przychylaiąc się do. ża» 
dania naszego, rys i osnowę swoiego dzieła przy- 
szłego nadesłał, które pośrod naysławnieyszych 
kruszcowych kopalni, to iet pod okiem, i za 
głosem, iż tak rzekę, dyktującey, s ostania 
miftrzyni natury , ułożyć poftanowił ,, 
` [nne części hiftor yi naturalney ftały się udziel- 
ném zaprzątaieniem PP. Szeydta, Jafkiewicza i X. 
Jundziłła, którzy rozmaite oney dzielnice mię- 
dzy się rozebrawszy, do kraju, w którym mieszka- 
ia, one przyjtosować bętą usiłowali. Już ze spo- 
rych pracy ich f(kutków, niemniey iako i z przy- 
szłych owoców szczęśliwych zawiązek, spodzie- 
wać się znależy, pożądaney, a rychło naftąpić 
maiącey korzyści. ,, 

„Ten który tak żywo, tak kcztułonię weyh 
kisii wierszopisów oyca i xiążęcia, na Polfki ię- 
zyk przełożył, który się w jego poftawę tak do- 
fkonale oblec potrafił, dokazuiąc tey rzeczy, któ- 
‘ra obce narody w rozpacz , IŹ tak rzekę, wprawia- 
ła; który ze snu, swym czasem zmrokiem onego 
zasepiaiącego , w tłumaczeniu swóm przebųdzić 
potrsfił ; ten z nieprzebranego wszelkiey poezyi 
i innych źródeł, ebficie dla niego płynących 
czerpaiąc, pokaże., inkim sposobem, co naturau- 
kształciła, sztuka wydofkonalić może. s» 

p „Ale podobno trofkliwa publiczność o honor 
, imienia, którćm się te krainy niedawnemi czas 
sy zaszczycały , spyta się , ieśli narodowa hifto: 
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rya, iedna zaniedbana i śmiertelnym głazem przy= 
walona żoftane ? Nie day Boże, aby Towarzyftwo 
nasze od siebie samego odrodne, tek daleko od zas 
misru i przedsięwzięcia swego odftąpiło! Owszem 
za własny swóy i rodowity obowiązek poczyta, 
wydrzeć niepamięci to imie, które na sercu ka- 
Żdego natura wypiątnowała, a podać nayodlegley< 
sżcy potomności wielkie wielkich przodków dzież 
ta, ku sprawiedliwemh onych ocenieniu i zasłue 
Żonemu uwielbieniu. Ale kto będzie tak biegły 
w ftarożytności; tak sposobny wieków od nas od< 
dalonych rozpędzić ciemności ; tak zdolny rozmai= 
tych narodów w czasach dziczą zarosłych opisać 
poniewierki; tak zdatny rozwiązać trudności z u- 
płynnych czasów kręte;,o zaplątania pochodzące ; 
tak ćwiczony w niedościgłych przemianach praw , 
zwyczajów i rządu; tak znaiący namiętności, 
które naywiększych dzieł i przypadków spręży- 
ną były ; tax bogaty w rękopisma , w których się 
naytaiemnieysza część hiftoryi zamyka; tak opa- 
trzony dypłomatycznemi pismami, które naypa- 
tęźnieyszćm są hiftoryj ntwiesdzeniem; tsk obfi- 
Gulący w xięgi pisarzów dawnych, których imio- 
ua nie tylko dia gminu, ale dla uczonych Oso- 
bliwszą są nowością; tak obdarzony pamięcią 
ktoraby to wsz;ftko ogaruieła, to wszyftko w po~ 
re i podług potrzeby ftawiła? Kto do tych wszy- 
ftkich przym otów miłość i w trwałość pray s 
go:liwość o pomnożenie nauk poźytecznych, przy- 
wiązanie do imienia , które od pierwiaftków ży- 
cia nosił , doświadczenie na długićm urzęcowaniu 
i sprawowaniu nayd: likatnieyszych interesów na- 
byte, serce od gwałtownych passyy, myśl od 


p) 


„A 
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„ciemnych przesądów wolną przyłącza; ten począs 


tkową w kslebce zoftaiącego n:rodu hiftoryą od 
Naruszewicza aie tkniętą, ten w nachylonym na- 
rodu tego wieku przerwaną , ten w czerftwości 
młodości opisaną, ale podobno gdzie niegdzie po- 
prawy, lub obiaśnienia potrzebuiącą hiftoryą , do 
pożądaney dofkonałości doprowadzi. Nie mówię, 
kto to wykona , ale widzę publiczność, odemnie 
do osoby w pobliżu będącey oczy zwracaiącą, a 
mnie pozoRaie tylko powiedzieć: Hic vir, hic eśl.,, 
_ „Wiele innych ód Towarzyftwa sobie przepi- 
sanych, ku publicznemu pożytkowi, ku pozyfka- 
niu powszechnego zaufaniu, ku zbliżeniu się do 
własnego zamiaru prac, iako to względem uło- 
; żenia Dykcyonarza: ieograficznego ©yczyftych 
krain, przedrukowania dawnych 1 późnieyszych 
pisarzów, sposobem dogodnym poisiernego nawet 
i szczupłego maiątku obywatelom; te mówię, 
prace , któreśmy sobie przepisali , dla oszczędze- 
hia czasu do Inszey pory odkładam, kończąc tém p 
iż w sercu i umyśle każdego, do tego Towarzy- 
ftwa wchodzącego, głęboko wyryta ięft ona Jufti- 
niiana Cesarzà, lege XI. Codicis maxyma: Nihil 
actum credimus,8um aliquið aĝðJénðum superest., 
Po tey mowie Prezyduijącego , Xiążę Alexan- 
der Sapieha złożył poprawione i dopełnione przez 
siebie tablice ftosunku nowych misr i wag Fran- 
€uzkich z Litewfkiemi i Polfkiemi miarami i waga- 


mi. Tłumaczył się z powodów, które znagliły tę . 


poprawę, i zachęcał kollegów do wytrwania w 
przzdsięwzięty: h zamiarach. 

Dyssertacya JP. jana Sniadeckieeo , o obser- 
wacyach Aftronomicznych, z powszechnćm ukon- 
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tentowaniem była słachsna. Trudno ieft iaśnicy 
myślić, porządniey ułożyć, lepiey się tłumaczyć. 
Godność ftylu odpowiadała ważności mazteryj. 
Rzadkich to ieft dowcipów udziałem, bez szukania 
; dalekich i obcych ozdób , bez obłąkania się w no- 
we coraz epizody, z gruntu rzeczy czerpać mysli, 
i umieć ją interesuiącą uczynić. Umieściemy tę 
dyssertacyą w przyszłym Numerze Pawiętnika. 

Równie do naftępuiącego Nru odkładamy mo- 
wę Jmci Pana Stanisława Potockiego, na pochwa- | 
łę nie dawno zmarłego X. Grzegorza. Piramowie 
cza , członka Towarzyftwa przyincićł Nauk, a 
dawniey sekretarza To: warzyftwa El: mentarnego. 
"Tymczasem to o niey powiedzieć możemy , iż w. 
niey znany mówcy talent w całym wydaie się bla- 
fku. W porównaniach, podobienńftwach , zwro- 
tach myśli ,przyftosowaniach, zainyka pierwsze= 
go rzędu krasomowfkie piękności. Gdyby ie» 
dnak zacny autor więcey się był zamknął w swo- 
im przedmiocie , gdyby nie z taką rozrzutnością 
wylewał bogactwa obfitego gieniuszu swego ; 'mo« 
waiego, mniey obszerna, mniey może świetną , 
nie przeto , w oczach ludzi znaiących się na sztuce 
pisania, miałaby mniey wartości. 
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Zaprasza go na fkromną wieczerzą. Chwali 
użycie trunku, a la zachęcenia przyiaciela , 
upewnia , że będzie uczta ochedoźna i z Jobra- 
nych osób złożona. ` 


MN Be ' 


Si pores Archaicis conviva recumbere łectis, 


Jeśli Ró? przodków , ieśli fkromna uczta nasza ą 
Z samych iarzyn złożona , ciebie nie zaftrasza ; 
'Przybądź , kiedy się słońce do zachodu schyli. 
Wino pod Tzuróm w kadzie zlane , będziem pilis, 
"Latorośl gór Petryńfkich sok wydała na nie. 
Masz co lepszego? zaproś: lub przyymiy wezwanie, 


Już ieft ogień dla ciebie, są ozdobne sprzęty » 
Rzuć żądze bogactw , ploche nadziei ponęty . 
Day pokoy sprawie Moscha: iutro urodziny ` 
Cesarza, móżem senne przeciągnąć godziny , 

A na wdzięczney rozmowie letnią noc przedłużyć, 
Co mi po zbiorach , ieśli nie wolno ich użyć ? 
Glupi , kto dla dziedzica fkąpiąc, smutno żyie. 
Ja kwiatem fłól potrząsnę, ia sobie podpiię , 
Niechay mi kto o lekką puftotę przymawia: 

Cóż nie czyni piiańftwn? sekreta wyiawia , 
Wzmaga nadzieie, tchórza czyni śmiaikiem dumnym, 
Strapionego wesołym , głupiego rozumnym: 

Jak. przy gęitych kielichach obfita, wymowa! 

Jak wubóRwie z frasunku otrząśnie się głowa! 


Znam się na uczcie: wszyftko będzie przyzwoicie, 
'Ochędożne siedzenie , przyftovne nakrycie , 
W naczyniach mych się przeyrzysz. Takich nie chcę 
Co lubią za prog mowy przyiaciół wynosić. (prosić, 
Równy tylko z równemi przy mym ftole siędzie, 
Powiem ci: oto Brutys i Septymi będzie: 

A ieśli lepsza uczta, lub gładka dziewczyna ` 
Nie zatrzyma, zapewne mieć będziem Sabina, 
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Możesz wziąć, kogo zechcesz; ale cì zwyczayny | 


Licznego zbioru kozłów fkutek nie ićlł tayny. (czną, 
Napisz z jak wielą przyydziesz. Sprawy niechay spo- 


Ty, chroniąc się Klienta, wycid* bramką boczną. 
F. DmocHowski. 


PIERWSZA ELEGIA TYEULLA, 


i a / || 
Tłumaczenie wolne, 


Divitias alius fulvo sibi congeraś aure. 


Niech kto zbiera kruszec złoty: 

Niech nań kmieć liczny pot roni, 

Niech przytóćm znósi klopoty, 

I drży na blifki szczęk broni: . 

Niech w Marsa sropiego ftvoiu. i 

Idzie na plac krwawey woyny, 

A dzień i noc niespokoyny , 

Czuwa na hasło do boiu. 

la w moim ubogim ftanie , 

Obym wiodł życie bez trofki! 

W śród szczupłey , iak chęci, wioski > 

Mial żniwa i winobranie! 

Wtedy moie własne dlonie 
Sadzić będą winnice i szczepić iabłonie, 

Z bodźcem na wofy leniwe. 

Poydę orać moię niwę. 

Z jaką roskoszą przyniosę na fonie 

_Jagnię, zbłąkane na brzegu. 

Albó kożlę , które w biegn 
Rzucifa matka przebiegaiąc błonie. 
Pierwiaftki mego zbioru, moiego fłarania, 
Oddam bogam rolnictwa , bogom winobrania, 
Bóftwa wieyfkie! o szczęście iedyne na ziemi! 
Cżyli samotne drzewo w wonne kwiaty fłroię , 
Czyli na międzydrożu kamień wieńczę niemi, 
Tobie pierwsze ofiary i cześć niosę moię : 
Tobie Pales, ma ręka dzban mleka wylewa; 
Na ofiarę Pomonie, fkłsdam owoc z drzewa ; 
A klosy które z pola ręka moia zbierze , 
Zwite w wieniec zawieszam w Świątyni Cererze, 
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Wy coście niegdyś ftrzegli obszerne dofłatki » 
Nim mij ie losy zabrały surowe, 
Dziś obrońce małey chatki 
Dawce pociechy, o boftwa domowe ! 
_ Posoką z śniezney iałowicy wprzody 
Placifem wam hofd liczney moiey trzody : 
Dziś na ofiarę ubogę 
Ledwie iagnięw:m dadź mogę ! 
Dam wam to iagnię , ten dar, naiaki mnie. tanie, 
W kofo niego młodzież żywa: 
Wzniesie nad chętną ofiarą śpiewanie , 
Z prośbą o wino i Żniwa: 
W proftem naczyniu p daniny 
Nie gardźcie dane z ochęty s 
To dzieło pierwszey proftoty, 
Niegdyś kniotek zlepił z gliny WR 
Dobr przodków moich nie żałnię firaty , 
Kontent zmoiey: wieyfkiey chaty + 
Gdy mam sen ną zawołanie, à 
Nie pytam się o posłanie, 
Ach! iak.on lubo źrenicę osiada! 
Jak się chętnię oczy mruży , 
Gdy aufter niebo chmurzy , 
Deszczyk z lekkim szumem pada: 
Lecz niechay i Altwilon srogie śniegi zieie , 
Gdy mą Deli przytulam , gdy mą ‘Deli pieszczę » 
fe się z jego huku śmieię, 
I miley zasypiam ieszcze, 
Ach! niech świa tacałego bogactwa zaginą ! 
Teśli dle nich bez Deli mam tracić godziny: 
Jeśli dla niey fzy iedney mam zoftać przyczyną, 
Niech Messala ubiega o świetne wawrzyny >_ 
"Niech zwyciężonych zdobyczy 
W ozdobnym przysionku liczy, 
Jam wszedł w młodey piękności niewolą przyiemną, 
Żsię pod Deli rozkazem. 
O! celu.żądz mych byś był znwsze zemną! 
Chwały i potomności wyrzekam się razem. 
Niech o mnie mówią, że w podfym sposobie 
Mieszkam w wieyfkiev chacie fkryty, 
Nad wszyfkie świata zaszczyty » 
Przekładam zoftać przy tobie. 
Och ! tak iet, poydę z tobą w samotne uftronie , 
Za twoim śladem popędzę me trzody , 


Ed 
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Bylem cię tylko pieści! na mém fonie. 

Twarde darnie za wszyftkie ftaną mi wygody, 

Miękkich puchów zasłona choćby złotem tkana „= l 

Co przyda, ieśli pod nią Tza z oczow sen piony Eia 

i A kochanka w niey czekąna; voi ów: 
Gdzie indziey niesie roskoszy ? A f 

Boć nie z Tyryyskich szkarłatów posłania s 

Ani szmer wody, który uszy łechce, 

Snu , snu lubego nie fkłania , 
Gdy na oczach osiąść niechce. 

Ale kto twoie pozyfka? weftchnienie , 
Mialżeby serce ze fkały , poł lą 
Żeby żądzą próźney chwały i 
Szukał wieńca w krwawem polu? 

Wartże- tryumf w Kapitolu, 
Za iedno twoie spoyrzenie! j 

Ach niech w ostatniey tchu moiego dobie 

Zwracam mdleiące spoyrzenie ku tobie, 

Niech cię oftstni, raz oftatni czule . 

Stygnącą ręką przytulę ! 

Nim st s ostygfe moie ftrawi zwłoki , 

Ty im ofłatnie dasz pocafowanie. 
Och ! dasz wpośród łez i fkania! 
Boć nie masz serca z opoki. 

Przy takim smutnym pogrzebie 

deśli się czuli kochankowie zeydą ; 
Ze lzami spovrzą na siebie » 

Ze lzami w oczach odeydą, 

Ale o Deli kochana! 

Strzeż twoich pięknych warkoczy , 
Ani przez zbytnią moc ięków , . 
Nie uymuy twey twarży wdzięków, 
Boć onych ńaymnieysza zmiana 
Kochanka cieniom uwfoczy ! 

Trzeba się kochać, póki Parka nieużyta 

Lat młodych snuie osnowę ; 

Boć śmierć niedługo zawita, 

A kiedy pomszy głowę, F 

Czas niezwrócony w swym locie ; i 

Co nam tedy po pieszczocie | 

Póki walki zwodzić lubo , 

Dopóki możemy z chlubą 
Twarde przełamać zapory : 

Tey milość wymaga poty» 


i 


= 
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Precz odemnie srogie gromy, 
Narzędzia krwawego bóftwa : 

Niechay rany i złoto ma żołnierz lakomy e 
Ja kontent z moich oftatków , 
Żyię bez ftarań doftatków , ` 
I bez boiaźni ubóftwa. 


Bezimienny. 


NAGROBEK, 


"W miescie Weingarten w Cyrkule Szwabstim, były eig- 
gle wczasie ostatniey dwulztniey woyny /azarety żołnierzy 
rannych Anstryackich , Rossyyskich i Francuzksch , gdzie 
sch bardzo znacznaliczba wymarła, Tych zgromadzone kości 
pogrzebano w bliskim gaiu , ina monumencie pofožono 20. 
Wierszy niemieckich, które popolska tak brzmią: 


Przechodniu! ftań z milczeniem w cieniach tego gaia, 
Niewidziana pamiątka wzrok ci razi kirem ; 
Patrz! bogini pokoiu z Marsem się oswaia, 
Na tey piękney dolinie, gdzie Eur dmie z Zefiręm, 
K t 


Z piekieł zioniona wściekłość ludoboyczey woyny, 
Spędzifa z ron odległych morderftwa ofiary, : 

Na cichey Szwabfkiey roli ftanąf zaftęp zbroyny, 
Niemal każdego rodu, niemal każdey wiary, 


Tysiące śmierć znalazły wtuteyszym klimacie, 

Spoczywa w fonie ziemi liczny trup bez braku ; 

Tu leży Czech przy Greku, Węgrzyn przy Kroacie ; 
Francuz przy Mofkwicinie , Niemiec przy Kozaku, 


Ci co się mordowali , zasnęli z pokojem. _ (bronie, 
W rog śpi przy wtogu, dziś proch —w oyczyzny o- 

Dawszy przysład odwagi w obowiązku swoiem, 
Poiednani brateęrvlkie daią sobie dłonie, 


$piycie ! swar niema wfłępu do tego siedlifka : 
Ażwaś oftątecznego sądu trąba zbudzi; 
Wtedy prawdziwa równość pewnie się uzyfka, * 
I wolność, którey nigdy nie fkazi rzeź ludzi, 
| przez Amatora z Krakowa. 
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Co dzieie wieków , gruzy tylu miaft widziały! T 
Niewr:uszohe u Nilu pamiątki zoftały ; 

A św: dcząc dawnych królów moc przed nowym ludem; 
Są dla nich uwiecznieniem, a dla świata cudem. 


Wszak trwalsza i świetnieysza pamiątka narodów 
Zoftaie od ich światfa i rozumu płodów ; 

Te wbiegu życia drogę ukazuiąc prawą, 

Są naftępnych prawidiem , poprzedników sław% 


Tak pańftwa z wysokiego upadaiąc szczytu , 
„Nieśmiertelną część swego zachowuią bytu: 
A co światu pracami służyli mądremi , 
Swiat ma za oyczyznę, zswey wyzuci ziemi. 


w owym żyć przeznaczonych Polaków zakresie p 
Uczczesiu potoninemu godna ręka niesie. 
Tak kiedy Troię burzyf*-Greków oręż mściwy p 
Unios? oyca na barkach Eneasz cnotl wy. 


Joz: f KocHańskr, 
FT OT ZE ZE A RAZZYWÓA KA E p POZA ETZ ZOZ ZY TE O RZA ZOT 
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RZUT OKA 
Na stan polityczny Państw Europeyskich . 


w miesiącu Maiu. 


FRANcYA. Konkordat uczyniony z papieżem , 
naywięcey teraz umysły zaprząta ; lecz dzieło tak 
ważne , różnie od różnych uważane, ściągnęło na 
siebie nagany i pochwały. Jednym się zdaie, że 
pensya biskupów ieft zanadto mała, drudzy nie 
miło na to p'trzą , Że religiia, którey oni blifkie 
zniszczenie we Francyi obiecywali, do pierwsze» 
go ftanu powracz, W ciele prawodawczćm Frane 
cuzkiem , wiele ieft członków tchnących duchem 
 antireligiynym „'i rząd wielki dał dowód roztro- 


[| 
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pności , nie madaiąc więcey korzysci duchowień- 
ftwu: inaczey , alboby był proiekt nie prze- 
szedł, alboby przynaymaiey wielkich doznał Prze 
ciwności. 

Potrzeba tego konkordatu była widoczna, Po. 
dzielone zdania w materyi religii, ftały się źródłem 
naywiększych nieszczęśliwości, których Francya, 
w biegu swoiey rewolucyi doznała. Mniey roz- 
sądna uchwała zgromadzenia konftytucyynego , 
względem przysięgi . xięży, stogie petćm poftę- 
powanie z niemi, podczas rządu konwencyi , prze 
śladowania za panowania dyrektorystu , obraża- 
ło umysły, zdrowe maiące wyobrażenie. Dzika 
była rzecz słyszeć , ogłaszanie welności, gdy 
tymczasem , naydroźszą ićy część, to ieł wol- 
ność sumienia, tak gwałtownym sposobem drę- 
czono, Nie godzi się , ani nadawać, ani odbierać 
mocą ludziom religii. Ponieważ nierównie wię- 
ksza część narodu Francuzkiego ieft religii kate- 
lickiey , i chce ią wyznawać , należało dogodzić 
temu żądaniu , powrócić mu tę religiią z prawa- 
mi i oebrządkami, które iftotną iey część fkła- 
daia, Ale baczny rząd, aby się z czasem , ftan 
w.ftanie nie uformował, zoftawniąc duchowień- 
kwo, co do wiary i hierarchii kościelney, w 
związku z Rzymfką ftolicą, oddał miniftrów reli- 
gii pod prawa rzeczypospolitey , i pod swcie 
naywyższe zwierzchnictwo. Sam kardynał legat , 
wykonsł przysięgę, iż urząd swóy póty tylkó: 
póki rządowi spodoba się, sprawować będzie ; że 
'w żaden sposób konftytucyi i prawom rzeczypoa- 
spolitcy nie ubliży. Religiia katolicka uważana 
def iako większości Francuzów ; lecz nie ieft reli- 
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giją tanu , nie jeft religią penuigcą, a Zaten in- 
nym wyznaniom uciążliwą bydź nie może. 

Bulla papiezsa o poiednaaiu Francyi z Ko- 
$ciołem, ułożona ie% w umiarkowanych i oftroe 
żnych wyrazach. W piśmie legata, którym ogła- 
sza iubileusz , znayduią się niektóre wyrażenia, 
jakichby podobno w terażnieyszym wieku używać 
nie należało, 

Nabsżenftwo w kościele Nayświętszey śpi 
z wielką uroczyfłością ódprawione było, Zaay- 
dowały się na nim osoby , fkładaiące władze, 
(„które rząd Francuzki reprezentuią , iako też po- 
słowie zagraniczni, Nacifk ludu był niezmierny. 
Powszechna radeść okazywała się z przywrócenia 
dawnych sbrządków. Lecz nieszczęście! we Fran- 
cyi wszyftko ief modą. Zdaie się, iż po tak. 
utoczyftćm odnowieniu związku z kościołemRzym. 
ikim, powinnyby wszyftkie złączyć się mniema- 
nia, jednak fkutek ieszcze nie ieft zupełny. Wie- 
lu bilkupów , mimo wezwania papieża, nie złoa | 
żyło swoich urzędów. Znayduią się fanatycy b 
którzy mówią, że papież przeszedł granice swey 
władzy, Że rzecz ta przez sım tylko zbór. po- 
wszechny rozwiązana bydź może, 

Zapewniwszy wolność religii katolickiey , za. 
pewnił rząd podobhą wolność religii proteftan- 
ckiey. Wiadomo, w jakim ucifku to wyznanie od 
cofnięcia sławnego edyktu Nanteńfkiego zoftawało, 
Przez nowy akt, w prawach i swobodach swoich 
ieft porównane 2 wyznaniem katolickiem , lecz ró» . 
wnie iak tamto pod okiem i dozorem rządu zoftaie, 

Traktat pokoiu zawarty w Amiens, a od obu 
rządów ratyfikowany, posłany zoftał przez pier: 


t 
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wsżego konsula , do ciała prawodawczego „ aby 
iako prawo R--czypospol tev byłogioszo ,. „Ten 


| traktat, mówi korsul "æ swo ém pośelftwie so pra- 


wedawców , położył kr.s oftatn'im zatargom w 


O. Europie, i ukończył wielkie dzieio pokoju, Rzecz- 


pospolita walczyła za swą aiepodl:głość ; ta u- 
znana, Zezwolenie wszyi:k'ch mocarftw . potwi: re 
dziło prawa, zak e ma od n:tury , i granice , któe 
rezwycięztwon: swo m ieft w nn .,, Daley wyra- 
ża konsul, w jakim ftónie 2n.:ue się rzeczpoa 
spolita Włofka , B tawfka, H..wecka , L gucyys 
fka, Siedmiu wysp, tudzież Rz, m, Neapol, Es 
trurya. Proiekt do prawa, wz ęty ieft pod roz- 
wagę : tymczasem deputacya wyznsćzona od 
trybunatu i ciała prawodawszego , oświadczyła 


rządowi, a szczególniey Bon:p rtemu , w mienia 


narodu, wdzięczność za przyśpieszen.: i dokonanie 
pokciu, tak POCARZACEY i tak chwalebnego dla 
Francyi. 

Ale niedosyć na tém, Senat wydał uchwałę s 
przez którą, nie czekając upłynienia pierwszych 
dziesięciu lat icgo konsuloftwa, obiera go kon- 


„sulem na drugie lat dziesięć. A gdy Bonaparte 


oświadczył , iż wtenczas podda sę tćy ucnwa= 
le, gdy ią głos luvu Fraacuzkiego potwierdzi ; 
wydany od konsulów wyrok, a od dru,.ego kon- 


' sula Cambaceres podpisany , zapytu e się nara* 


du , nie inż względem drugiego dziesiątka lat ie- 
go konsuloftwa, ( lubo do upłynienia pietwszego 
jeszcze pół<sma lzt ne doftaie ), ale względem 


dożywotniego sprawowania tego urzędu. Sposób, 


którym wota zbierane będą , wątpić nie pozwala, 
aby Bonapartemu deżywotnie konsuloftwo nsda< 
ne nie było. Zdaie się nawct, iż rzeczy ieszćze 
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dziey póydą: i Francuzi po tak długicy wojnie , 
po tylu nieszczęściach wewnątrz i zewnątrz kras 
iu zdziałanych , wrócą do tego punktu, od któ. Aa 
go zaczęli. | 

Te są oftatnie wypadki W tym miesiącu Zaa 
szłe we Francyi , lubo spodziewane , aż nadto ie» 
dnak zadziwialące, 

Prócz pokciu z Anglią, zrobił tukże rząd 
Francuzki pokóy z beiem Tunetzńfkim, w nafte- ; 
puiącey treści. Odnawiaią się i potwierdzaią da- 
wne traktaty ; narod Francuzki , naywiększych 
przywilejów używać będzie. Towary na okrę- 
tach Francuzkich do Tunis sprowadzone, tylko 
trzy od fta opłacać maią. W czasie woyny prot ` 
dukta kraiowe , w nieprzyiaźni z rządem Tunetań= 
ikim będących, a z Francyi na okrętach neutral= 
nych tam sprowadzone, również trzy od fta pła- 
cić będą. Wszyscy cudzoziemcy pod opieką Fran- 
cuzką zoftaiący, iako też i Zydzi będący w słu- 
żbie kupców Francuzkich , pod iurysdykcyą ko- 
misarza Rzęczypospolitey zofteną. Osoby rodem 
z kraiów przyłączonych do Vrancyi, w niewoli bẹ- 
dące , wolność odzyikaią. 

Uczyniwszy rząd pokóy zewnętrzny , ftara się 
teraz.o ugruntowanie spokoyności wewnątrz, Wa- 
żnym do tego krokiem iet uchwała senatu, ogła- 
szaiąca amneftyą dla emigrantów. Trzeba wie- 
dzieć, że zapisywanie w liftę emigrantów, dzia- 
ło się pod czas konwencyi, naynieporządnieyszym 
sposobem. Złość, nienawiść , niewiadomość ¿ kła- 
dły na tę like fatalną osoby, które nigdy nie 
emigrowały , lecz tylko znalazły sposób schronić 
się wewnątrz przed okrucieńftwem rządu rewo- 
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lucyynego. Wymazniąc oddzielnie każdego, upły- 
nęłoby lat kilkanaście , nimby los tylu tysięcy 
ludzi był rozwiązany. Osądzona więc rze zą nay= 
przyzwoitszą, udać się do środka og: lnego , wzo-. 
rem dawnych i ter źnieyszych narodów: zagła- 
dzić amneftyą wszyftkie przewinienia polityczne , 
atym sposobem zamięszaniom obywatelfkim ko- 
niec położyć, Ta amneftya uwalnia ws yitki: h od 
winy emigracyi : wolno każdemu powsocić do oy- 
czyzny, z obowiązkiem wykonania przys ęgi wiere 
ności rządowi; przez kónftytucyą wprowadżone* 
mu. Którzy od obsych mocarftw otr ymali u- 
rzędy , tytuły , znak: honorów , lub prnsy*; pos 
wiani zrzec się ich formalnie, Jeżeli przed dniem 
moftym Września roku bieżącego do Francyi nie 
powrócą, i nie depełnią przepisanych warunków j 
oftutecznie na liście em grantów zoftasą; Chybą 
Że gomonia » iż nie mogli przybyć w Ornaczsnym 
czasie, i że przed upłynieniem tegoź czasu , doŁ 
pełnili wspomnionych warunków przed agenta- 
mi R.eczyp soolitey w tych krziach, w ktorych 
"się znaydowaii. Będący wewnątrz kratu emigran- 
ci, ani wymazani dotąd, maig te same fo: mal= 
ności wykonić, co powracaiący z zagran cy. it mi= 
granci amneftyą ob:ęci , przez dziesięć lat; pod 
dozorem rządu żofławać maig; który może im 
rozkazać oddalić się na mił 20 od mieysca żwy= 
czaynego ich przebywania, gdy za radą fixnu up 
zna tego petrz:bę. Tacy emigranci m gą zofła- 
wać całe Życie pod tym dozorem: inn! Zaś; wzglę- 
dem kterych “podobnego środka nie użyto, po 
upłynienia lat dziesięciń wolni będą od dozoru: 
Wyymau: 
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Wyymuią się od amneftyi osoby, które były 
dowodcami zbroynych zgromadzeń przeciw rze- 
czypospolitey. Ci, którzy mieli raagi przy woy- 
fkach nieprzyiacielfkich. Ci, którzy od czasu zało- 
Żecia Rzzplitey -zatrzymali mieysca u bywszych 
xiążęt fra;cuzkich, Ci, o których iefi wiadomość, 
że byli hersztami , lub agentami woyny wewnę- 
trzney lub zagraniczney , albo też są szcze, Na: 
koniec kommendanci na lądzie i morzu ; reprezen- 
tanci ludu, którzy zdradę względem rzeczypo= 
spolitey Safi tudzież ci arcybifkupi i bifku- 
pi, ktorzy nie uznal: prawney władzy; i złożyć u- 
- fzędy wzbraniali się, 

Lecz, ieżeli maią przyczynę cieszyć się emi- 
granci, że dla nich oyczyfta ziemia otwarta, z 
maiztku swego niewiele odzyfknią , iak się to z 
urządzenia wżględem ich dóbr, w amneftyi umies 
szczonego; okazuie, ;, Osoby amneftyą obięte, 
(słowa są uchwały ) nie mogą w żadnym przypad- 
ku, i pod żadnym pozorem rościć pretensyy do 
umów zaszłych przed tersżnieyszą amneftyą , mię- 
dzy rzecząpospolitą i osobami prywataemi. Te 
ich dobra, które są ieszczę w ręku narodu , (wy= 
iąwszy lasy, za niesprzedayne ogłoszone , nierua 
©chomości przeznaczone na służbę publ'czną, praė 
wa własności, lub pretensye do wielkich kanałów 
żeglownych, do fkarbu publicznego ), mają im być 
wrócone, iednak bez nagrody przychodów , aż do 
dnia, w którym zaświadczenie amnefiyi oddane im 
będzie. 39 

Przerwańa edukacyś młodzieży, przez czas re> 
„wolućyi , ściąga teraz naypiłnieysze oko rządu: 
Urządzenie , które konwencya przy końcu swoiey 

May”4 802. 
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gefsyi, wydała, nie przyniosło wielkiego pożytku. 
| Szkół centralnych nadto wielka byta liczba, dla- 
tego nie msżna ich było utrzymać. Szkoły pier- 
wiaftkowe potrzebowały iak naypredszey recrga» 
nizacyi. Jane publiczne uftanowienia , miały li- 
czne wady, i wielu popraw wyciągały. Terażniey- 
szy plan edukacyi, dzieli inttrukcyą publiczną na 
cztery fłopnie , to ieit: na szkoły pierwiaftkowe, 
na szkoły drugiego ftopnia, na licea i szkoły od- 
dzielne. Dzieło to ważne i obszerńie iuż w pra- 
wo zamienione, poźniey całkowicie podamy do 
„ wi .domości publiczney. 

Ciesząc się Francya spokoynością 4 Pirahi 
nie ma iey w swoich osadach w Ameryce. Tous- 
saint, człowiek niepospolitych talentów. który tak , 
walecznie , i przez txk długi czas bronił wyspy 
S., Domingo; nie dla Francyi, lecz dla s ebie chc'ał 
ią zaahowac, Oswiadczał on się zawsze, że ieft 
wierny oyczyznie: a rząd, mimo Że iego kommis- 
sarzów ten Murzyn wypędzał, i rozkazy lekce 
ważył , musiał do czusu zdawać się wierzyć ie- 
go oświadczeniom. Lecz gdy posłał siłę zbroyną, 
zdolną dać wagę iego władzy, wtedy Toufsaint 
zrzucił malke z siebie, i iawnym okazał się in- 
surzżnton, Utępuie prawda większey sile i bie- 
głości Francuzów, aie niezmierne im czyni szko- 
dy: Cap miafto z jego rozkazu spalone , i z dwóch ' 
tysisey domów, tylko p ęćdziesiąt dżiewięć za- 
ftało. Murzyni zabijali białych , bez względu na 
płeć i wiek ;.scigani, wszędzie za gin FERRO” 
nie -zoft»wuią. 

Z w'adomości przychodzących z Ameryki, wi- 
dać, że ta woyna bardza wiele Francuzów kosztu- 
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ie. Równie z meftwem Murzyców, iak. z choro- 
bami i klimatem pasować się muszą, a chcć no- 
we coraz wyprawy idą do $. Domingo , podług 
oftatnich atoli wiadem: ści, jękać się należy, aby 
zapoźno nie przyszły, Muzzyni bitą się dzielnie, a 
skosztowawszy raz wolności, odważa ą się na 
wszyftko, Żebv nie powrocili w niewolą białych, 
którzy się z niemi tak oksutnie obchodzili. 
ANGLIA, Ogłoszenie pokou w Anglii było 
bardzo świetne: radość ftad ludu tiudna do wy- 
rażenią, co dowodzi, iak mimo chlubnych oświad- 
czeń przeszłych minifrów , że Anglia w czasie 
woyny ftanęła na naywyższym ftopnin szczęścia , 
pokóy był temu narodowi potrzebny. Już wa- 
runki traktatów , względem ieńców są w znaczney 
części dopełnione: powraraią Francuzi de cyczy= 
zny, wychwalaiąc ludzkość Anghków., W parla= 
mercje niektóre osoby z:fkarż:ły przeszłych mi- 
niftrów, a szczególniey Pitta: lecz to na większą 
iego obró ło się 'hwałę, gdyż parlament uchwa= 
lił mu podziękowanie za mądrze i z dobrem kraju 
sprawowany urząd miniftra.  Winoham dawny 
minifter woyny , a Grainville interesów zagrani- 
cznych , głośno powftaią przeciw kilku warunkom 
pokoiu w Amiens zawsrtego. Z tak wielkicgo 
wzmocnienia i wzroftu Francyi , lękaią się w przy- 
szłości niebezpiecznych fkutków dla swojey ay- 
czyzny, Mogą mieć sprawiedliwe przyczyny. 
Dziwne atoli te narzekania w uRach ludi, którzy 
będąc przy ftyrze interesów , uchybiwszy oko- 
liczności zrobienia pokoiu wtenczas, kiedy ieszcze 
Fran:ya na takim ftopniu przewagi nie zoftawała ; 
sami zoftawili w konieczności swoich naftępców 
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+ 
zrobienia takiego, iaki wedle wzaiennego dwóch 
narodów względem siebie położenia, zrobić było 
potrzeba. Lubo w Anglii wraca siła zbroyna do 
ftanu pokoiu , milicya iedaak narodowa, w liczbie 
70,006. głów ma bydź utrzymywana. 

AusTRra. Jedna z nayważnieyszych czynności 
rządu cesarfkiego, ief utawa wzgledem płacenia 
długów. Zaręczywszy, iż świętobliwie chce się 
uiścić z zaciągnionych długów , opłacać zaległe 
prowizye, a częściami kapitały ; wydał naftępu- 
jące urządzenie, które dla ważasści rzeczy, y 
do słowa umieszczamy. 

tod, Wszyfłkie długi zarowno uważane beds, 
i tylko według kraiów i miaft , w których za- 
ciągnione były , podzielone bydź maią; prowizye 
jednak takie zofłaną, iakie w pierwszych rewer= 
sach ułożone były. are. Te rewersa na nowe 
zamienione będą, i przydace do nich zoftaną o- 
biigacye hypoteczne banku Wiedeńfkiegc. geie. 
Zaczynaiąc od roku 1802, nie tylko prowizya 
teraz przypadaiąca co rok wypiacawą będzie; alei 
zaległa w półroczney racie. 4te. Wypłacanie czę- 
ściami kapitałów, zacznie się od kehńca roku 1806 
i przez 20, lat naftępnie po sobie idących w tym 
sposobie ma bydź ufkuteczujene , a na końcu 
` każdego z golat, od 1806. do 18ro. inclusive 
pół gcia od fa ; b, przez 10. lat, to ieft, od 
181I. do 1530, latda rażą R. odfta; c. a przez 
oftatnie p. lat, to iet, do 1825. reku inclusive 
każdą razą pół osma od fta, z całkowitego długi 
opłacanym będzie; w tym Bł sobie zuprinie za 
spokciany zofanie. głe. Do tatowego opiacenia, 
wyciągana bedzie losem ftosowna liczba rewer- 
sów , i te zaspokoione, te. Czas zamienienia ` 
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dawnych rewersów na nowe, poźniey oznaczony 
będzie. pyme. Urządzenie to rozciąga się dó 
pożyczek zaciągnionych dawniey w Niderlandach 
‘i w Medyolanie, aktóre wraz z prowizyami w 
kassie powszechney długów krajowych w Wie- 
Aniu, zapłaconć będą, i wtym zamiarze ftanowie= 
"my gme. Dawie takowe rewersa przez dyre« 
kcyą kredytową na nowe zamienione bydź inzią, 
gte. Na hypotekę bank Wiedeńfki przeznaczamy < 

Seym Węgierfki ściąga teraz uwagę. Już Ce- 
sarz ftanął w Presburgu, i zasiadał na sefsyi 
ftanów. Już im do deliberacyi propozycye ed 
tronu podane, Jakie tego seymu będą czynności, 
pożriey opiszemy.  - 

HiszPANIIA. Król Hiszpańfki ofiarą wyspy Tri- 
nidag , 'która gó wiele kosztowała , przyśpieszył 
zawarcie -pokoiu w Amiens, Ratyfikacye obu 
mocarftw naftąpiły. 

Bez żadnych czynności wojennych, Hiszpsaniia 
względem Rofsyi w ftanie woyny zoftawała. Pa- 
wet I, wszedłszy do koalicyi, nie mogąc Hiszpa- 
nii od przymierza z Francyą odciągnąć, wydał 
iey woynę, i posłowi hiszpańfkiemu z Peters- 
burga. wyiechać rozkazał. Podobnież uczynił 
dwór Madrycki: lecz że te dwa mocarftwa zbyt 
od siebie odległe , szkodzić sobie nie megły, 
była , iż tak rzekę, woyna bez woyny. Swieżo 
zawartym traktatem dobra harmoniia, i zwiątki 
między dwoma narodami, do ftanu w jakim były 
przed wypowiedzeniem woyny, powrócone. Efka- 
dra hiszpańfka , bliko przez trzy lata w Brest 
będąca, wyszła pod żagle. Francuzi poftępowanie ` 
oficyerów i ekwipażów hiszpańfkich przez cały 
czas zoftawania w tym porcie,bardzo wychwalaią, 
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Rossya. Łafkawość rzadu swego niedawno 
rozciągnął Alexander I. do nieszczęśliwych ofiżr 
Polfiich. Pozwolił «bysatelom , którzy dotad 
za granicą musieli sznkoć schronienia , powrócić 
na łono swoich famliy, i używać swoich ma- 
iątków. Poszedł w tey mierze za przykłsdem 
rządu Pruskiego, który nie zbronił wolnego po- 
wrotu cierpiącym z powodu oftatn ch okoliczności 
kraiu, i poftępku ich nie os dził za winę, lecz 
za ofłatni dług wypłacony o©yczyznie, Zsprzą- 
taląc, się Alexander rozszerzeniem edukacv: i 
światła, i w tym cclu daiąc wolność wprowas 
dzania xiążek bez Cenzury, zatrudnia się urza- 
„dzeniem, akademiy , i.innych towsrzyftw uczo- 
nych. Rektor akademii Wil-ńnfkiey wezwany 
zoftał do Petersburga, aby iako naylepiey wia- 
domy ftanu i edukacyi w Litwie, dał potrzebne 
w tey mierze obiaśnienia. Zdaje sę, Że rząd 
wziął sobie za prawidło żadnych nie wprowadzać 
układów, bez zasiągn enia rady i wiadomości ed 
ludzi, którym naylepiey są wiadome okoliczno- 
ści mieyscowe: a hez względu na nie, częfto nay- 
pięknieysze nawet, na pozor urz»dzenia , dobrego 
fkutku nie sprawuią. Akad'mia Refsyyfka ukon. 
czyła Grummatykę swego ięzyka, Departament 
' komunikacyy wodnych, wydał wypracowzną kar- 
tę , wszyftkich w Rofsyi kanałów; z niey się o- 
kązuie, że. może w Mofkwie więcey uczyniono 
, dla handlu wewnętrznego , niżeli gdzie indziey. 
Sławny kanał Ogińfkicgo między Dnieprem i 
Niemnem, w tym roku ma bydź ukończony. Za- 
„częto tskże nowy kanał między rzekami Somin 
i Tichwinka, ? 
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Szwkcya. Naydłużey zwlekała Szwecya, 
przyftąpienie do konwencyi Petersburfkiey, pod 
dniem 17, Czerwca 1801, zawartey. Miała na> 
dzieję , Że przez odmianę okoliczności, kerzy- 
ftnieysze: sarunki, dla handlu swoich kraiów w 
czasie woyny otrzyma, Lecz żeby w czasie 
negocyacyi o pokóy, ` wprowadzenie tego intere- 
su nie przyczyniło więcey ieszcze trudności , 
król Szwedzk przyftąpd do mjeniatolcy konwen- 
c'i, ktorą dnia 30. Marca , poseł lego w Pe- 
GesGUĘÓNY z minikeryum rofsyyfkiem i posłem 
avgiciik m podpisał Po tym akcie Anglia , wy- 
spę S. Bartłomieia Szwecyi pówraća 

Wzocnt, Rzeczposplita Wiofka dópełnia na- 
fiępnie organizacyi władz rządowych. Trybunały 
reóizyi i kafsacyj są urządzone w ten sposób: 
będą dwa trybunały rewizyyne, ieden w Bononii, 
a drugi w WeQdyolanie. Sędziowie miec będą po 
6,000, liw:ów pensyi. Prezydent i komm fsarze 
po 3,000. Urzędowanie ich rozpocznie się dnia 
1. Czerwca. Jeden tylko trybunał kafsacyi będzie 
w 'Medyolanie. Pensya sędziów 8,000. liwrów 
Prezydenta i kom'fsarza 11,000. wyzosi. Kome 
'missarz m'ć będzie dwóch zaftępców z pensyą 
8,000. Członki trybunałów i kommissarze iuż są 
mianowani, 

‘Herwecya. Rewolucya, na którcy był czele 
Landaman Redmg, była w duchu aryftokraty- , 
czn.m. Dia iey utrzymania ieździł do Paryża: 
lecz z tego, co się na nowo ftało, okazuie się, że 
Bonaparte niechętnie patrzał na fan rzeczy, 
iak- większość senatu wprowadziła. Jakoż pier- 
wszy Landaman grzecznie przyjęty w Paryżu , 
żadney kategoryczney nie ótrzymał odpowiedzi. 
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Mała rada korzyftaiąc z zawieszenia sefsyy sena- 
tu , wfrzymała wprowadzenie nowey konftytucyi 
przez senat uchwalonćy, Miniter Francuzki Ob: 
Jerninac czynność iey pochwalił. Manifefto- 
wanie się pierwszego Landamaina, za złożenie 
przezeń urzędu poczytano. Z% powiuszewań , które 
odbiera mała rada, pokazuie się, że większość 
narodu jeft za nią. Wielu senatorów oświadczy- 
ło , żnsię znią łączą. Większa część konsulty 
- Szway carskiey, pedług uftawy teyże rady, zebrała 
się w Bernie, gdzie ma zaftanawiać s ę nadukładem 
konftytucyi, Jeft wieść, iż ta konsnita zjedzie 
do Sitraźburga, gdzie może co podobnego, iak 
w Lugóunie naftąpi. Wyrazy użyte od. pierwsze. 
go konsula względem Helwecyi , wjego posel- 
ftwie do ciała prawodawczego , zdaią się ten do- 
mysł usprawiedliwiać. 

TuRcya. Pańfwo to ya się ciągle obraz 
nayokropnieyszcy anarchii.  Baszowie nie znają 
prawie żadnego dla sułtana posłuszeńftwa: biią 
się z sobą, niszczą kray, i każdy na wzór Pas- 
„sewan - Oglu, chce się niepodległym uczynić- 
_Janczarowie, w Belgradzie wzmacniaią fortecę. 
Jeszcze dotąd Porta nie wyfiawiła siły żdolney 
do ich poskromienia, Egipt za pomocą Anglii , 
wrócił pod iey panowanie, lecz daleko ieft ie- 
szcze, aby władzy swoiey wtym kraiu spokoy= 
„nie używać miała. Beiowie w brew ftaią przeciw 
powadze wielkiego wezyra , zgromadzaią kupy 
zbroyne, lud burzą , i wiele czasu upłynie, nim w 
tey prowincyi Porta panowanie swoie utwierdzi. 
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